
E F E K T O W N IE  w y p a d ł 
p o w ró t na  r in g  po  t rz y le t­
n ie j p rz e rw ie  b. m is trza  
ś w ia ta  wszechw ag Cassiusa 
C la y ’a. 26 hm . w  A tla n c ie  
(U S A ) p oko na ł on jednego  
z  czo łow ych  p ięśc ia rzy  za ­
w o do w ych  ś w ia ta  J e rry  
Q u a rry ’ego przez tk o  w  3 
ru n dz ie  Na z d ję c iu : Cas- 
sius C la y  po zakończen iu  
tego p o je d ynku .

C A F -U P I-te le fo to

5 miliardów funtów
na wydatki zbrojeniowe 

Izraela
L O N D Y N  P A P . J a k  p o d a je  agen­

c ja  R eu tera , iz ra e ls k i m in is te r  F i­
n an s ó w  S a p ir o św ia d c zy ł w e  w to re k  
n a  ze b ra n iu  p u b lic zn y m , że w y d a tk i  
Iz ra e la  n a ce le  w o js k o w e  w  1971 ro ­
k u  w y n io są  co n a jm n ie j 5 m ld  fu n ­
tó w  iz ra e ls k ic h , n a w e t g d y b y  w  d a l 
s zy m  ciągu  o b o w ią zy w a ło  p rz e rw a ­
n ie  ognia.

B u d żet n a ro k  1970 p rz e w id y w a ł 
w y d a tk o w a n ie  3 800 m in  fu n tó w  iz ­
ra e ls k ic h  na cele w o js k o w e .

Ś R O D A , 28 

P A Ź D Z IE R N IK A

WYD. AB

uner
T T E T R i

N r  253 (8129) Rob założenia 1945 Cena: 50 groszy

Po poicrocie na Z iem ię „Sondy-8”

Wielki sukces chilijskiego lekarza

Dwa lata
z przeszczepionym sercem

1 P A Ź D Z IE R N IK A  1968 r .  d r  , - j Sz u Km 
Jo rg e  K a p la n  ze szp ita la  m a - 6it? b a rd zo  szczęś liw y. K ie d y  p rzy b y  
r y n a rk i w  V a lpa ra iso  przeszcze łe m  do  s zp ita la  teg o  w ie czo ru , b y -  
p i!  serce m łod em u  C h ilijc z y k o -  S S M ?
w i  N e lso no w i O re lla n a  bancnez. po,miimo ^  b y łe m  zmęczony i  obo- 
M in ę ło  ju ż  ponad d w a  la ta . la ły.
Sanchez ży je , space ru je  po m ieś
cie, pod różu je , b y ł za gran icą . 
W  w y w ia d z ie , k tó reg o  u d z ie lił 
ko re spo nd e n to w i P rensa L a tin a , 
Sanchez opow iada  o s w y m  ży­
c iu  z n o w y m  sercem.

U Ś M IE C H N Ą Ł  się  z  d u m ą , k ie ­
d y  za p y ta ła m  go, j a k  się  czu je .

—  L e p ie j. O w ie le , w ie le  le p ie j. 
P rze d te m  n ie  m o g łe m  chodzić . Spę­
d z iłe m  po n ad  t r z y  la ta  w  ró żn yc h  
s zp ita la c h , c zy  p o tr a f i sobie p a n i 
w y o b ra z ić , ja k ie  to  d la  m n ie  b y ło  
o kro p n e ?  B y łe m  p rzec ie ż  le k k o a t le ­
tą.

N im  zac h o ro w ał n a re u m a ty z m ,  
S an ch e z  g ra ł w  k lu b ie  fu tb o lo w y m  
Los C ondores w  sw o im  ro d z in n y m  
m ie śc ie  Lo  P ra d o . Z a b ra n o  go do  
V a lp a ra is o  n a  leczen ie . W  n o c y  30 
w rz e ś n ia  1988 p rzen ies iono  go z sa ­
n a to r iu m  do  s z p ita la  m a ry n a rk i.

—  P o w ie d z ia n o  _ m l, że n a c e w n i­
k o w a n ie . K ie d y  o b u dz iłem  się, po­
c zu łe m  o stry  b ó l w  p ie rs i. C h c ia łe m  
w s ta ć , a le  s io s try  n ie  p o z w o liły  m i.  
P o w ie d z ia ły :  N ie  ru sza j się, N elson , 
m ia łe ś  tra n s p la n ta c ję ... S tra szn ie  się  
p rze s tra s zy łe m .

— N ie  w ie d z ia łeś  o za m ia rze  p rze ­
p ro w a d z e n ia  ta k ie j op era c ji?

James Cross 
zamontowany?
N O W Y  J O R K  P AP . P o lic ja  

m o n tre a lska  o trz y m a ła  w  nocy 
z  p o n ie d z ia łku  na  w to re k  k o ­
m u n ik a t,  pochodzący rzekom o 
od „F ro n tu  W y z w o le n ia  Q uebe- 
c u “ , w  k tó ry m  in fo rm o w a n o , że 
z w ło k i porw anego  5 p aźd z ie r­
n ik a  b r. b ry ty js k ie g o  ra d cy  han 
d low ego  Jamesa Crossa m ożna 
znaleźć w  p ob liżu  m o stu  w  p ó ł 
n ocn e j części M o n tre a lu . Rzecz 
n ik  p o lic ji podał, że p ie rw sze  
p o s z u k iw a n ia  w e  w ska zan ym  
re jo n ie  n ie  p o tw ie rd z iły  te j in ­
fo rm a c ji.

DZIŚ -  Księżyc, Mars i Wenus 
JUTRO -  inne planety 

układu słonecznego
M O S K W A  P A P . Sprawozdawca naukow y Agencji TASS p i- w łaśc iw ości p rzes trzen i k o s m ic zn e j 

sze, że seria eksperym entów kosmicznych dokonywanych przez mego1 ^'lęlyca^Hsardzo^cen^e1 Ssą 
uczonych radzieckich w  procesie badania Księżyca została zd ję c ia  d o k o n a n e  p rzez  „ fo to g ra fa  
uzupełniona zakończonym pomyślnie lotem stacji autom atycz- ks ię życow ego”  i dostarczone na z ie  
nej .Sonda-»“ , która 27 października w róciła  na Z iem ię, wo-
dując w  w yznaczonym  rejonie Oceanu Indyjskiego. w e t  te le sk o p ów  uczen i m o g ą  dostrze

gać o b ie k ty  o śred n ic y  100—150 m e -  
,>SONDA-8‘c w zb og a c iła  nau - tró w , zaś zd ję c ia  dostarczone p rzez  

kę, dos ta rcza jąc  n ow ych  danych „S o n d y ” są znac zn ie  d o k ła d n ie jsze , 
o fiz y c z n y c h  w łaśc iw ośc iach  Z W IĄ Z E K  R adz ieck i pisze 
p rze s trzen i kosm iczne j, ja k  ró w  w  zakończen iu  sp raw ozdaw ca  
n ież n ow ych  zd jęć  p ow ie rzchn i A g e n c ji T A S S  —  d o k o n u je  p la  
K s iężyca  i  Z ie m i. now o  i ko nse kw e n tn ie  badań

W  ra d z ieck ich  badan iach  Księ  p rzes trzen i kosm iczne j p rz y  uży 
życa a u tom a tyczne  s tac je  se rii ci u  coraz doskona lszych  i  coraz 
„S onda “  ode g ra ły  szczególnie b a rd z ie j s k o m p lik o w a n y c h  apa- 
w ażną  ro lę . N a jw a ż n ie js z y m  o - ra tó w  i  u rządzeń Ju ż  dz iś  apa 
s iągn ięc iem  trz e c ie j s ta c ji au to - ra ty  te  u m o ż liw ia ją  badan ie  n ie  
m a tyczne j tego ty p u  —  „S on- ty lk o  Z ie m i i Księżyca, lecz ró w  
d y  3“  —  b y ło  s fo to g ra fo w a n ie  n ież  p la n e t M arsa  i W enus, a 
w  1965 ro k u  n ie w id z ia ln e j z w  n ie d a le k ie j przysz łośc i rozpo- 
Z ie m i s tro n y  Księżyca. Uczeni częte będą p rz y  ic h  pom ocy ba 
o trz y m a li w  ten  sposób zd jęc ia  dam a także  in n y c h  p la n e t u k ła  
ca łe j p o w ie rz c h n i na tu ra lnego  du  słonecznego, 
s a te lity  Z ie m i. . _________________________________

W  P IE R W S Z Y C H  faza ch  rozw o ju  
k o s m o n a u ty k i u zy s k iw a n e  p rzez  sta­
c je  a u to m a ty c zn e  d an e n a u k o w e  b y  
ły  p rze k a zy w a n e  z p o k ła d u  tyc h  sta 
c j i  je d y n ie  k a n a ła m i ra d io te lem e-  
t ry e z n y m i lu b  za  pośre d n ictw e m  te­
le w iz ji .  M o ż liw o ś c i w  te j dziedzin ie  
b y ły  dość o g ran ic zo n e, a uczonym  
cho d z iło  p rzed e  w s zy s tk im  o uzyska  
n ie  b ezp ośredn ich  zd ję ć 'p o w ie rz c h n i 
K się życ a .

P o m y ś ln y  ro z w ó j k o s m o n a u ty k i w  
ko ń c u  la t  60-ty c h  u m o ż liw ił dostar­
c za n ie  d a n y ch  n a u k o w y c h  bezpośred  
n io  z  p rze s trze n i k o s m ic zn e j n a Z ie ­
m ię . T rz e b a  b y ło  w  ty m  ce lu  skon  
stru o w a ć  a p a ra ty  ko s m ic zn e, m ogą­
ce lą d o w a ć  n a Z ie m i, w  w yznaczo ­
n yc h  p u n k ta c h , po d o ko n an iu  lo tów  
w  p rzes trzen i m ię d zy p la n e ta rn e j.

P ie rw s z y m i ta k im i a p a ra ta m i na 
św iec ie  b y ły  s ta c je  „S o n d a-5” i  
„ S o n d a -6 ” , k tó re  s ta rto w a ły  we  
w rze ś n iu  o raz  w  p a źd z ie rn ik u  19G8 
ro k u  i  w ró c iły  n a  Z ie m ię  po  o krą ­
żen iu  K się życ a .

L o t „ S o n d y -8 ”  d o s ta rc zy ł w ie lu  
ce n n yc h  in fo rm a c ji. W  to k u  tego 
e k s p e ry m e n tu  b ad a n e  b y ły  fizyc zn e

(In te rp res s )

A K C J A  ra tu n k o w a  ta n ­
ko w ca  „P a c if ic  G lo ry ”  u - 
w ięz ionego na m ie liź n ie  w  
p o b liż u  w ysp y  W ig h t na 
K an a le  L a  M anche, u leg ła  
o późn ien iu  z pow odu  sztor 
m u  panującego  w  ty m  re jo  
n ie . N a  pom oc ta n k o w c o w i 
w y p ły n ę ły  h o lo w n ik i ho len  
dersk ie  w yspec ja lizow ane  
w  tego ro d z a ju  operacjach. 
Na z d ję c iu : ta n k o w ie c  „P a  
c if ie  G lo ry ”  na m ie liź n ie  
w  p o b liż u  w ysp y  W igh t.

C A F -A P -te le fo to

M. Spychalski
udał się 

do Pakistanu
W A R S Z A W A  P A P . D ziś  w  go 

d ż inach  p o ran nych  p rz e w o d n i­
czący R ady P aństw a, M a rsza łe k  
P o ls k i M a ria n  S pych a lsk i z m a t 
żonką  u d a ł się z o fic ja ln ą  w izy  
tą  do  P ak is ta n u , na zaproszenia 
p rezyden ta  tego k ra ju  gen. A g h ł 
M oham m eda Y a h y i Khana.

N a lo tn is k u  O kęcie  M . S py­
cha lsk iego  żegnali c z ło n k o w ie  
n a jw yższych  w ła d z  p a r ty jn y c h  i 
p ań s tw ow ych  z I  sekre ta rzem  
K C  P ZP R  W ład ys ła w em  G om ut 
ką  i prezesem R ady M in is tró w  
Józefem  C yran k ie w icze m .

„Szczecińskie 
spotkania 

z muzyką”
—  to nazwa cyklu  spe­

cjalnych koncertów, k tó ­
rych organizatoram i są: 
Państwowa Filharm onia  
im . M . K arłow icza, W oje­
w ódzka Kom isja  Zw iązków  
Zawodowych oraz redak­
cja  „K urie ra  Szczecińskie­
go”.

S ta ra n n ie  d ob ra ny  re p e r 
tu a r , z łożony  z  p iękn ych  
m e lo d ii, k tó re  z y s k a ły  po­
p u la rn o ść  na c a ły m  św ie ­
cie, zn a ko m ic i w y k o n a w c y
—  oto  co z łoży się na 
„S zczecińsk ie  sp o tka n ia  z 
m u z y k ą ”  p rzyg o to w an e  z 
m yś lą  o Tobie. Przyjdź, 
posłuchaj!

IN A U G U R A C J A  C Y K L U
—  w  piątek, 30 bm. o 
godz. 19.30. Szczegółowe in 
fo rm a c je  w  ju trz e js z y m  nu 
m erze  naszej gazety.

Znów strzały
w Ammanie

P A R Y 2  P A P . W e w to re k  w ie c zo ­
re m  doszło do  s trz e la n in y  w  A m m a ­
n ie  m ię d z y  żo łn ie rza m i jo rd a ń s k im i  
a ko m a n d o sa m i p a les ty ń sk im i. Je­
d en  ż o łn ie rz  zosta ł z a b ity , a 2 oso­
b y  ra n n e . In fo rm a c je  te  n ie  zos ta ły  
je d n a k  p o tw ierd zo n e  o fic ja ln ie .

Mowy proces zbrodniarzy hitlerowskich

Ł o w cy  g łó w ”
przed sądem w IV HF

P r z e d  s ą d e m  P R Z E D  sę d zia m i zach o d nio niem ie a  
F r a n k f u r c i e  k im i s ta n ę li b. w s p ó łp ra c o w n ic y  g łó w  r  r a n K iu r c ie  „ „ „ „  s7„fa  ■ -------

B O N N  PAP .
p rzys ię g łych  w e  c r n r a u m e  n6gt> m „ a<:rc ,iw  z. t ru p Ą  Stów 
nad M enem  rozpoczą ł się w e  k ą  n a cza p ka ch , H e in r ic h a  H im m le -  
w to re k  k o le jn y  proces p rz e c iw  ra  59-le tn i ^dr B runo^B eger^ i  58 -ie t- 
k o  zb ro dn ia rzo m  h it le ro w s k im . -
C hodzi ty m  razem  o o sobników , 
znanych  pod m aka b ryczn ą  na­
zw ą „ ło w c ó w  g łó w  U n te rm e n - 
schów “ .

H t

d r  H an s  F le is c h h a c k e r z F ra n k fu r ­
tu  o raz  57 -le tn i W o lf  D ie te r  W o lff .  
R e zy d u ją c  z  H an n o w e rze , w y k o n y ­
w a l i  o n i b ezpośredn io  zb ro d n icze  za  
d a n ia , ja k ie  p o s ta w ił przed  sobą po  
w o ła n y  do ż y c ia  p rzez  H im m le ra  
tz w . „ in s ty tu t d z ie d z ic tw a  po p rzod­
k a c h ”  i  A h n e h e rb e ).

W sp o m n ia n y  in s ty tu t k ie ro w a n y  
p rze z  prof. a n a to m ii d r  A u g us ta  H i r  
ta , k tó re g o  n .b . n ie  u d a ło  się do­
tychczas o d nale źć i  u ją ć , specja lizo ­
w a ł się w  k o m p le to w a n iu  i  bada­
n iu  szk ie le tó w  i  czaszek tzw . „ U n -  
te rm e n sc h ów ” , za  ja k ic h  u w a żan o  
lu d z i ze w s zys tk ic h  „ra s  ń ie g e rm a ń -  
s k ic h ” . H ir t  p ro p o no w ał H im m le ro ­
w i ju ż  z  c h w ilą  rozpoczęcia  w o jn y  
p rz e c iw k o  Z w ią z k o w i R adzieck iem u#  
a b y  n a k a z a ł p o d leg ły m  m u  oddzia­
ło m  u c in a n ie  g łó w  w s zy s tk im  w z ię ­
t y m  do  n ie w o li „k o m isa rzo m  ż y -  
d o w s k o -b o ls ze w ic k im ”  i p rzes y łan ie  
ich  do in s ty tu tu  an a to m iczn e go  w 
S tra sb u rg u . O p ie ra ją c  się n a sw o ich  
„b a d a n ia c h ” , H ir t  chc ia ł udo w o d nić  
wyższość ra s y  g erm ań sk ie j.

H im m le r  n ie  ty lk o  s p e łn ił tę proś­
b ę H i.rta , a le  ponad to  s k ie ro w a ł sto­
ją c y c h  dz iś  p rzed  sądem  o p raw có w  
d la  u zy s k a n ia  dalszego „ m a te r ia łu ”  
do  obozu ko n c en trac y jn e g o  w  O św ią  
cirn iu .

B eger, F le is c h h a c k e r i  W o lff  do­
k o n a li tam  w  ro k u  1943 s e le kc ji 115 
w ię źn ió w  p o lsk ic h , żydo w s k ich  1 
a z ja ty c k ic h  o raz  p rze p ro w a d z ili n a  
nich  o d p ow ied n ie  „b a d a n ia  an tro p o ­
lo g ic zn e” N as tę p n ie  sk ie ro w a li tyc h  
w ię ź n ió w  do obozu k o n c e n tra c y jn e ­
go  w  N a tz w e ile r , gdzie la te m  tegoż  
ro k u  z o s ta li o n i zam o rd o w an i. Ic h  
c ia ła  zak o n se rw o w a n o  i  sk ie row ać  
no  d o  strasbuirskiego in s ty tu tu .

w  num erze: ♦  Rezerwy i strategia ♦  Wojna o filiżankę kawy ♦  „I like Shchet-seen...“ ♦  Kurier kulturalny
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❖  Wodowanie m/s „Poryw“
♦  Bandera na m/s „Prof. Kudrewicz“

Ursssystości
w Stoczni 

Szczecińskiej
W  S T O C Z N I S zczec ińsk ie j im . A . W arsk iego  o d b y ły  się 

w c z o ra j d w ie  u roczys tośc i: w o d o w a n ie  s ta tk u  m /s  „P o ry w “  
o raz podn ies ien ie  b an de ry  na  m/s „P ro ie s s o r K u d re w ic z “ .

P O C H Y L N IA  O środka  K a d łu  D o ty ch c zas  nasza stoczn ia p rz e k a -  
ł , n w p (fn  O d r » “  D o  k o d t n h n  io d  z a ła  »m aa to ro m  za g ra n ic zn y m  191 »owego o a r a  . u o  K a a iu o a  je a  Jedn0lrteki zaś Z w ią x k o w i R a d z ie c k ie
n o s tk i zb liza  s ię  m a tk a  ch rze s t- mu — 68. tawa)
na  N a ta lia  M ie ln ik o w a , m a łżon

Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I P 2 M  N A  W E J Ś C IU :
m /s „K o p a ln ia  W ir e k ” z  B re -  

m e n  pod b a la s te m ;
m  s „K o p a ln ia  K le o fa s -’ z  

M e li lla  z ru d a ;
s/s „ W ie c zo re k ” z  D a n ii  pod  

b a la s to m ;
s/s „K a to w ic e ”  z  D a n ii  pod  

b a las te m .
S T A T K I P 2 M  N A  W Y J Ś C IU :

m /s „U s tk a ”  do A n g li i  z  p ły ­
ta m i;

s/s „W ie c zo re k ”  do  D a n ii  z  
w ę g le m ;

s/s „ K a to w ic e ”  d o  D a n ii  z  
w ę g le m ;

s/s „Jedność R o b otn ic za” do  
D a n ii  z  w ęg lem ;

s/s „ Z ie lo n a  G ó ra ”  z w ęg lem  
d o  C a s a b la n k i;

m /s  „ C h rza n ó w ”  d o  D a n ii  z  
w ę g lem .

k a  p rze ds ta w ic ie la  nadzoru  a r ­
m a to rsk ieg o  ZSRR inż . W ł. M ie l 
n ik o w a , p rze ds ta w ic ie le  s toczn i 
szczec ińsk ie j, a rm a to ra  ra d z iec ­
kiego . Jest ró w n ie ż  delegat 
W yższe j S zko ły  M o rs k ie j 
Odessie p ro f. A . Szwed.

W  uroczystośc i w odo w a n ia  
w z ią ł także  u d z u .' in s u l ZSRR 
w  Szczecinie W . F iła to w

M a tk a  chrzestna  w y p o w ia d a  
tra d y c y jn ą  fo rm u łę : „P ły ń  po 
m orzach  i  oceanach...“ . P rzy  
d źw ię kach  h y m n u  radz ieck iego  
m 's  „P o ry w “  sp ły w a  na wodę.

N O W O  zw o d o w a na  je d n o s tk a  jest 
s ta tk ie m  przezn a czo n y m  do p ro w a ­
d z e n ia  badań  i p o m ia ró w  m e te o ro ­
lo g ic zn yc h  i ocean o g ra fic zn yc h , do­
k o n y w a n ia  o b se rw a c ji sy n o p ty c z ­
n y c h . aero lo g ic zn yc h , geo fizy czn yc h  
itp . W yposażono  ją  w  23 la b o ra to ­
r ia ,  z  k tó ry c h  m oże ko rzy s ta ć  62 
n a u k o w c ó w . M 's  „ P o ry w ” p rzy s to ­
s o w an o  do  b a d a ń  w e  w s zys tk ic h  
stre fa ch  k lim a ty c z n y c h .

G łó w n y m  b u d o w n ic zy m  s ta tk u  je s t  
ln ż . J . K a liń s k i. W  p rac ac h  p rz y  
m o n ta żu  k a d łu b a  szczególn ie w y ró ż  
n i l i  s ię  m o n te rz y : R . G ła d ys z , St. 
S a w a , A . Ł y s ia k , spa w a cze : M . Sę- 
Scakski, Z d . S ło m k a  o raz m is trz  L . 
J a rzą b e k , a ta k że  k o w a le : E . D a n ie -  
łe w ie z , W ł. 2 u k o w s k i i H . W ró b le w ­
sk i.

M /s  „ P o ry w ” je s t  199 s ta tk ie m  zw o  
d o w a n y m  w  S to czn i Szczec ińsk ie j, 
zaś 75 d la  n a jw ię k s ze g o  o d b io rcy  
szczec ińskich  je d no s te k  — a rm a to ra  
ra dz iec k ie g o .

» •  •

K O L E J N A  uroczystość o dby ła  
s ię  p rz y  N abrzeżu  W yposażenio  
w y m  stoczn i. D o nabrzeża tego 
p rzycu m ow an o  d ru g i z s e rii 
B -80 s ta tek szko ln o -to w a ro w y , 
b ud ow an y  d la  a rm a to ra  radziec 
k ie go  —  m/s „P ro fesso r K u d re ­
w ic z “ .

N a  u roczyste  podn ies ien ie  ban 
d e ry  p rz y b y li m . in . :  sekre ta rz  
K W  P Z P R  w  Szczecinie St. R ych 
l ik ,  m a tka  chrzestna  M a ria  
S toszko-D ługosiecka , delegaci a r 
m a to ra  ZS R R  i  d y re k c ji stocz­
n i.

O becny b y ł także  ko nsu l 
ZSRR w  Szczecinie W . F iła to w .

P rz y  dźw ię kach  h y m n u  ra ­
dzieckiego  n as tą p iło  uroczyste  
p rzekazanie  s ta tk u  do  e ksp loa ­
ta c j i a rm a to ro w i ra d z ieck iem u : 
w c ią g n ię c ie  na m aszt je d n o s tk i 
b an de ry  ZSRR.

M /S  , .P R O FE S S O R  K U D R E W IC Z ”
Jest p rzezn a czo n y  do  s zk o le n ia  s łu ­
ch a c zy  szk ó ł m o rs k ic h . M o żn a  go 
ró w n ie ż  w y zy s k a ć  do p rzew o zu  d rób  
n ic y , ła d u n k ó w  ch łod zo n y ch  i  p ły n ­
n y c h  o ra z  to w a ró w  m a so w y ch .

G łó w n y m  k o n s tru k to re m  s ta tk u  
je s t  m g r  in ż . A . Z a rn o c h , b u d o w ­
n ic z y m  — in ż . J . K a liń s k i.

B u d ow ę te j je d n o s tk i zak o ń czo n o  
5 d n i p rzed  te rm in e m . B iu ro  b u d o ­
w y  o raz  s to czn iow cy  p o s ta n o w ili 
ty m  w ła ś n ie  czy n e m  uczcić X I  K o n ­
i e  renc j  ę  S p raw o  zd a w czo -  W yb o rczą
K Z  P Z P R  w  Stoczn i. S ta te k  oddano  
d o  e k s p lo a ta c ji w ła ś n ie  w  p rzed ­
d z ie ń  te j k o n fe re n c ji.

SPORT -  SPORT -  SPORT

Wągry -  pierwsza przeszkoda 
na drodze piłkarskich Orląt
C Z Y  P O LS C Y  ju n io rz y  n a w ią ż ą  do  p ię k n y c h  t ra d y c ji z  1961 ro k u , 

k ie d y  to  „ z ło ta  je d e n a s tk a ”  O r l ik ó w  z  R e w ila k ie m , S zo lty s ik ie m , H a -  
u sn e rem  i K o w a l ik ie m  b y ła  n a jw ię k s z ą  sensacją  X f V  tu rn ie ju  U E F A , 
z d o b y w a ją c  d ru g ie  m ie jsce?  — to  p y ta n ie  nurflu jo  w ie lb ic ie li fu tb o lu . 
N A S I ju n io rz y  s to ją  p rzed  k o le j-  p iłk a rz y , z  k tó ry c h  n a jle p s i w y s ta ­

n ą  szansą. N a  s ta d io n ie  c h o rzo w - p ią  dziś w  C horzow ie . N a  bo isku  
sk iego  Ruoinu d o jd z ie  dtziiś do  p ie rw  R u ch u  P o la c y  grać będą p raw d op o  
szego w  raimaich t u i r n u  U E F A  eli. d o b n ie  w  n as tę p u jąc ym  zes taw ie -  
m in a c y jn e g o  m e czu  z W ę g ra m i, a n iu :  S ła b ik  (A u g u s ty n iak ) -  B ia -  
za  ty d z ie ń  (4. X I . )  n a  W ęgrzech  las , C h w a łk o w s k i, Szlas, G ła d y s z  — 
rozeg ra n e  zo s ta n ie  s p o tk a n ie  rew a.n G a r te j, W o jta la , B a lc e rza k  -  K w ia t  
żx>we. W y n ik i o b u  s p o tka ń  d ad zą  kow s-ki, O gaza, B orsuk . W  re zerw ie  
o d p ow ied ź , k tó ry  z zespo łów  z a - p o zo sta ją : K o n iec zn y , H natLo, R u -  
k w a lifi ik u je  się  do  f in a ło w e j szes- d y , W ie ś n ia k  i Sybis. 
n a s tk i d ru ż y n , k tó re  w  p rzy s z ły m  
ro k u  w  C zec h os ło w a c ji to czyć b ę­
d ą  b o je  o  m ia n o  n a jle p s ze j je d e -

Spółdzielnie
w nowej S-loice

S Z C Z E C IŃ S K IE  sp ó łd z ie ln ie  
p ra c y  w y w ią z a ły  się ju ż  z za­
dań b ieżące j 5 - la tk i.  P la n  p ro ­
d u k c ji to w a ro w e j p rz e w id y w a ł, 
iż  je j  w a rtość  w yn ie s ie  w  k o ń ­
czącej się 5 -la tce  4 763 m in  z ł; 
w yko n a n o  go ze znaczną nad ­
w yżką . P ro d u k c ja  to w a ro w a  o- 
s iągnęła  w a rto ść  5 370 m in  zł.

N a jw y ż e j p rzekroczono  zada­
n ia  w  d z ied z in ie  k o op e rac ji z 
gospodarką m o rską : p lan  p rze ­
w id y w a ł 128,3 m in  zł. osiągn ię ­
to  zaś sum ę 218,5 m in  z l. P lan  
p ro d u k c ji ry n k o w e j p rzekroczo  
no o o ko ło  433 m in  z ł, 9 u s ług  
d la  lu d n o śc i —  o o ko ło  1£ m in  
z ł. (zdań)

n.a.sibki ju n io ró w  E u ro p y .
8 Z E S P O Ł Ó W  w  m y ś l re g u la m i­

n u  bez e l im in a c ji  z n a la z ły  się  ju ż  
w  fin a le . Są to : N R D , C SR S, A n ­
g lia , A u s tr ia , G re c ja , H is zp a n ia , Ju  
g o s la w la  i ZS R R . O p ozosta łe  8 
m ie js c  ub iega się 20 d ru ż y n , p o dzie­
lo n y c h  n a  8 g ru p  e lim in a c y jn y c h .  
P o la c y  zn a le ź li się w  ty m  ro k u  w  
k o rzy s tn ie js ze j n ieco  s y tu a c ji, gdyż  
g ru p a  V I I I  -  w  k tó re j g ra ją  -  
s k ła d a  się ty lk o  z zespo łów  P o ls k i 
i  W ęg ie r. Los w y z n a c z y ł n am  je d ­
n a k  tru d ne g o  ry w a la . 2 -k ro tn e go  
zd o b yw c ę  p u c h a ru  U E F A  (1953. 
1960). O sta itnie b ezpośredn ie  s p o tk a ­
n ie  ju n io ró w  W ę g ie r i  P o la k i pod­
czas tu rn ie ju  p rz y ja ź n i p rzyn ios ło  
po ró w n o rzę d n e j w a lc e  re z u lta t  n ie  
ro zs trzy g n ię ty  — 2:2. M a d z ia rz y  po­
k a z a li w ó w c zas  n o w o cze sn y , d o b ry  
te c h n ic zn ie  fu tb o l. Ic h  najlep s za  
fo rm a c ją  b y ła  l in ia  o fe n s y w n a  z 
d o s k o n a ły m  s trze lce m  F e h e rv a ri.

K a d ra  m ło d y c h  p iłk a rz y  p o lsk ich  
pod w o d zą  t re n e ra  S tre jla u  s ta ra n ­
n ie  p rz y g o to w y w a ła  się do  p o je ­
d y n k u  z  M a d z i a r a m i, ro z g ry w a ją c  
szereg s p o tk a ń  sp a rr in g o w y c h  (a 
N R D  -  0:0, Z S R R  -  0:0 i  1:2, C ze­
ch os łow a cją  -  0 :0 ). W y n ik i  n ie  są 
im p o n u ją c e , trze b a  je d n a k  p a m ię ­
tać , że m ecze te m ia ły  c h a ra k te r  
w y b itn ie  e k s p e ry m e n ta ln y , a t re n e ­
rz y  w y p ró b o w a li w  n ic h  po n ad  30

Sobiesław Zasada
0 „Polskim Fiacie“

N A J L E P S Z Y  p o la k i k ie ro w c a  sa­
m o c h o d o w y  -  S o b ie s ław  Zasada  
s ta rto w a ć  b ęd z ie  w  R a jd z ie  W a r­
s za w s k im  (7—8. X I .  tor.) n a  „ P o l­
sk im  F ia c ie  125 P ”  z sil.n i.kiem  1500 
ccm . W  sityczaii/u ró w n ie ż  n a  se­
r y jn y m  wotzle w a rs z a w s k ie j FSO . 
w y s tą p i w  R a jd z ie  M o n te  Ca.rlo.

P O D C Z A S  k ró tk ie g o  p o b ytu  w 
W a rs za w ie  Z as ad a  p o w ie d z ia ł: „S a ­
m ochód  o d e b ra łe m  z FS O  u b ieg łe j 
soboty  i  do  te j p o ry  p rze jec h a łe m  
n a n im  o k . 700 k m . U w a ż a m , że 
je s t  to  d o s k o n a ły  sa m ochód o św ia  
to w y m  s ta n d a rd z ie . S p is u je  się pod 
czas ja z d y  bez z a rz u tu , choć jest 
to z w y k ły  sery j.ny  w ó z , n ie  p rzy ­
s tosow any do zaw o dó w  ra jd o w y c h .  
M a m  n a d z ie ję , że za d e b iu tu ję  w  ra j 
dach d o b rze  n a  ro d z im e j p ro d u k ­
c j i  sam ach  o d z ie” .

„ P o ls k i F ia t ’’  je s t d o s k o n a ły m  sa 
m ochodem  d la  pow szechnego u ż y t ­
k u , a le  w  ta k  tru d n y m  i s zy b k im  
ra jd z ie  ja k im  je s t R M C  b ęd z ie  m u  
tru d n o  k o n k u ro w a ć  z in n y m i sa­
m o ch o d a m i. P rze d e  w s zy s tk im  je s t  
o n  w o ln ie js z y . N ie m n ie j u w a żam  
że w  k la s y f ik a c ji  zes p o ło w e j nasza  
e k ip a  n a  „P o ls k ic h  F ia ta c h ’’ pow ir. 
na za jąć  d o b re  m ie jsce . In d y w i­
dua In  Se k a żd e  m ie js c e  z a ję te  w  
p ie rw sze j sześćdz:es ią tee ostatecznej 
k la s y f ik a c ji będzr'e d u ży m  siukce- 
SKam. a n a to  liczę . N a  tren in g  
przed  R.MC po.iadę c h y b a  w ozem , 
k tó ry  obeon-e. p osiadam . n a to m ;as‘ 
na sam ra jd  FSO  m a  s p e c ja ln 'e  
p rzy g o to w a ć  in.ny sam ochód . Z a ­
ró w n o  w  R a jd z ie  W a.rsza.w skm , ja k
1 w  R a jd z ie  M o n te  Ca.rlo sta—v>wać 
będę wra.z z m o ją  żooa — E w ą.

Tu  TGT©
W  za k ła d a c h  T o to -L o tk a  s tw ie r-  

dzó-no: 63 ro z w . z 5 t ra f . z w y k ł. — 
w y g ra n e  po 65 600 zł, 5 279 ro rw . 
z 4 t ra f ie n ia m i -  w y g ra n e  po 782 
zł. 13? 026 ro zw . z  3 t ra f ie n ia m i — 
w y g ra n e  po 40 z ł.

Ruchome schody 
na dworcu w Gdańsku
G D A Ń S K  P A P . Po zak o ń cze n iu  du  

że] in w e s ty c ji d rogow ej — w ę z ła  
p rz y  B ra m ie  O liw s k ie j o ra z  odd an iu  
do u ż y tk u  m ostu  na tras ie  m ię d zy  
śródm ieściem  G dańska a a r te r ią  w  
k ie ru n k u  G d y n i, obecnie prace d ro ­
gow e w  m ieśc ie k o n c e n tru ją  się 
p rz y  w znoszen iu  dług iego, p o d z iem ­
n ego  p rze jśc ia  pod to ra m i i  pero n a­
m i k o le jo w y m i.

O d  s tro n y  u lic y  3 M a ja  go to w y  
ju ż  je s t o b ie k t, w  k tó ry m  zostaną  
zm o n tow an e  ru ch o m e schody. P rz y  
ich  p o m o cy  będzie  m ożna po ko n ać  
ró żn ic ę  k i lk u  p ię te r i „w y lą d o w a ć ”  
n a n o w y m  d w orcu  P K S .

C ałość in w e s ty c ji, n a  k tó rą  p rze ­
znaczono o k . 22 m in  z l. m a  b y ć  go­
to w a  pod k o n ie c  1972 ro k u .

Z  O K A Z J I „D n ia  Znacz­
ka  1970”  Poczta P olska  
w p ro w a d z iła  do ob iegu  se­
r ię  znaczków  p rze ds ta w ia ­
ją cych  m a la rs tw o  po lsk ie . 
N a poszczególnych znacz­
kach  p rzedstaw iono  re p ro ­
d u k c je  nas tępu jących  o bra ­
z ó w : 20 g r  —  „P o r tre t  w io  
lo n c z e lis ty ”  —  Jerzego N o ­
w os ie lsk iego  (u r. 1923 r.), 
40 g r  —  „Ł ó d ź ”  —  Benona  
L ib e rsk ie g o  (u r. 1926 r.), 60 
g r  —  „K o n c e rt w  a te lie r ”  
W a cła w a  T a r anczew sk iego  
(u r. 1903 r.), 1,50 z ł —
„M a r tw a  n a tu ra ”  —  Z b ig ­
n ie w a  P ronaszki (1885—  
1958), 2,00 z l — „P ra n ie ”  —  
A n d rz e ja  W rób lew sk iego  
(u r. 1934 r.) , 3,40 z ł —  „W y  
ra z y ”  —  M a r ii Ja ra m y  
(1908— 1958), 4,00 z ł —  „K a  
n a ł w  les ie ”  —  P io tra  P o­
tw o ro w sk ie go  (1898— 1962), 
8,50 z ł  —  „S łońce”  —  W ła ­
d ys ław a  S trzem ińsk iego  
(1893— 1952). Z n aczk i p ro ­
je k to w a ł S. M a łeck i.

LS K A

Kłopoty radiowego 
monopolisty

(Korespondencja własna „Kuriera”)
S T A R Z Y  P R A C O W N IC Y  za ­

k ła d ó w  ra d io w y c h  „ B io rą ”  w  
D z ie rż o n io w ie  na D o ln y m  Ś lą ­
sku  k a rm ią  sw o ich  gości op o ­
w ia s tk ą  o k ło p o ta c h  z w ią z a ­
n y c h  z u s ta le n ie m  a k tu a ln e j  
n a zw y  fa b r y k i .  P o n o ć k ie d y  
rozpuszczono  ju ż  w ieść o p ro ­
je k to w a n e j zm ia n ie  n a z w y  z  
P a ń s tw o w e j F a b r y k i  O d b io rn i­
k ó w  R a d io w y c h  n a Z a k ła d y  
R a d io w e  „ D io ra ”  w  spraw ę  
w m ie s za ł się... p a ry s k i m a g a ­
zy n  m ó d  D io ra , za rzuc a jąc  d y ­
r e k c j i  f a b r y k i  n i m n ie j n i w ię ­
ce j ty lk o  p la g ia t . W y tłu m a c z o ­
no w ów czas , że n o w a  n azw a  
n a ro d z iła  się ze sk an d o w a n ia  
s łow a ra -d io -ra -d io .. .  Podobno  
ta k ie  n a ś w ie tle n ie  s p ra w y  usa­
ty s fa k c jo n o w a ło  F ra n c u zó w .

N IE  D A J Ę  S Ł O W A  H O N O ­
R U  czy ta k  w  is to c ie  rzecz się 
m ia ła . T a k ą  w e rs ję  k u p iłe m  i  
ta ką  sprzedaję . P ra w d z iw e  n a ­
ro d z in y  „D io r y ”  o d b y ły  się 
k i lk a  la t  w cześn ie j, na począ t­
k u  osta tn iego  ćw ie rćw iecza . Po 
ró d  b y ł b ardzo  t ru d n y :  b ra k  
t ra d y c j i w  te j d z ied z in ie  p ro ­
d u k c ji ,  b ra ik  k a d r , m a te r ia łó w , 
b ra k  w szys tk iego . A  je d n a k  to  
w ła ś n ie  na D o ln y m  Ś lą sku  św ie  
żo p rz y w ró c o n y m  M a c ie rzy , na 
ro d z ił się p ie rw szy  p o ls k i od­
b io rn ik  ra d io w y . S ta rs i zapew ­
ne p a m ię ta ją  dużą, n iezgrabną  
sk rzyn kę , z w m o n to w a n y m i czę 
śc iam i pochodzącym i ze s ta rych  
p o n ie m ie ck ich  re m a n e n tó w  o 
nazw ie  „A g a ” . P o tem  b y ł „P io ­
n ie r ” . D z ie ło  p o ls k ic h  in ż y n ie ­
ró w  p o w ie la n e  w  ró żn ych  od ­
m ian ach  przez szereg la t.  I  ta k  
się zaczęło. „D io ra ”  ro z w ija ła  
się z ka żdym  ro k ie m . N ie d a w ­
no p ięc io tys ięczna  za łoga zak ła  
d ó w  ś w ię c iła  ju b ile u s z  w y p ro ­
d u k o w a n ia  6 m ilio n o w e g o  ra ­
d io o d b io rn ik a .

Od k i lk u  la t  z a k ła d y  dz ierżo 
n io w s k ie  w y s tę p u ją  w  r o l i  m o­
n o p o lis ty  w  dz ied z in ie  p ro d u k ­
c ji o d b io rn ik ó w  ra d io w y c h  sto­
ło w ych . S pec ja liza c ja  spycha na 
coraz w ię k s z y  m a rg in es  in ną  
p ro d u k c ję , k tó re j „D io ra ”  pod ­
ję ła  się w ów czas, k ie d y  podob ­
ne o d b io rn ik i schod z iły  jeszcze 
z taśm  w a rsza w sk ie go  „K a s ­
p rz a k a ” . Z a k ła d y  w y c o fu ją  się 
przede w s z y s tk im  z p ro d u k c ji 
te le w iz o ró w , k tó ry c h  600 tys. 
z d ą ży ły  ju ż  dosta rczyć na r y ­
nek. M o n op o lis ta  ma o czyw iś ­
c ie  sw o je  k ło p o ty . Jeden z  n ich  
to  sp ra w a  w ie lk o ś c i p ro d u k c ji.

A K T U A L N IE  „D io ra ”  w y tw a  
rza  roczn ie  o ko ło  550 tys . od ­
b io rn ik ó w  ra d io w y c h . P rz e w i­
d u je  się, iż  w  o s ta tn im  ro k u  
p rz y s z łe j p ię c io la tk i ilo ś ć  ta  w y  
■niesie 800 tys . sz tuk. S zkop u ł w  
ty m , że w ła ś c iw ie  n ie  w ia d o ­
m o d o k ła d n ie  ja k ie  są p ro g n o ­
zy p o p y tu  na o d b io rn ik i.  W  o- 
s ta tn ich  la ta c h  p orząd n ie  zm ę­
czy ła  fa b ry k ę  p ra w d z iw a  h u ­
ś taw ka  ry n k o w a . Raz okazyw a 
ło  się, że o d b io rn ik ó w  na r y n ­
k u  je s t za dużo, to  zn ów  zu­
p e łn ie  n iespodziew an ie  zaczęło 
b ra ko w a ć  tego  to w a ru  i  h an de l 
pod no s ił ra b an . Z  ro z m ó w  p ro ­
w adzonych  w  „D io rz e ”  w y n ik a ­
ło , że z a k ła d y  w id z ą  ró w n ie ż  u 
sieb ie  p rz y c z y n y  b ra k u  s ta b il­
ności w  pop yc ie  o d b io rn ik ó w . 
N a p ie rw sze  m ie jsce  w y s u w a ją  
sp raw ę  jakośc i, k tó ra  w c ią ż  
jeszcze n ie  o dp ow iada  w y s o k im  
w ym ag an io m  s ta w ia n y m  tego 
ro d z a ju  u rządzeniom .

P O D C Z A S  d y s k u s ji n ad  w p ro w a ­
d ze n ie m  bodźców  m a te r ia ln e g o  za ­
in te re s o w a n ia  p ro b le m  te n  s ta n ą ł 
w  jeszcze o s trze js ze j fo rm ie . „ D io ­
r a ”  p o s ta n o w iła  p rz y ją ć  ja k o  w s k a ż  
n ik  s y n te ty c zn y  k w o tę  zy s k u . O -  
znacza to , że z a k ła d y  m u szą p ro d u ­
k o w a ć  o d b io rn ik i d o b re j ja k o ś c i i  
u trz y m a ć  się je d no c ześ n ie  w  ko s z­
ta c h . Z ły c h  o d b io rn ik ó w  n ik t  bo ­
w ie m  n ie  k u p i. Z a ło żo n o  sobie w  
z w ią z k u  z ty m  c a ły  p ro g ra m  z m ia n  
w  d o ty ch c zas o w ym  sposobie p ro ­
d u k c ji  ja k o  za d a n ia  o d c in k o w e .

C Z O Ł O W Y M  Z A D A N IE M ! 
je s t p rze jśc ie  na p ro d u k c ję  od­
b io rn ik ó w  tra n z y s to ro w y c h . N a  
le żym y  obecnie  do n ie lic z n y c h  
k ra jó w  -na św iec ie  p ro d u k u ją ­
cych o d b io rn ik i ra d iow e  la m p o  
we. P ro g ra m  p rz e w id u je  w ię c , 
iż  pod  ko n ie c  p ię c io la tk i w s z y s t 
k ie  o d b io rn ik i s to łow e  będą 
p ro du kow an e  w y łą c z n ie  na t ra n  
zystorach . Z d ecyd o w an e j p o p rą  
w ie  u leg n ie  jednocześn ie  spra-t 
w a  u n if ik a c j i ,  p o w ta rz a ln o ś c i 
e lem en tów , m a ją ca  bezpośredn i 
w p ły w  na  w ie lko ść  kosz tów  w y j 
tw a rz a n ia . S ukce syw n ie  do od ­
b io rn ik ó w  w p ro w a d z a n y  będzio  
zakres U K F .

Ja ko  k lie n c i naszego ra d io w e  
go m o n o p o lis ty  o czeku je m y  
w p ro w a d ze n ia  ty c h  n o w in e k  2 
n ie c ie rp liw o śc ią .

G . R O M S K I

Srebrna Latarnia
dla załogi trawlera

Sukces rybaków
z s/t „Skawa”

D Y R E K C J A  P P D iU R  „ G r y f ”  spo t­
k a ła  się  w c zo ra j w  D o m u  R y b a k a  
z  za ło g a m i d w óch  t ra w le ró w  paro ­
w y c h : s /t „ S k rw a ” i s /t „S k a w a ” .

R y b a c y  z  s /t „S k a w a ’’ p o w ró c ili  
n ie da w n o  z  b a rd zo  d ług iego , b o  
trw a ją c e g o  a ż  8 m ie s ięc y , re js u . W  
ty m  czasie  z ło w ili o n i po n ad  1 300 
ton  ry b . Jest to  p ie rw s zy  w y p a d e k  
w  d z ie jac h  w s zys tk ic h  p rzeds ię­
b io rs tw  p o ło w o w y ch . Ż a d n e j za ło dze  
p ły w a ją c e j n a  s ta tk ac h  ty p u  B-14 
riie ud a ło  s ię  dotychczas p rze k ro ­
czyć, w y d a w a ło b y  się m a g iczn e j —  
g ra n ic y  1 300 ton  ry b .

W  zw ią z k u  z  ty m  d y re k c ja  „ G ry ­
fa ” p rzy zn a ła  p rzo d u jąc e j za łodze d y  
p lo m y  u zn a n ia . W rę c zy ł je  27 cz ło n ­
ko m  z a ło g i d y re k to r  n a c ze ln y  „ G ry ­
f a ”  J . B a j.

D o w ódcą s /t „ S k a w a ”  je s t  k p t .  ż . 
w . ry b . E . M eg g er.

N a to m ia s t ry b a c y  z s /t „ S k rw a ”  
z d o b y li w  u b ie g ły m  F e s tiw a lu  K u l­
tu ra ln y m  L u d z i M o rz a  d ru g ą  nagro­
dę w  g ru p ie  t ra w le ró w  ry b a c k ic h  —  
S re b rn ą  L a ta rn ię . R ad a  z a k ła d o w a  
p rzy zn a ła  zatem  w y ró ż n ia ją c y m  się  
w  p ra c y  k u ltu ra ln o -o ś w ia to w e j r y ­
b a k o m  n a g ro d y  p ien iężne . W ręc zy ł 
je  p rzew o dn iczą cy  ra d y  J . C zy p ie k i.

S ta tk ie m  ty m  d o w o d zi obecnie  
k p t . ż. w . ry b . St. R a d z iw iłł. J e d n ak  
podczas fe s tiw a lu  „p ie rw s zy m  po 
B ogu”  n a  te j jednostce b y ł k p t. ż. 
w . ry b . Z . W o jtć ża k , k tó ry  n ie d a w ­
no  odszed ł od nas n a zaw sze.

Z  k o le i ry b a c y  obu t ra w le ró w  u -  
d a l i się do  „ K lu b u  pod M a s z ta m i”  
w  W yższe j S zko le  M o rs k ie j. T u ta j  
p rzew o dn iczą cy  Z O  Z Z M iP  Cz. W ó jt  
k o w ia k  w rę c z y ł k a p ita n o w i s t .  R a ­
d z iw i łło w i nag ro d ę — S re b rn ą  L a t a i  
nię .

Z a ło g i s /t „ S k rw a ”  i  s /t „S k a w a ”  
o b e jrz a ły  nas tę p n ie  w y s tę p y  e s tra ­
d ow e. (a w a )

W ystawa
sztuki ludowej

DOROCZNYM  zwyczajem w grudnie 
Wojewódzki Dom Kultury urządza Wy­
stawę Sztuki Ludowej i Twórczości Ama­
torskiej, na której prezentowane sq: 
malarstwo, grafika, rysunki, rzeźba, ce­
ramika, koszykarstwo, zdobnictwo w że­
lazie (kowalstwo), garncarstwo, wyci­
nanki, sztuczne kwiaty i inne wyroby 
rękodzieła artystycznego, a  także przed­
mioty związane ze zwyczajami i obrzę­
dami oraz wyraby pamiątkarskie.

Organizatorzy ekspozycji zwracają się 
z prośbą do twórców ludowych i pla- 
styków amatorów z naszego miasta i 
województwa o nadsyłanie prac prze­
znaczonych na wystawę. Do prac nale­
ży dołączyć opis zawierający technikę, 
wymiary przedmiotu oraz ncczwisko au ­
tora. adres i zawód. Eksponaty przyj­
mowane są w dziale plastycznym W o­
jewódzkiego Domu Kultury (Zamek Ksią­
żąt Pomorskich) do 10.XI. br. codzien­
nie w godz. od 8 -  15, a w  piątki od 
18 -  20.

Wystawo czynna będzie w dniach od 
6—30.X II. br. Szczegółowych informacji 
udziela dział środowiskowy W DK łel, 
45-991. (ru)
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Wielka afera mieszkaniowa w Belgii

Klęska ludzkich naizi@i
(Korespondencja z Brukseli)

D L A  F R A N C U Z Ó W , W ło ch ó w  czy A n g lik ó w , udręczonych  
w  sw o ich  k ra ja c h  g o n itw ą  za w ła s n y m  lu b  ty lk o  p o d n a ję ty m  
m ieszka n iem  —  B e lg ia  w y d a je  się k ra in ą  o b fito ś c i:  k o lu m n y  
anonsów  m ieszka n iow ych  w  gazetach p e łne  są zachę ty  d la  po­
s z u ku ją cych  m ieszkan ia , a id ąc  ja k ą k o lw ie k  u lic ą  B ru k s e li, co 
k ro k  sp o tyka  się w y k le jo n e  na szybach og łoszenia : m ieszkanie  
do  w yn a jęc ia .
K IE D Y  się je d n a k  p rz y jrz e ć  

m ie s z k a n io w e j s p ra w ie  w  B e l­
g ii,  okaże się, że w p ra w d z ie  
m ieszkań  do w y n a ję c ia  je s t m nó 
s tw o , a le n ie  m a to  żadnego 
w p ły w u  na rozgęszczenie n a j­
b ie d n ie js z e j d z ie ln ic y  B ru k s e li,

Radziecki 
samolot sportowy 

u p r o w a d z o n y
€ i©  Y U f € | i

P A R Y Ż  P A P . T u re c k a  A g e n c ja  P ra  
so w a A n a to lia  donosi, że w e  w to re k  
zm u szo n y  zo sta ł do z m ia n y  k u rs u  i 
lą d o w a n ia  w  tu re c k im  po rc ie  S y n o -  
p a , n a  w y b rze żu  M o rza  C zarnego, 
ra d z ie c k i 4-osobow y sa m o lo t sporto ­
w y . T e g o  p ira ck ieg o  a k tu  doko n a ło  
d w ó c h  oso b n ik ó w  O p ró c z n ic h  w  
s a m o lo c ie  z n a jd o w a ł się p ilo t  i  je ­
d e n  pasażer.

Psy przeciwko
porywaczom

sam olotów
H E L S IN K r . J a k  pisze f iń s k a  p ra ­

s a . n a js k u te c zn ie js zy m  sposobem  za 
p o b ie g a n ia  u p ro w a d za n iu  sam olo tów  
je s t  w p rzę g n ięc ie  do s łu żby  p ro f i­
la k ty c z n e j sp e c ja ln ie  w y tre s o w a n y c h  
p sów . M o żn a  je  n au c zyć w y k r y w a ­
n ia  w ę chem  m a te r ia łó w  w y b u c h o ­
w y c h  w  w a lizk a c h .

D z ie n n ik i p o w o łu ją  się m . in . na  
f a k t ,  że  w  S zw e c ji w y tre s o w a n o  ju ż  
p o n a d  sto  psów  do  w y k ry w a n ia  
Bnin te re n o w y c h . O b e cn ie  w s ta d iu m  
ro z w a ż a n ia  je s t s p ra w a  „ro zsze rze­
n ia  u m ie ję tn o ś c i” po czc iw y ch  czw o­
ro n o g ó w  n a  w y w ą c h iw a n ie  b om b 1 
a m u n ic ji .

P ie rw s z e  p ró b y  z ta k im i psam i 
z o s ta ły  ju ż  p rzep ro w ad zo n e  i zakon  
c z y ły  się  sukcesem . J a k  p o d kre śla  
p ra s a , n a jle p ie j n a d a ją  się do ta k ic h  
za d a ń  psy ra s y  la b ra d o rs k ie j, ja k  
ró w n ie ż  o w c za rk i.

Z W O L N IO N A  p rzed  k i l ­
ko m a  d n ia m i z  w ię z ie n ia  
pos łanka  do p a r la m e n tu  b ry  
ty js k ie g o  z I r la n d i i  Pó łnoc  
n e j B ernade tte  D e v lin , p rz y  
b y ła  27 bm. do L o n dyn u , 
gdzie  w y s tą p ić  m a  w  b ry ­
ty js k ie j Izb ie  G m in . N a  
z d ję c iu : B erna de tte  D e v lin  
na  lo tn is k u  w  Lon dyn ie .

C A F -A P -te le fo to

tzw . M a ro lle s . że w  n iczym  n ie  
ro z w ią z u je  to  p ro b le m u  dachu  
nad g łow ą  m ło d y c h  m a łżeńs tw , 
k tó ry c h  n ie  stać na w yso k ie  ko  
m orne.

Jeszcze p rzed  la ty  w y d a w a ło  
się, iż  c u d o w n y m  le k a rs tw e m  

d o le g liw o śc i m ieszka n iow e  
ś re d n io  za ra b ia ją cych  B e lgó w  
na  d o rob ku  je s t p rze ds ię b io r­
s tw o  o n azw ie  „E t r im o “ , b u d u ­
jące na z ie lo nych  p e ry fe ria c h  
m ia s t w zo ro w e  „s z k la n e  dom y“ . 
W ys ta rczy ło  w p ła c ić  pew ną su 
m ę na poczet a pa rta m en tu . Resz 
tę  — szczęś liw i m ieszkańcy sp ła  
c a li w  ra ta c h  ro z ło żon ych  ną k i l  
kadz ie s ią t la t.

„ E T R IM O ” , p rzed s ię b io rs tw o  bu ­
d o w la n e  z  p a tro n e m  — se n ato rem  
n a czele, b y ło  s p ó łk ą  a k c y jn ą  p rzed  
s ięb io rc ó w , k r e d y to w a n ą  o b fic ie  
przez  p ań s tw o , k tó re  choć w  te j fo r  
m ie  s ta ra ło  się p rz y jś ć  z pom ocą  
zw y k łe m u  B elg o w i. N ie  b y ło  to  oczy  
w iś c ie  b ez in te res o w n e; n o w y  w ła śc i­
c ie l m ie s zk a n ia  zo b o w ią za n y  b y ł  
spłacać pożyc zkę  b a n k o w ą  w ra z  z 
n ie s ły ch a n ie  w y s o k im  p ro ce n te m , co  
w  e fe kc ie  p o d w a ja ło  cenę m ie s zk a -

„ E t r im o ”  zas ły n ę ło  ja k o  d o b ro dzie j 
m ło d y c h  m a łże ń s tw . U m ia ło  sp rze ­
dać sw ó j to w a r. P rz e k a z a n ie  m ie sz­
k a ń co m  ka żd eg o  no w eg o  b lo k u  c zy  
osied la  b y ło  o k a z ją  d o  zap o zn a n ia  
B elg ó w  z ta le n ta m i je j  k ie ro w n ik ó w  
i  w ła ś c ic ie li, będ ą cy ch  często d z ia -  
ła c za m i p o lity c z n y m i, k tó rz y  d y s ko n  
to w a li bo n a rzecz sw o i e j m a łe j a k ­
c j i  p ro p ag a n d o w e j. P ię k n e  hostessy  
o p ro w a d z a ły  re p o r te ró w  k r o n ik i f i l ­
m o w e j po now oczesnych  m ie s zk a ­
n ia ch . w s k a z y w a ły  z ie leń , udogod­
n ie n ia  d la  m ie szk ań c ó w . C i zaś, n a ­
re szc ie  w e  w ła s n y m  d o m u , zac zy ­
n a li życ ie  oszczędne i  pe łne w y rz e ­
czeń , b o w ie m  ka żd eg o  p ierw szego  
m u s ie li o d p ro w ad za ć  do  k a s y  „ E t r i-  
m o ’ ’ k o le jn ą  sp ła tę  p o m nożoną p rzez  
p ro c e n ty  b a n k o w e .

B O M B A  w y b u c h ła  p rzed  k i l ­
kom a  m ies ią ca m i. O kaza ło  się, 
że „E tr im o “  to  ko los  na  g lin ia ­
n ych  nogach, zad łużony  po uszy 
w  kas ie  p a ń s tw ow e j, n ie  u m ie ­
ją cy  s ię  w y lic z y ć  z k re d y tó w , 
a co gorze j, opuszczony przez 
nastęonych  e n tu z ja s tó w  nowego 
m ieszkan ia . W yb u do w a ne  p rze ­
zeń tys iące  iz b  zaczę ły  św ie c ić  
p us tka m i.

K A N D Y D A C I do „s zk la n y c h  do­
m ó w ”  p rzes ta li n a p ły w a ć , b o w ie m  
m ie s zk a n ia , n a w e t k lin o w a n e  na r a ­
ty . p rze k ro c zv }y  m o żliw o ść  ic h  k ie ­
sze n i: od 196G r. ko s zt b u d o w y  
w zró s ł o  60 p roc., a u to m a ty c zn ie  
z w ię k s zy ła  s ię  w ie c  sum a p o trzeb ­
na n a  p ie rw sza  wpln-tę. a r a ty  m ie ­
sięczne w ra z  ze so la tą  p ro ce n tó w  
b a n k o w y c h  też  po-szły w  górę. „ E t r i­
m o ” zosta ło  n a p la c u  b o ju  z n o w y ­
m i. p u s ty m i b lo k a m i, z te re n  any' 
nod zab u d o w ę za k u p io n y m i przed  
la ty . z pusta ka sa  i. n ie p o rzą d k ie m  
w  ks ięgow ość '. k tó r v  za n ie p o k o ił 
w y m ia r  sp ra w ie d liw o ś c i. B a n k  za m ­

k n ą ł k r e d y t , „ E t r im o "  zaczęło  z w a l 
n ia ć  ro b o tn ik ó w , co w p ro w a d z iło  po  
tężn e  zam ies zan ie  n a  g ie łd z ie  p ra c y . 
W  ko ń c u  — za d rże li posiadacze m ie ­
s zk ań  „ E tr im o ” , k tó rz y  u św iad o m ili 
sobie , że w  m o m e nc ie  p la jty  p rze d ­
s ię b io rs tw a  b ęd ą m usie li opuścić  
s w o je  „s zk la n e  d o m y*’, spłacone ty l  
k o  w  n ie w ie lk im  procencie , a w ię c  
n ie  ic h  w ła sn e ...

I  t a k  a fe ra  „ E tr im o ” sta ła się je d ­
n ą  z n a jg ło ś n ie js zy c h  w  B elg ii. Jego  
k lę s k a  d o tk n ę ła  z b y t w ie lu  lu d z i, 
a b y  m o żn a  to  b y ło  przem ilczeć , za ­
ła g od zić . Z ac zęto  się in tere so w a ć a k ­
c jo n a riu s za m i p rzed s ię b io rs tw a , ich  
t ry b e m  życ ia , w y d a tk a m i. Zaczęto  
w y ty k a ć  n ie ud a n e  sp e ku la c je  g ru n ­
ta m i, n ie do łęs tw o  fin an s ow e, a ta k ­
że  n ieuczciw ość .

C hoć „ E tr im o ” n ie  b y ło  p rzed s ię ­
b io rs tw e m  n a jta ń s zy c h  ro b o tn iczych  
m ie s zk a ń  — ta k ie g o  w  B e lg ii n ie  
m a  —  je d n a k ż e  b y ło  n a d z ie ją  dla 
lu d z i ze s ta ły m  m ie s ięc zny m  docho­
d e m . k tó rz y  re zy g n u ją c  z w ie lu  rze  
c z y  m o g li zn aleźć dach nad  g łow ą . 
K lę s k a  „ E tr im o ” ró w n a  się w ię c  k ię  
sce ich  n adzie i.

W  A F E R Z E  „E tr im o “  w ie le  
je s t jeszcze p u n k tó w  n ie jasnych . 
P ad a ją  n azw iska  w y b itn y c h  po 
l i t y k ó w  i  dzia łaczy, zw ią za ­
n ych  ta k  czy inacze j z p rze d ­
s ię b io rs tw em . Ic h  e w en tua ln a  
k o m p ro m ita c ja  w  n iczym  n ie 
z m ie n i ro z p a c z liw e j s y tu a c ji po 
s iadaczy  m ieszkań  w  b lokach  
..E trim o “ , k tó rz y  mogą zostać 
u sun ię c i na b ru k  bez szansy od 
zyska n ia  w p ła con ych  ju ż  p ie ­
n iędzy.

A L IC J A  Z G L IM IC K A  
(In te rp ress)

Polska -  Pakistan
N A  Z A P R O S Z E N IE  p rezyden ta  Is la m s k ie j R e p u b lik i P a k i­

s tanu  gen. A gh a  M oham m eda Y ah ya  K h a n a  u d a ł s ię  z o f i ­
c ja ln ą  w iz y tą  do tego k ra ju  p rzew odn iczący  Rady Państw a, 
M a rsza łe k  P o ls k i M a ria n  S p ych a lsk i z m a łżonką .
W  Z W IĄ Z K U  z ty m  sp raw oz W ażną ro lę  w  procesie  zb liża  

daw ca  P A P  p isze: n ia  P a k is ta n u  z k ra ja m i soc ja-
—  S to su n k i po lsko— p a k is ta ń - lis ty c z n y m i o d g ry w a ją  ro z w ija -  

sk ie , za ina u gu ro w a ne  na p łasz- ją ce  się s tosu n k i gospodarcze, 
czyźn ie  h a n d lo w e j w  ro k u  1948, P ak is ta n  z a jm u je  3 m ie jsce  w  
a d y p lo m a ty c z n e j — w  1962 r. h a n d lu  P o ls k i z . k ra ja m i ro z w i- 
—  o ż y w iły  s ię  p rzed  k i lk u  la ty  ja ją c y m i się. W za jem ne  o b ro ty  
w  z w ią z k u  z w e jśc ie m  przez Pa h an d low e  z w ię k s z y ły  s ię  w  o k re  
k is ta n  na d rogę  p o li ty k i zacieś- sie o s ta tn ich  5 la t  k ilk a k ro tn ie ;  
n ia n ia  k o n ta k tó w  i w sp ó łp racy  w  ro ku  ub. ich  w a rto ść  w y n io - 
ze w s z y s tk im i k ra ja m i, n ieza leż s ła  b lis k o  35 m in  d o la ró w , a 
n ie  od ró ż n ic  u s tro jo w ych . p ro to lco ł podp isany  na ro k  b ie -

w  .n ie k t ó r y c h  p ro b lem ac h  m ię -  ż ą c y  p rz e w id u je  ic h  dalszy 
d zy n a ro d o w y c h  s tanow isko  F a k is ta -  w zrost, 
n u  —  je dne go  z n a jw ię k s zy c h  k r a ­
jó w  A z ji ,  k tó re g o  obszar t r z y k ro t-

- “ S  W iz y ta  p rzew odn iczącego Ra^ 
b lis k ie  p o g lądom  P o ls k i i in n y c h  d y  P aństw a  P R L  w  P ak is ta n ie  
pań s tw  so c ja lis ty czn y ch . D o ty c zy  to  je s t p ie rw s z y m  W  h is to r ii

obu. k ra jó w  k o n ta k te m  na  n a j-
stLi pow szechnego ro zb ro je n ia , po - w yższym  szczeblu pań s tw ow ym , 
tę p ie n ia  p o lity k i k o lo n ia lizm u  i  n e o - S łużąc s p ra w ie  z b liże n ia  n a ro - 
k o lo n ia liz m u . P o tw ie rd z iła  to  m . m . ^  in te res ie  p o k o ju  i  m ię -
w iz y ta , ia k ą  — n a  zaproszenie m i-  , , . J
n is tra  S p ra w  Z ag ra n iczn y ch  P R L  Ste d zyna ro do w e j w sp ó łp racy , w iz y  
fa n a  ję d ry c h o w s k ie g o  — z ło ży ł w  ta  będzie  ró w n ie ż  w a ż n y m  czyn 
ko ń c u  ub . ro k u  w  naszym  k r a ju  ^ k i e m  w z a je m n e j w y m ia n y  po 

g ląd ó w  na  na jw ażn ie jsze  p ró b - 
P O L S K A  i  P ak is ta n  a k ty w -  le m y  m ięd zyna ro d ow e  oraz spra 

n ie  w s p ó łp ra c u ją  na fo ru m  w y  w z a je m n e j w sp ó łp ra cy  i  roz 
O N Z  oraz in n y c h  o rg a n iz a c ji i  w o ju  s tosu n ków  m ięd zy  obu na 
k o n fe re n c ji m ięd zyna ro d ow ych , rodam i.

Nowa „tragedia grecka

DLACZEGO UNIEWINHI010 MARCHOSA?
C IA Ł O  u b ra n e j w  le k k ą  

nocną ko szu lę  k o b ie ty  no 
s iło  ś lady  14 ra n , w  ty m  

lic z n y c h  w y le w ó w  k rw a w y c h  i 
u c is k ó w  p a lcó w  na  szyi. „C iosy  
zadane p ięśc iam i, k o p n ia k i i  
d osko na ły  m e chan izm  duszenia ”  
—  ta k  o k re ś li ł p ro k u ra to r  są­
du  okręgow ego  w  P ire us ie , K o n  
s tan tin os  F a fu tis , w y n ik  o rze­
czen ia  le k a rz y  sądow ych , spo­
rządzonego na  p od s taw ie  o b d u k  
c j i  4 2 - le tn ie j E u g e n ii N ia rchos , 
c ó rk i a rm a to ra  L ivan o sa , z m a r­
łe j w  'nocy z  3 na  4 m a ja  b r. w  
pos iad łośc i swego m ęża —  m u l 
t im ilio n e ra  S ła vrosa  N ia rehosa , 
w ła ś c ic ie la  80 s ta tk ó w  (2,5 m in  
B R T ) na w y s p ie  S pe tsopu la.

W n ie s io ne  p rze z  F a fu t is a  22 
s ie rp n ia  o skarżen ie  p rz e c iw k o  
N ia rc h o s o w i u ru c h o m iło  je d yn ą  
w  sw o im  ro d z a ju  sce>nerię. B y ­
ła  ćo sw o is ta  m iesza n ina  fa rs y  
z życ ia  „w y ż s z y c h  s fe r”  i  k r y ­

m in a ln e g o  dreszczowca, epopei 
w ła d z y  i  d ra m a tu  m a łżeńsk ie ­
go, ro zg ryw a ją ce g o  się m ięd zy  
p lu to k ra c ją  i  ż o łn ie rzam i na tle  
je d n e j z o s ta tn ich  d y k ta tu r  
w o js k o w y c h  w  E urop ie . O  ca­
łe j te j sp ra w ie  p rasa g recka  na 
ro zka z  rządzące j ju n ty  n ie  p i­
snęła  zresztą  a n i słowem .

17 w rześn ia  trzyosobow e  g re ­
m iu m  sędz iow sk ie  w  P ire us ie  
o d rz u c iło  w n io sek  p ro k u ra to r­
s k i, o p ie ra ją c  się na  dow odach  
św iadczących  rzekom o że „E uge  
n ia  N ia rch o s  p o p e łn iła  sam obó j 
s tw o ” . 3 p a źd z ie rn ika  u p ły n ą ł 
te rm in  w n ie s ie n ia  o d w o ła n ia  od 
te j d e c y z ji.  N ie  w p ły n ę ło  ono 
je d n a k  i sp ra w a  S tavrosa  N ia r ­
chosa zosta ła  o fic ja ln ie  zam ­
kn ię ta .

T a k ie  ro zs trzyg n ię c ie  za ga dk i 
z a d o w o liło  n ie  ty lk o  oskarżone  
go, a le  i  „c z a rn y c h  p u łk o w n i­
k ó w ” . O to  5 p a źd z ie rn ika  p o ja ­

w i ł  się w  d z ie n n ik u  u rzę do w ym  
d e k re t k ró le w s k i n r  928, p iocą 
k tó reg o  „p a n  S tavros  N ia rchos 
uzyska ł zezw olen ie  na w w ó z do 
G re c ji su m y 190 m in  d o la ró w  
w  ce lu  re a liz a c ji in w e s ty c j i 
p rze m ys ło w ych  w  k ra ju ” . 39- 
s tro n ic o w y  d o k u m e n t p o d p isa li 
ze s tro n y  rzą d u  w ic e k ró l Z o ita  
k is  i  t rz e j m in is tro w ie :  k o o rd y  
n a c ji (gospodarcze j), f in a n s ó w  
i  p rze m ys łu . N a jw ię k s z y  w  dzie 
ja ch  G re c ji k o n tra k t  tego r o ­
d za ju  n os ił da tę  10 p a ź d z ie rn i­
ka . Oznacza to, że za w a rto  go 
siedem  d n i p rzed  ty m , n im  je d  
na  ze s tro n  —  N ia rch o s  m ia n o ­
w ic ie  —  z w o ln io n a  zosta ła  z za 
rzu tu  p o p e łn ie n ia  czynu , k tó re ­
go nas tęps tw em  b y ła  śm ie rć  
cz ło w ie ka , i  m ies ią c  p rzed  osta 
tecznym  te rm in e m  w n ie s ie n ia  
o dw o ła n ia .

(D . c. n.)

N O W Y  M O ST, łączący  
n a jw ię kszą  w yspę D a n ii, 
J u tla n d ię  z Fyn, p rzezna ­
czony je s t w y łą czn ie  d la  sa 
m ochodów . Z a in a u g u ro w a li 
go je d n a k  p ie s i; zo rgan izo ­
w a ł tę  „w y c ie c z k ę " d u ń s k i 
C zerw ony K rz y ż  in ka su ją c  
od każdego op ła tę  za p rz e j 
ście.

(C A F -N o rd is k )

♦  A g e n c ja  T A S S  in fo rm u je ,  
że w  d n ia c h  od  28 p a źd z ie r­
n ik a  do  30 lis top a d a  w  Zw iąiz- 
fcu R a d z ie c k im  w y s trz e liw a n e  
będą r a k ie ty  nośne w  rejowi 
a k w  ait oTluim O ceanu  Spoko jn e -  
go  o prom ień i.u  89 m il m o r­
sk ic h , z pu inktem  śro d k o w y m  
w y zn a c zo n y m  w s p ó łrzę d n y m i 
33 s topn ie  sze rokości pó łnoc­
n e j i  173 sto-pnie 30 m in u t  d łu ­
gości w s c h o d n ie j.

A g e n c ja  T A S S  zo sta ła  upeł­
n o m o c n io n a  do  o św iadczen ia , 
że w  oeiu  za p e w n ia n ia  b e zp ie ­
c ze ń stw a  rz ą d  Z w ią z k u  R a ­
d zie ck ieg o  p ro s i rz ą d y  in n y c h  
k r a jó w , k o rzy s ta ją c y c h  ze szła  
k a w  m orsie ich  i  p o w ie trzn y c h  
O c ea n u  S pok o jn eg o , a b y  po le­
c i ły  o d p o w ie d n im  org an o m , 
ża b y  s ta tk i i  sa m o lo ty  n ie  li­
da w a ły  s ię  do  te j s t re fy  i 
p rze s trze n i p o w ie trz n e j co d z ie n  
n ie  w  g o d z in ac h  od 12 do 24 
czasu m iąj.scowągo.

S P O T K A N IE  L . B R E Ż N IE W A  
Z  1 U U L E M  C A S T R O

S e k re ta rz  g e n e ra ln y  K C  
K P Z R  L e o n id  B re ż n ie w  p rzy­
ją ł  c z ło n k a  B iu ra  P o lity c z n e ­
go, d i-ugięgo s& kretanza K C  
K o m u n iis łyc an a j P a r t it  K u b y , 
w ic e p re m ie ra  1 m in is tra  rew o  
lu e y jn y c h  sta z b ro jn y c h  R au ta  
C astro .

Jaik p o d an e  o f  lo ja ln ie  do  
w ia d o m o śc i, w  to k u  ro zm o w y , 
k tó ra  u p ły n ę ła  w  se rdecznej 
i  p rz y ja z n e j a tm o s fe rze , o m a­
w ia n e  b y ły  s p ra w y  w s p ó łp ra ­
c y  m ię d z y  Z S R R  a  R e p u b lik ą  
K u b y .

R a u t C as tro  obecny b y ł n a  
w s p ó ln yc h  m a n e w ra c h  a r m ii  
k r a jó w  -  czrtomków U k ła d u  
W ars zaw s k ieg o  „B ra te rs tw o
B r o n i" , ...k tó re  o d b y ły  s ię  n a
o b sza rze  N e rn -ie c k ie j R e p u b li­
k i  Dom okraŁycaa-słi.

C H O L E R A  W  L IB A N IE

♦  W e  w to re k  w  północm o- 
liibańsk ie j p ro w in c ji A k lc a r  za  
n o to w a n o  t r z y  dalsze w y p a d k i  
za c h o ro w a ń  n a  ch o le rę . Jest 
to  ju ż  d w u n a s ty  p rz y p a d e k  za  
cho<rowaava n a  tę  c h o ro b ę  od  
21 iwrzaśm ia, k ie d y  to  rz ą d  L5- 
bau-u o g ło sił, że  w  k r a ju  n ie  
m a  ep idem ii! te j ch o ro b y .
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Z ksixpclq  dla obronności i gospodarki

S U K C E S Y  
JEDNOSTEK

J E D N O S T K I O brony T e ­
ry to ria ln e j pe łn ią  w ażną  
rolę w  ogólnym systemie 
obronności. Są one n a j­
m łodszym rodzajem  wojsk  
w  naszym w ojew ództw ie i 
na teren ie Pomorskiego O - 
kręgu Wojskowego.

N A J S T A R S Z Ą  je d n o s tk ą  O T 
W naszym  w o je w ó d z tw ie  je s t 
S zczec ińsk i P u łk  O b ro n y  T e ry ­
to r ia ln e j im . st. s ierż. M ie czy ­
s ła w a  M a jc h rz a k a . Z o s ta ł on 
zo rg an izo w an y  p rzed  7 la ty . Po 
zo s ta łe  je d n o s tk i p ow o ła n e  zo­
s ta ły  w  te rm in ie  późn ie jszym . 
!J\4imo n ie z b y t d ług ie g o  okresu  
is tn ie n ia , je d n o s tk i te  u zyska ły  
¡w idoczne i  w y m ie rn e  o s iągn ię ­
c ia  m .in . w  p ra c y  w y c h o w a w ­
cze j, w  szko len iu  ogó ln ow o jsko  
ewym, szko len iu  s p e c ja lis tycz - 
a iym , o gó lnoksz ta łcącym  i  zawo 
Idow ym  a także  w  u dz ia le  w  
(pracy spo łecznej na  rzecz w o j-  
lska i  ś ro d ow iska . P om yś ln ie  
ro z w ija  się w ś ród  ż o łn ie rz y  i  
k a d ry  a k c ja  honorow ego  k rw io  
(dawstwa. „

W  je dn o s tka ch  O T  p ro w ad zo ­
n a  je s t n a u ka  z zakresu  szko ły  
p o d s ta w o w e j. Część ż o łn ie rz y  —  
z ja w is k o  to  zm n ie jsza  się z  ro ­
k u  na ro k  —  z  równych w z g lę ­
d ó w  ja k :  b ra k u  dosta tecznej o - 
p ie k i ro d z iców , osobistego le n i­
s tw a  bądź b ra k u  o p ie k i w y c h o ­
w a w c ó w , n ie  le g ity m u je  się w y  
ksz ta łcen ie m  p od s taw o w ym . Rzu 
tu je  to  znaczn ie  na p rz y s w a ja ­
n ie  przez ż o łn ie rz y  p ro g ra m u  
w o jsko w eg o  szko len ia  podsta ­
w ow ego . Od 1963 ro k u  przez o - 
Ikres zasadniczej s łu ż b y  w o js k o  
nvej k o le jn ą  k lasę  ukoń czy ło  
3 515 żo łn ie rzy . W ie lu  z n ic h , 
k tó rz y  z d o b y li w  w o js k u  św ia  
fle c tw o  u koń czen ia  szko ły  pod 
s taw ow e j k o n ty n u u je  dalszą 
n au kę  w  w ie czo ro w ych  szko­
łach  zaw odow ych .

Ż o łn ie rz e  z u kończoną  szłkołą 
p od s taw o w ą  m a ją  m o ż liw ość  u - 
cyska n ia  w  czasie szko len ia  
p rak tycznego , p rzyuczen ie  do 
zaw odu. W  szczecińskich je d  
m ostkach O T  w  c iągu  os ta tn ich  
5 la t  k u rs y  zaw odow e bez od­
ry w a n ia  od codziennych  zajęć 
u koń czy ło  2 554 żo łn ie rzy , szcze 
g o ln ie  w  zaw odach: ro b o tn ik ó w  
to ro w y c h  P K P , b u d o w la n y c h  
m e lio ra n tó w . Ta  dzia ła lność  
w o js k  O T  je s t ze wszech m ia r  
k o rzys tn a  d la  naszej gospodar­
k i  n a ro d o w e j, pod ob n ie  ja k  bez 
pośrednia  p ra ca  w  m e lio ra c ji,  
na  b u d o w ie  o raz  w  P K P , a ta k  
że podczas w y k o p k ó w  i  a k c ji 
żn iw n e j. Ż o łn ie rze  je dn o s te k  
O T  w o j. szczecińskiego p rze pro

w a d z ili m . in . p e łną  m e lio ra c ję  
na obszarze 4 700 ha  o raz  u s y ­
p a li 36 k ilo m e tró w  w a łó w  o- 
c h ro n n ych  w z d łu ż  rze k  d la  za­
pob ieżen ia  w y le w o m  p o w o d z io ­
w y m .

N ie z m ie rn ie  w ażną  ro lę  w  u - 
k ła d z ie  te ry to r ia ln e j o b ron y  
p ań s tw a  s p e łn ia ją  p o w ia to w e  
sztaby w o jsko w e , k tó ry c h  d z ia ­
ła ln ość  k ie ro w a n a  je s t na za ­
d an ia  m i lita rn e  o raz  na  p race  
o b ron ne  w  p o w ia ta c h , w  ty m  
szko len ie  i  p ro pa go w a n ie  w ś ród  
m ieszka ńcó w  id e i lu d o w e j o b ­
ro n no śc i. D z ia ła ln ość  sztabów  
n ie  zawsze je s t w y m ie rn a  w  
liczb a ch  i  ocenach, n ie m n ie j 
je d n a k  p os ia d a ją  one znaczne 
sukcesy w  sw e j p ra c y  n ad  re ­
a liz a c ją  u c h w a ły  „O  pow szech­
n ym  o b o w ią zku  o b ro n y  P R L ” . 
"Warto p o d k re ś lić , że dzięki- w y j 
s ilk o w i p o w ia to w y c h  s z ta b ó w ; 
w o js k o w y c h  p ow o ła n o  i  w y s z - j 
ko lo n o  liczn e  T e renow e  O ddzia  j 
ł y  S am oobrony  i  Z a k ła d o w e  Od 
d z ia ły  S am oobrony. S zko len ie  
o b e jm u je  2 - le tn i p ro g ra m  p o ­
łą czon y  z ć w icze n ia m i. P ie rw ­
sze w  k ra ju  ćw icze n ie  z u d z ia ­
łe m  m in is tra  O b ro n y  N a ro d o ­
w e j, k ie ro w a n e  p rzez W o je ­
w ó d z k i K o m ite t  O bron y , p rz e ­
p row adzone  b y ło  w ła ś n ie  w  
S zczecińskiem . (w it )

Gospodarskim okiem

m w 3Æ ^ æ m m  w

P O JĘ C IE  R E Z E R W Y  P R Z E W IJ A  S IĘ  W  W IE L E  D Y S K U ­
S JA C H  E K O N O M IC Z N Y C H . N IE  S C H O D Z I Z  W O K A N D Y  
A K T U A L N Y C H  S P R A W  W  N A S Z E J  G O SP O D A R C E. N A  
T R W A Ł E  W E S ZŁO  J U Ż  D O  S Ł O W N IC T W A  P R Z E M Y S Ł O W E ­
GO . S P R A W Y  T E  Z A P R Z Ą T A J Ą  D Z IŚ  U W A G Ę  S Z E R O K IE ­
G O  G R O N A  S P E C J A L IS T Ó W  I  P R A K T Y K Ó W  Z  R O Ż N Y C H  
D Z IE D Z IN  G O S P O D A R K I. F A K T . ŻE  R E Z E R W Y  T A K IE  IS T ­
N IE J Ą , ŻE  W  R O Ż N Y C H  P O S T A C IA C H  W Y S T Ę P U J Ą  N IE -  
M A L  W E  W S Z Y S T K IC H  Z A K Ł A D A C H  I  P R Z E D S IĘ B IO R S T ­
W A C H , Z O S T A Ł  J U Ż  D A W N O  S T W IE R D Z O N Y .

N IE  JE S T  T O  zresztą  z ja w i­
sko będące w ła śc iw o śc ią  ty lk o  
naszej g osp od a rk i. W  w ie lu  k ra  
ja-ch w yso ko  ro z w in ię ty c h  i  ro z  
w ija ją c y c h  się w  procesie  ro z ­
b u d o w y  p rze m ys łu  p o w s ta ją  
ro z m a ite  n ie  zagospodarowane 
pow ie rzchn ie , g rom adzą  się n ie  
w y k o rz y s ta n e  m aszyny  i moce 
p ro d u k c y jn e , co często je s t re ­
z u lta te m  n ie e fe k ty w n y c h  ro z ­
w ią z a ń  tech n icznych  i  o rg a n i­
zacy jnych .

•y >¡.Famahnd”  stawia
na jakość i nowoczesność

Szczecińskie dźwigi
na e&sjs©»®

F A B R Y K A  M a s zy n  B u d o w la n y c h  
„ F a m a b u d "  w  S zc zec in ie  je s t  zn a ­
n y m  i  c e n io n y m  n a ry n k a c h  w ie lu  
¡k ra jó w  e u ro p e js k ic h  dostaw cą  no ­
w oc zes ny ch  d źw ig ó w  b u d o w la n y c h . 
W  b ie żą c y m  ro k u  po n ad  40 p roc. 
c a łe j p ro d u k c ji  p rze zn a c za  się na  
e k s p o rt . Są to  m . in . części za ­
m ie n n e  do ż u ra w ia  ty p u  2 B -4 5 A  

-o raz  d źw ig  ŻB -80W .
O d b io rc ą  tego ostatniego-, w ysoce  

łu n k c jo n a ln e g o  u rzą d ze n ia  są: N R D , 
R u m u n ia  i  Ju g o s ła w ia . U w z g lę d n ia ­
ją c  rosnące z a p o trze b o w a n ie  i  te n ­
d e n c je  ro z w o jo w e  te c h n o lo g ii b u ­
d o w n ic tw a  szczec iński p ro d u c e n t  
p rz y s tą p ił do w p ro w a d ze n ia  w ie lu  
now o cze sn y ch  ro z w ią z a ń . . O p rócz  
m o d e rn iz a c ji w p ro w a d zo n e  zostaną  
n o w e , p ro to ty p o w e  ż u ra w ie  o w y ­
s o k ic h  w a lo ra c h  te c h n ic zn y c h . U -  
m o ż liw i to  w y d a tn e  zw ię k s ze n ie  
e k s p o rtu , k tó r y  w  sto su n k u  do  ro -  
5cu b ieżącego w zro ś n ie  w  1975 r .  o 
o k o ło  290 p roc. Z a k ła d  m a ju ż  u -  
łn o w y  na e k s p o rt  n o w y c h  ty p ó w  
d ź w ig ó w  do C SR S i  N R D .

A k ty w iz a c ji  e k s p o rtu  s p rz y ja ć  
b ęd z ie  ró w n ie ż  n o w y  system  p re ­
m io w y  i s ze ro k i p ro g ra m  d z ia ła n ia , 
k tó r y  o p ra c o w a n o  w  tu te js z y m  
p rz e d s ię b io rs tw ie . W śród  zad a ń  od ­
c in k o w y c h  n a la ta  1971—75 pocze­
sne m ie js ce  z a jm u je , w ła ś n ie  ek s ­
p o r t . J u ż  w  ro k u  1971 „F am a b u .d ” 
w p ro w a d z i na ry n e k  n o w y  ty p  ż u ­
r a w ia , a w  la ta c h  n as tę p n yc h  d a l­
sze. W y p a d a  ta k ż e  dodać, że p ro ­
d u k o w a n y  t u ta j  d la  k r a ju  i na  
e k s p o r t  d źw ig  ZB -80 W  m a  z n a k  
n o w o cze sn o ś c i „ A ” , (k k )
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( In f.  w l.) .  „G d y  K o lu m b  
o d k ry w a ł N o w y  Ś w ia t, P o l 
ska z n a jd o w a ła  się u  szczy 
tu  s w e j potęgi... W śród  
w ie lk ic h  p o ls k ic h  uczonych  
tam tego  okresu  z n a jd o w a ł 
się ró w n ie ż  M ik o ła j K o p e r  
n ik  —  o jc iec  now oczesnej 
a s tro n o m ii”

—  c z y ta m y  n a  k o lo ro w e j o - 
k ła d c e  tego a lb u m u , w ydanego  
n ied a w n o  przez n o w o jo rs k ą  f i r ­
mę S terling  Publishing Co., a
następn ie  je j  b ry ty js k ie  i  au ­
s t ra li js k ie  f i l ie  w  s e r ii „G e og ra  
f ia  w iz u a ln a ” . S eria  o b e jm u ję  
ju ż  ponad  60 k ra jó w  ś w ia ta  (w  
ty m  m .in .: ZS R R , C zechosłow a­
c ję  i  Jugos ław ię ) p re z e n to w a ­
n ych  p rzez  w yd aw cę  i a u to ró w  
w  p ię c iu  zasadniczych bogato 
ilu s tro w a n y c h  ro zd z ia ła ch : k ra j,  
h is to r ia , w ła d ze , naród , ekono ­
m ik a . P o ls k i a lb u m , o p raco w a ­
n y  przez R o be rta  O bo jsk iego , l i  
czy b lis k o  70 s tro n ic  i  za w ie ra  
p ra w ie  setkę m a te r ia łó w  ilu s tra  
c y jn y c h :  zd jęć  współczesnych  i  
a rc h iw a ln y c h , re p ro d u k c ji d z ie ł 
s z tu k i, m ap  P R L  itp .

M iło  n a m  zauw ażyć, że za ­
ró w n o  w  części te k s to w e j ja k  i 
i lu s tra c y jn e j a lb u m  „P o la n d  in  
P ic lu rc s ”  szczególn ie bogato  —  
o bok W a rsza w y  i  K ra k o w a  —  
p re zen tow a n e  są m ias ta  i  re ­
g ion y  za ch o d n ie j i  p ó łn o cne j 
części k ra ju ,  w  ty m  także  Szcze

ci*n. S po tykam y  „nasze ś la d y ”  
ju ż  w e  w stę pn ych  zdan iach, m ó 
w ią c y c h  o d w u  p o ls k ic h  n a j­
w ię kszych  rzekach, p łyną cych  z 
g órsk iego  p o łu d n ia , a uchodzą­
cych  do B a łty k u  —  je d n a  w  
G dańsku , d ruga  —  w  Szczeci­
n ie . Jest na w stę p ie  a lb u m u  
m ap2 a d m in is tra c y jn a  P R L  z 
h e rb a m i w s zys tk ich  m ia s t w o je  
w ó d z k ic h , je s t zd jęc ie  szczeciń­
skiego  p o r tu  nocą (p a trz  p o n i­
że j) z  podpisem  in fo rm u ją c y m , 
iż  p o lska  m a ry n a rk a  h a n d lo w a  
lic z y  k ilk a s e t je dn o s te k , z a w i­
ja ją c y c h  do w szys tk ich  n iem a l 
p o r tó w  św ia ta . In n e  zd jęc ie  —  
fra g m e n t z a b y tkó w  S ta rg a rd u  
— ilu s t ru je  h is to ry c z n y  ro z­
dz ia ł, m ó w ią cy  o o dw ieczn e j o - 
becności S ło w ia n  nad O drą  i 
B a łty k ie m  „w b re w  te u to ń s k ie - 
m u  n ap o row i i m a rze n iom  o u -  
s ta n o w ie n iu  germ ańskiego  im ­
p e r iu m  na  w schodzie  E uropy ...“  

A U T O R  I  W Y D A W C A  p re ze n tu je  
nasz k r a j  „ z a jm u ją c y  o bszar stanu  
N e w  M e x ic o , a n ie co  w ię k s z y  od 
W ło c h ”  z  sy m p a tią ? w  sposób p rz y ­
s tę p n y  d la  c z y te ln ik a  z U S A  i in ­
n y c h  a n g lo języ czn yc h  obszarów  
ś w ia ta . Jeszcze je d e n  p rz y k ła d . A l­
b u m  za w ie ra  m . in . k r ó t k i  w y k ła d  
n a te m a t, osobliw ości p o ls k ie j m o ­
w y  i  w y m o w y . C z y te ln ik  w y d a w ­
n ic tw a  „P o la n d  in  P ic tu re s ”  d o w ie ­
d z ie ć  się tu  m oże, że p ra w id ło w e  
fo n e ty c z n ie  b rzm ie n ie  im ie n ia  i  n a ­
zw is k a  I  sekretarfca K C  P Z P R , k tó ­
re go  z d ję c ie  ró w n ie ż  z n a jd u je  się 
w  a lb u m ie , to : „V o o -a d y -s o o a v  
G o m -u o o k a ” , a z a c h w y t nad  p ię k ­
n e m  tru d n y c h  do w y m ó w ie n ia  po

a n g ie ls k u  p o ls k ic h  m ia s t w y ra z ie  
m o żn a  n a jb a rd z ie j p o p ra w n ie  z w ro ­
ta m i:  „ I  l ik e  O ł-s h t in ” , „ I  lik e  
V r o t -s la f” , „ I  l ik e  Z a b -z h e ” , „ I  lik e  
S hc h et-s ee n ” .

F A K T , iż a lb u m  p rz y g o to w a ­
n y  zosta ł p rzez  a u to ra  p o ls k ie ­
go  pochodzenia, a  w yd aw ca  
d z ię k u je  na w s tę p ie  m .in . A m ­
basadzie P R L  w  W aszyng ton ie  
i  F u n d a c ji K ośc iu s z k o w s k ie j w  
N o w y m  J o rk u  —  z w a ln ia  nas 
od zam ieszczania  fone tycznego  
b rz m ie n ia  p od z ię kow ań  w  ję ­
z y k u  a n g ie ls k im . P o  p ro s tu  —  
i po p o ls k u : dziękujem y wszyst 
kim , k tórzy spraw ili, iż ukaza ł 
się la k i album  o Polsce w  US A , 
dostarczając m .in . Polonii róż­
nych pokoleń powodu do dum y  
ze Starego K ra ju  i oręża w  w al 
ce z  napaściami kól nieprzyjaz  
nych w szystkiem u co polskie.

K . S T R Z E L E C K I

Stare szable
nie rdzewieją
W  S T A R Y M , za cho dn io w ę g ie r 

s k im  m ieśc ie  K esz the ly , nad  B a ­
la tonem , o tw a rto  p ry w a tn e  m u ­
zeum  b ro n i. U rz ą d z ił je  József 
N em eth, z  zaw odu ś lusarz  m a ­
szynow y, w  je d n y m  z p o ko jó w  
swego m ieszkan ia . Z g ro m a d z ił 
w  n im  n ie z w y k łe  z b io ry  —  110 
w ę g ie rsk ich  i in n y c h , zebranych  
w  ró żn ych  d a le k ich  k ra ja c h , sza 
bel, m ieczy, la nc  i  in n e j b ro n i.

W  p o k o jo w e j koegzys tenc ji 
spoczyw a ją  tu  obok s ieb ie  tu ­
re c k i ja tag an  i  a ra bsk i handżar, 
p e rsk ie  i  ta ta rs k ie  sz ty le ty , in ­
d y js k ie  ozdobne szable, w ąsk ie  
k l in g i z To ledo , ró ż n o ro d - 

b roń  K o za kó w  obok 
se rb sk ie j, fra n c u s k ie j i  w ę ­
g ie rs k ie j b ro n i z p oczą tków  
X V I I  w . o raz z czasów panow a­
n ia  M a r i i  Teresy (1740— 80). O 
w a lk a c h  w o ln ośc io w ych  p rz y p o ­
m in a  b ro ń  z  1848— 49.

S ka rb y  te  József N e m e th  za­
czą ł g rom adz ić  p rze d  trz y d z ie ­
s tu  la ty .

D ie te ty c zn e
k o n s e rw y

P O Z N A Ń . 5 to n  k o n s e rw  d ie ­
te ty c zn y c h , s ta n o w iąc yc h  now ość n a  
n as zym  ry n k u  sp o ży w czy m , d o s ta r- j 
czy d o  ko ń c a  h r. Z a k ła d  K oncert t r  a 
tó w  S p o ży w czy ch  w  W in ia ra c h  k o ­
lo  K a lisza .

S p e c ja liś c i z  W in ia r  w s p ó ln ie  z  
In s ty tu te m  P rze m y s łu  M ięsnego o ra z  
n a u k o w c a m i z In s ty tu tu  C horób  W e  
w n ę trz n y c h  A M  w  P o zn a n iu  za k o ń ­
c z y li  b a d a n ia  p ie rw sze j se rii ko n ­
se rw , p rzezn a czo n y ch  d la  tyc h , k tó ­
rz y  m u szą u n ik a ć  w  p o s iłka ch  soli.

P ie rw s ze  p o ls k ie  k o n s e rw y  d ie te ­
tyc zne , to  m . in . paszte t d ie te ty c z ­
n y , b u d yń  z w ą tro b y  c ie lęce j z  r y ­
żem , serca w  sosie p o tra w k o w y m  
o ra z  b u d y ń  z c ie lę c in y .

URIER KULTURALNY
Nadspodziewanie szybko...

...d użą  p o p u larn o ś ć  zy s k a ła  im ­
p re za  m u zy c zn a , o rg a n izo w a n a  w  
k a żd ą  o s ta tn ią  n ie d z ie lę  m iesiąca. 
O tóż tego w ła śn ie  n ie dz ie ln e g o  popo­
łu d n ia  w  K lu b ie  M ię d z y n a ro d o w e j 
K s ią ż k i i  P ra s y  o d b y w a ją  się  k o n ­
c e r ty  p rz y  św iecach . P ro w a d z i je  
Józef W iłk o m irs k i, k tó re go  ta le n t  
g a w ę d z ia rs k i, u m ie ję tn o ś ć  n a w ią z a ­
n ia  k o n ta k tu  ze s łu ch ac zam i służą  
p re z e n to w a n iu  p ro g ra m ó w  b ęd ą­
c y c h  p o łąc zen iem  m u z y k i z l i te r a ­
tu rą . T e  g o d z in y  m u zy c zn e  —  to  u -  
k a za n ie  p e w n y c h  te m a tó w  zw ią z a ­
n y c h  z w y b itn y m i p o s ta c ia m i l i t e ­
r a c k im i i  p o łą c ze n iu  ic h  tw ó rc zo ­
ści z m u z y k ą ; b ą d ź  to  s p e c ja ln ie  
sk o m p o n ow an ą  do  ic h  te k s tó w , 
b ą d ź  w y ra s ta ją c ą  n ie ja k o  z k l im a ­
tu  l ite ra c k ie g o  d a n e j e p o k i. Po  
in a u g u ra c y jn e j im p re z ie  z a ty tu ło ­
w a n e j „ M u z y k a  i  p o ez ja  W s ch o d u ” 
w  u b ie g łą  n ie d z ie lę  za p re ze n to w a ­
no  k o n c e r t  p t . „O w id iu s z  — sztu ­
k a  k o c h a n ia ” .

N a jb liż s z e  m ie s iąc e  p rzyn ios ą  
p ro g ra m y , k tó ry c h  b o h a te ra m i b ę­
dą : s iyn n a  p o e tk a  g re c k a  S a fo n a , 
L u d w ik  va n  B e e th o v e n , B . B a r to k , 
R ilk e , K o c h a n o w s k i, L eś m ia n . W y ­
k o n a w c a m i k o n c e rtó w  są zn a n i so­
liś c i ś p ie w a c y  i in s tru m e n ta liś c i o - 
ra z  a k to r z y . W  p ro g ra m ie  pośw ię ­
co n y m  O w id iu s z o w i w y s tą p il i:  L u d ­
m iła  L e g u t ( re c y ta c je ), L il ia n a  P ie -  
t r y k  (h a r fa ) , Z o fia  R zęd a rsk a  
(sk rzyp c e) i  F ra n c is ze k  G a jb  (fo r -  
te n ia n ).

T a , c ie k a w a  fo rm a  p o p u la ry z u ją ­
ca m u z y k ę  i l i t e r a tu r ę  zd a ła  eg za ­
m in . D odnć n a le ż y , że k o n c e r ty  po  
sw ej p re m ie rz e , o d b y w a ją c e j się 
k a żd o ra zo w o  w  K lu b ie  M ię d z y n a ­
ro d o w e j K s ią ż k i i  P ra s y , p re z e n to -

w a n e  są w  in n y c h  p la c ó w k a c h  k u l ­
tu ra ln y c h  naszego m ia s ta  o ra z  w o ­
je w ó d z tw a .

W  ramach Wojewódzkiej 
Sceny Amatora...

. ..o d b y ło  się sp o tk a n ie  in s tru k to ­
ró w  -a m a to rs k ic h  zespo łów  te a tr a l­
n y c h . N a  p ro g ra m  z a ję ć  z ło ż y ły  się 
m . in . p re le k c ja  na te m a t  „ N o w o ­
czesne ten d en c je  w e  w spółczesnym  
te a trz e  e u ro p e js k im ” , p re ze n ta c ja  
in te re s u ją c y c h  s p e k ta k li o ra z  o m ó ­
w ie n ie  now ośc i w y d a w n ic zy c h  Cen­
t ra ln e j P o ra d n i A m a to rs k ie g o  R u ­
chu  A rty s ty c zn e g o . U c ze s tn ic y  spo t­
k a n ia  o b e jr z e li s p e k ta k l T e a tr u  
„ K r y p t a ” p t. „ H is to r ia  o d o b ry m  
g rze s zn ik u ”  w  w y k o n a n iu  a k to ró w  
Szczec ińsk ich  T e a tr ó w  D ra m a ty c z ­
n y c h , w y s łu c h a li też  m o n o d ra m u  
z a ty tu ło w a n e g o  „ S y d o n ia ” p rzy g o ­
to w a n e g o  p rze z  re c y ta to rk ę  T in ę  
H as e lm us  z G ry fic .

T eg o  ro d z a ju  szk o le n io w e  s p o tk a ­
n ia , k tó ry c h  c e le m  je s t d o k s z ta łc a ­
n ie  k a d ry  in s tru k to rs k ie j,  m a ją  od ­
b y w a ć  s ię  co m iesiąc w  W o je w ó d z ­
k im  D o m u  K u lt u r y ,  a ic h  o rg a n i­
za to re m  je s t  K lu b  In s tru k to ra  A -  
m a to rs k ic h  Z es p o łó w  T e a tra ln y c h .

Studio Pantomimy 
Politechniki Szczecińskiej...

..p re ze n to w a ło  o s ta tn io  n a Scenie  
T e a tr u  S tu d en c k ie g o  K lu b u  Z S P  
„ K o n tra s ty ” k o le jn y  X I I I  p ro g ra m  
p t. „ D e b iu ty ” . T e n  in te re s u ją c y  
s p e k ta k l p o k a za n y  będ z ie  w  F in ­
la n d i i  g d y ż  S tu d io  P a n to m im y  P o ­
lite c h n ik i S zc zec iń sk ie j w y je ż d ż a  
ta m  n a  to u rn e e  a r ty s ty c zn e , (ru )

N ie  je s t  to  ró w n ie ż  te m a t  n o w y. 
P ro b le m  re z e rw  m a ju ż  s w o ją  50- 
le tn ią  h is to r ię ;  po ra z  p ie rw s z y  
zw ró c o no  n ań  u w a gę  w  1921 ro k u  
w  S ta n a c h  * Z je d n o c zo n y c h , gdzie  
s tw ierd zo n o  zn a c zn e  za m ra ża n ie  
m a ją tk u  trw a łe g o . U  nas, w  P o l­
sce, te  s p ra w y  z n a la z ły  m ocne od ­
b ic ie  w  p ra k ty c e  p rze m y s ło w e j 
p rze d  o k o ło  10 la ty , p rz y  czy m  z 
k a ż d y m  ro k ie m  s łow o  „ re z e rw y ”  
n a b ie ra ło  ż y w s zy c h  ru m ie ń c ó w .

W  N O W Y M  S Y S T E M IE

S T A W K A  na w y z w a la n ie  re ­
z e rw  je s t ’n ieod łącznym  a tr y b u ­
te m  s tra te g ii in ten syw n eg o  ro z ­
w o ju  g ospoda rk i, to  też o c z y w i­
s ty  s ta je  się fa k t, że w ła śn ie  te ­
raz z a jm u je m y  się tą  sp raw ą. U - 
c h w a łv  V  Z ja zd u  P a r t i i o ra z  I I ,  
IV  i V  P le nu m  K C  P ZP R , s ta ­
w ia ją c  na tę  now ą  stra te g ię , w y  
d o b y ły  p ro b le m a ty k ę  re ze rw  
w y tw ó rc z y c h  z  ca łą  ostrością. 
N ie  m ożna ró w n ie ż  p om iną ć  
b a rdzo  is to tn e go  e lem en tu , a 
m ia n o w ic ie  nowego system u 
bodźców  m a te r ia lne g o  z a in te re ­
sowania ', k tó r y  te j sp ra w ie  do ­
d a je  n o w e j i  b a rdzo  sze ro k ie j 
w y m o w y . •

G e n e ra ln y m  za łożen iem  re fo r  
m y  p ła c o w e j je s t przec ież to, 
i'ż p rz y s z ły  w z ro s t za ro b kó w  
m u s i b yć  fu n k c ją  uzyskanego 
w  zak ładach  postępu d kon om icz  
no-techn icżnego, a w ię c  m u s i 
być  w y p ra c o w a n y  p rzez załogę. 
Jeś li ta k , oznacza to  ró w n ie ż , 
że w  p rocesie  u z y s k iw a n ia  m a­
k s y m a ln y c h  e fe k tó w  trzeba  bę 
dzie  d użo  u w a g i p ośw ięc ić  ró ż ­
n ym  re ze rw o m  w y tw ó rc z y m  w  
p rze ds ię b io rs tw ach . Z resztą  kon  
s tru k c ja  w s k a ź n ik ó w  s y n te tycz  
nych  i  zadań o dc in ko w ych , bę ­
dących  w  n ow e j re fo rm ie  p łac  
m ie rn ik a m i postępu, je s t ta k ­
że nace low ana n a  tę  p ro b le m a ­
ty k ę .

M a m y  na p o lu  re z e rw  w y ­
tw ó rc z y c h  b ardzo  dużo do z ro ­
b ien ia . A le  cenne je s t to, że w  
o s ta tn ich  la ta c h  d o ro b iliś m y  się 
ju ż  m e tod  b ad an ia  zdolności 
p ro d u k c y jn y c h  i  k ry te r ió w ,  k tó  
re  u m o ż liw ia ją  p la n o w a n ie  za ­
m ie rze ń  w  ty m  zakres ie . S w ia d  
czy o ty m  choćby i  to , że o s ta t 
n io  np. p rz e m y s ł m a szyn ow y  
w y s tą p ił z p ro p o zyc ją  u zyska ­

n ia  w  la ta c h  1971— 75 p rz y ro ­
s tu  p ro d u k c ji rzę d u  80— 90 m i­
l ia rd ó w  z ł w  re z u lta c ie  re a liz a ­
c j i  opracow anego ta m  p ro g ra ­
m u  w y k o rz y s ta n ia  re ze rw .

P R Z Y K Ł A D Y  
I  P E R S P E K T Y W Y

R E Z E R W Y  W Y T W Ó R C Z E  są 
bardzo  sze rok im  zagadn ien iem , 
a ich  w ie lko ść  je s t teo re tyczn ie  
i  p ra k ty c z n ie  -niemal n ie o g ra n i­
czona. N a tra fia m y  na n ie  i  w  
sferze  o rg a n iz a c y jn e j, i  tech ­
n iczne j, i  k a d ro w e j. K r y ją  się 
ró w n ie ż  w  tech n o lo g ii. Ś w ia d ­
czą o ty m  n a jle p ie j k o n k re tn e  
p rz y k ła d y .

W  J E D N Y M  ze z je d no c zeń  p rze ­
m y s łu  m a szy no w eg o  b ra k  b y ło  spe­
c ja ln y c h  s z l if ie re k  do  s z lifo w a n ia  
g w in to w n ic . Z  20 p rzed s ię b io rs tw  
ty lk o  je d n o  p o s iadało  t r z y  s z l if ie r ­
k i  n ad a ją c e  się do tego  ce lu . P rzed  
s ta w ic ie le  tego  z a k ła d u  s tw ie rd z il i 
je d n a k , iż  w y k o rz y s ta n ie  czasu  
p ra c y  ty c h  s z lif ie re k  p rze k ra c za  
85 p ro c . R zec zyw iśc ie , p rz y  ta k ie j  
a rg u m e n ta c ji s p ra w a  w y g lą d a ła  na 
t ru d n ą  do ro z w ią z a n ia  i  w szys tk o  
w s k a z y w a ło , że t rz e b a  będzie  za ­
k u p ić  n o w e  m a s zy n y , b a rd zo  kosz­
to w n e  i  to  za g ra n ic z n e j p ro d u k c ji.  
A le  g d y  w  w y n ik u  ró ż n y c h  badań  
i  u s ta leń  te c h n ic zn y c h  o ka za ło  się, 
że m o ż liw e  je s t  zastosow anie  —  z a ­
m ia s t p o jed y ń cze j ta rc zy  s z l if ie r ­
s k ie j — ta rc z y  1 5 -zw o jo w e j, tzw . 
d ia m e n to w e j, czas o b ró b k i sk ró c ił 
się 15-krofcnie. T r z y  s z l if ie rk i (bez  
d o d a tk o w y c h  in w e s ty c ji)  p rz y  no ­
w e j te c h n o lo g ii m o g ły  zaspoko ić  
p o trze b y  ca łego z je d no c zen ia .

P rz y k ła d  d ru g i. W  W y tw ó rn i  
S p rzę tu  K o m u n ik a c y jn e g o  w  R ze­
szow ie po u n o w o cze śn ie n iu  procesu  
tec hn o lo g ic zn eg o  o b ró b k i ło p a te k  
do  s i ln ik ó w  czas o p e ra c ji z m n ie j­
s zy ł się 120 ra z y  i dziś u zy s k u je  
się z je d ne g o  s ta no w isk a  o b s łu g i­
w a n eg o  p rze z  d w ie  ro b o tn ic e  p ro ­
d u k c ję , k tó rą  d a w n ie j m u s ia ło b y  
w y k o n y w a ć  242 ro b o tn ik ó w  n a  120 
fre z a rk a c h .

P R Z Y K Ł A D Ó W  T A K IC H  
m ożna b y  p rzy toczyć  w ię ce j. N ie  
chodzi je d n a k  o m nożen ie  d o ­
w o d ó w  na i ta k  oczyw is tą  sp ra  
wę. Rzecz w  tym , b y  a k ty w  
w s z y s tk ic h  p rz e d s ię b io rs tw  spój 
rż a ł po gospodarsku  na w łasne  
p od w ó rko . W  in te res ie  za łog i i 
ca łego społeczeństwa.

A N D R Z E J  H E T M A N E K

J A Z Z  J A M B O R E E  70. 30 p a ź d z ie rn ik a  w  S a li K o n greso w ej P K iN  w  
W a rs za w ie  w y s tą p i k w a r te t  „ D a v e  P ik e  S e t”  (s k ła d  m ię d zy n a ro d o w y ). 
Is tn ie je  on  od b lis ko  2 la t . T e re n e m  je g o  najczę s tszy ch  w y stęp ó w  je s t 
N ie m ie c k a  R e p u b lik a  F e d e ra ln a . T a m te js i k r y ty c y  u w a ż a ją  ten  zespół 
za  n a jw ię k s ze  w y d a rz e n ie  ż y c ia  ja zzo w e g o . G ru p a  ta  re p reze n to w a ła  
rozg łośn ie  A R D  n a  m ię d z y n a ro d o w y m  fe s tiw a lu  ja zzo w y m  w  M o n-  
tre a u x  (S z w a jc a r ia  1969 r .)  b ra ła  ta k ż e  u d z ia ł w  fe s tiw a la c h  w  Ju g o s ła ­
w ii ,  n a  W ęg rzec h , w  C zec hos łow acji i  N R D . (Ch)

N a  z d ję c iu :  „ D a v e  P ik e  S e t” . (C A F )

Wojna o filiżankę kawy
¡Korespondencja własna „Kuriera”  z Wiednia)

O D C ZA S U , k iedy w  do k u p o w a n ia  ka w y . I  zna le - 
1683 r. sprytny w o jak  k ró - z io no  go w  p ostac i nowoczes- 
la  Jana I I I  —  K ulczyck i —  n ych  sk le p ó w  w y łą czn ie  z k a - 
zdobyw szy  na Turkach  za- w ą , w  k tó ry c h  m ożna na  m ie j-  
pasy k aw y  o tw orzy! w  scu w y p ić  f i l iż a n k ę  za kup io ne j
W iedniu  pierwszą k a w ia r - ka w y . 
nię, kaw a  uw ażana jast za 
ulubiony napój w iedeńczy­
ków...

S T A T Y S T Y K I,  co p ra w d a ,
n ie  p o tw ie rd z a ją  '‘.ego w  p e łn i.  , ......................
K o n s u m p c ja  k a w y  na g łow ę  w a r te . w  W ie d n iu  liczne  f i l ie

I  tu  w ła ś n ie  leży kość n ie ­
zgody, k tó ra  d op ro w a dz iła  do 
p ra w d z iw e j w o jn y  k a w o w e j 
m ięd zy  „T c h ib o ”  a w ła ś c ic ie la ­
m i w ie d e ń sk ich  k a w ia rn i.  O t- 

za
ch o d n io n ie m ie c k ie j f irm y  „T c h i 
bo”  p rz e k s z ta łc iły  się w ła ś c iw ie  
w  b a ry  ka w ow e . „T c h ib o ”  bo­
w ie m  zam ias t p ro w ad z ić  je d y ­
n ie  tzw . degustację , o fe ru je  po 
p ro s tu  m a łą  czy dużą czarną  po 
zn iżon e j cenie. Różnice m ięd zy  
za c h o d n io n ie m ie c k im i sk le pa m i 
„T c h ib o ”  a w ie d e ń s k im i b a ra -

Porady prawne
S ta n is ła w a  Sobczak , Szczec in . P ro

s im y  o p o in fo rm o w a n ie  nas, czy  
có rk a  o trz y m a ła  w y  na g ro dzen ie  za 
prac ę  — je ż e li n ie  to . b ę d z ie m y  in ­
te rw e n io w a ć .

D . R . Szczecin . Z a  p rac ę  w  go­
dz in ac h  n a d lic zb o w y c h  n a le ż y  się 
p ra c o w n ik o w i w y n a g ro d ze n ie  p rze ­
w id z ia n e  w  p rzep isach  o czasie  
p ra c y . Z d a n ie m  C e n tra ln e j R ad y  
Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h  i M in is te r ­
s tw a  P ra c y  i  O p ie k i S p o łeczne j u -  
d z ie la n ie  e k w iw a le n tu  za p rac ę  w  
godzinach  n a d lic zb o w y c h  w y k o n y w a  
n ą w  d n i robocze, w  postaci czasu  
w o ln e g o  od p ra c y , s ta no w i naru s zę  
n ie  p rzep isó w  u s ta w y  o czasie p ra ­
cy N ie  w y k lu c z a  się je d n a k  m o ż li­
w ości s tosow an ia  czasu w o ln e g o  za 
g o d zin y  n ad liczb o w e , je ż e li in te re s  
p ra c o w n ik a  n ie  stoi tem u  n a p rze ­
szkodzie  i  je ż e li  p ra c o w n ik  zg ad za

Człowiek wykształcony 
— najcenniejszym „produktem"

0 postępie nie -  technicznym
L P IS .Z E M Y , B A I ,D Z °  D U Ż O  o p ostęp ie  te c h n ic z n y m , 

e k o n o m ic z n y m , a le  za d z iw ia ją c o  m a ło  —  o  p ostęp ie  ped a g og icz -  
n y m . a  p rzec ie ż  t ru d n o  b y ło b y  się  o b ejść bez w y c h o w a n ia  n o w e ­
go c z ło w ie k a , k tó r y  b y  sp ro s ta ł w s zy s tk ie m u  n o w e m u , co n iesie  
z  sobą n ie u s ta n n y  ro z w ó j n a u k i i  te c h n ik i. P ostęp  w  d z ie d z in ie  
®“™ 'a ty  * ' v yęh ? w a n «a n ie ja k o  z n a tu ry  rze c zy  m u s i to w a rzy s zy ć  
p o s tę p o w i te c h n ic zn e m u  i  e k o n o m ic zn e m u . W p ra w d z ie  w  p e w n y m  
sto p n iu  n o w e  w a ru n k i s p o łe czn o -ek o n om iczn e  z m ie n ia ją  c z ło w ie k a , 
a le  z m ia n y  te  n ie  zaw sze są w s p ó łm ie rn e  do  o c ze k iw a n y c h .

P ostęp  p e d a g og iczn y  — z d a n ie m  W in c e n te g o  O k o n ia , a u to ra  
k s ią ż k i p t. „ O  p o stęp ie  p ed a g o g ic zn y m ”  * )  — p o lega n a p rzec h o ­
d ze n iu  od m zszego do w yższego  szczebla ro z w o ju  za ró w n o  p o je d y n ­
c zy ch  lu d z i, ja k  i  in s ty tu c ji  w y c h o w a w c z o -o ś w ia to w y c h  o raz  n a  
o g o in yc h  w a ru n k a c h  o d d z ia ły w a n ia  o ś w ia to w o -w y c h o w a w c ze g o .

N ie m a łą  ro lę  w  podnoszen iu  ogó lnego  p o z io m u  k u l tu r y  m a  w p ro ­
w a d z o n y  od 1861 ro k u  p o w sze ch n y  o b o w ią ze k  s z k o ln y , ty c z ą c y  
u  nas ty lk o  szk o ły  p o d s ta w o w e j. P rz y d a ło b y  się, b y  ró w n ie ż  hasło  
„s zk o ła  ś re d n ia  d la  w s zy s tk ic h ”  — g d z ie  in d z ie j w  p e łn i re a liz o ­
w a n e  — ».u  nas n ie  z a trz y m a ło  się n a a k tu a ln y c h  80 p roc.

M ie rn ik ie m  postępu pedagog icznego  są w y n ik i n a u c za n ia  i  w y ­
c h o w a n ia  o s iągane p rze z  szk o łę , a  w ię c  ja ko ś ć  je j  p ra c y . C o raz  
w a ż n ie js z e  s ta ją  się też  m e to d y  b a d a n ia  ty c h  w y n ik ó w , m e to d y , 
k tó re  d z ię k i co ra z  to  le p szy m  n a rzę d z io m  p o m ia ru  p edagog icznego , 
le p szy m  testom  d y d a k ty c z n y m  — s ta ją  się co ra z  p re c y z y jn ie js z e .

N a  postęp  ped a g og iczn y  p o w a żn y  w p ły w  w y w ie ra  d o ro b e k  n a u k  
p e d a g o g ic zn y c h . M a m y  w ś ró d  p o lsk ic h  u czo n y ch  szereg  n a zw is k
0  d u ż y m  ju ż  ro zg ło s ie : p ro fe s o ro w ie  B. S u c h odo lski, T .  K o ta rb iń ­
s k i, S t. S zu m a n , R . W ro c z y ń s k i, Ł . K u rd y b a c h a , S t. W o ło s zy n  itd .  
In te n s y w n y  ro z w ó j bad a ń  pedag og iczn yc h  w y n ik a  u nas z is to t­
n y c h  p o trze b  o ś w ia to w y c h .

D ziś m a m y  szereg  szk ó ł e k s p e ry m e n tu ją c y c h , e k s p e ry m e n ta ln y c h
1 tz w . w io d ą c y c h , k tó re  s to su ją  i s p ra w d z a ją  n o w e m e to d y  n a ­
u cza n ia  zgodne z o s iąg n ię c ia m i os ta tn ie g o  s łow a n a u k i. Są to  w a ż ­
n e o g n iw a  w  n as zym  sy ste m ie  s z k o ln y m  są o s to ją  w a lk i z p rze ­
ż y tk a m i w  n a u c za n iu  i w y c h o w a n iu .

E fe k ty  d y d a k ty c z n e  i  w y c h o w a w c ze  szk o ły  w  d u ż e j m ie rz e  z a le ­
żą od n a u c zy c ie la , od je g o  w y k s z ta łc e n ia  i d o s k o n a le n ia  sie w  to k u  
p ra c y  za w o d o w e j. P ro f .  O k o ń  p o s tu lu je  ab y  ty c h  n a u c z y c ie li, k tó ­
r z y  podnoszą sw o je  k w a li f ik a c je  h o n o ro w ać  s ta n o w is k a m i, co s ta ­
n ie  się poważna, d ź w ig n ią  postępu  pedagog icznego .

B y  postęp  p e d a g og iczn y  n ie  p ozosta ł ty lk o  w sfe rze  d o b ry c h  chę­
c i, p o trze b n e  są fin an s e . J e że li is tn ie je  F u n du s z  Postępu  T e c h n ic z ­
nego , d laczego  n ie  s tw o rzy ć  Fu n du s zu  Postępu  P edagogiczneiro?  
XV n ie k tó ry c h  m ia s ta c h  — m . in . w  K a to w ic a c h . P o zn a n iu  i L u b l i ­
n ie  —  fu n d u s z  ta k i p rzed  k i lk u  la ty  p o w sta ł, a le  d o ty ch c zas n ie  
m a  on po d staw  p ra w n y c h . (S t . O .)

* )  W in c e n ty  O k o ń , „O  po stęp ie  p e d a g o g ic zn y m ” , K s ią ż k a  i  W ie ­
dza , 1970, z ł 12.

się to.

lu dn o śc i w  A u s t r i i  w y n o s i 2,4 
kg  i je s t na p rz y k ła d  d w u k r o t ­
n ie  m n ie jsza  n iż  w  N R F . W  o- 
p a rc iu  o ten  fa k t  h a n d lo w c y  za 
chodn io -n iem ieekie j f i rm y  „T c h i 
bo”  z H a m b u rg a  i  je j  w ła ś c i­
c ie l M a x  H e rz  w y k a lk u lo w a li,  
iż  w  R e pu b lice  A lp e js k ie j is t ­
n ieć m uszą jeszcze n iem a łe  re -  . , . . . . .
z e rw y  na ry n k u  k a w o w y m . U -  m i, k a w o w y m i czy k a w ia rn ia m i 
w z g lę d n i»  o n i też w  sw o ich  p f leg.a w la ie iw ie  ty lk o  na ce- 
p rze w id yW a n ia ch , iż  w  A u s t r i i  "1 ? ,  ‘ ” ? Ó m ..  “  w  lo k a la c h  
ty lk o  213 k a w y  p rzyp ad a  na  vT e h lb o  I » »  S11 k a w « na s t° -  
k o nsu m p c ję  dom ow ą, podczas to  bar:izo  dobrą ,
gdy w  N R F  aż 85 p roc. C z y li i  szybko,
i w  ty m  zakres ie  is tn ie ją  re ze r i " br, f m u  rozeznaniu
w y . P ro b le m  po lega ! w ię c  p rz e - r y " k o  ” a fi lo  w  p rz y -
de w s z y s tk im  ma zn a le z ie n iu  a -  s lo y>ow it  d z ies ią tkę , a lbo  m -  
tra k c y jn e g o  sposobu zachęcania  ™<>w.ąc w  ry n k o w ą  lu k ę  

In te re s  poszedł ca łą  parą. W  
u b . ro k u  is tn ia ło  sześć- lo k a li 
tego ty p u  f i rm y  „T c h ib o ” , obec 
n ie  je s t ic h  ju ż  k ilka n aśc ie . Do 
n ie d a w n a  żaden z n ich je d n a k  
n ie  p os iada ł o d p ow ie dn ie j k o n ­
ce s ji, ja k  w y m a g a  tego tu te jsze  
u s ta w o d a w s tw o  rzem ieś ln icze , 
is tn ie ją c e  od 121 la t.  W o kó ł ko n  
ces ji w ła ś n ie  toczy się ju ż  d ru ­
g i ro k  „k a w o w a  w o jn a ” .

Z w ią ze k  W ła ś c ic ie li K a w ia rń  
w  A u s t r i i,  k tó rz y  -d o tk liw ie  od ­
c z u w a ją  —  ja k  tw ie rd z ą  —  ko n  
k u re n c ję  „T c h ib o ” , p rze c iw s ta ­
w ia  się u d z ie la n iu  zachodn ion ie  
m ie c k ie j f irm ie  o dp ow iedn ich  
ko n c e s ji i  dom aga się zaprze­
s tan ia  u s łu g  k a w o w ych  w  je j 
sk lepach . „K a w o w a  w o jn a ”  zna 
la z ła  sw o je  o db ic ie  n ie  ty lk o  na 
ła w a c h  sądow ych , a le w  M in i­
s te rs tw ie  P rze m ys łu  i  H a n d lu  
A u s t r i i  ja k o  in s ta n c ji u d z ie la ją  
c e j ko n c e s ji. F irm a  „T c h ib o ”  
po  d łu g ic h  s ta ran ia ch  p rze łam a  
ła  o p o ry  i  o trz y m a ła  w reszc ie  
p ie rw sze  t r z y  koncesje , a dalsze 
są w  ro z p a try w a n iu .

Na ła m a ch  w ie d e ń s k ie j p rasy 
„k a w o w a  w o jn a ”  przfez d łu g i 
czas n ie  schodzała z lo k a ln y c h  
szpalt. W  osta tecznym  efekc ie  
p rz y n io s ło  to  f irm ie  św ie tną  i 
b ezp ła tn ą  re k la m ę .

W iedeńską  „w o jn ę  k a w o w ą ”  
w y g ra ł s iln ie js z y  fin an sow o  za- 
ch o d n io n ie m ie c k i w ie lk i p rz e d ­
s ięb io rca . Poszczególni w ła ś c i­
c ie le  w ie d e ń s k ic h  k a w ia rń , k tó  
ry m  n ie  s tarcza często fu n d u ­
szów na  unow ocześn ienie  ich  
p luszo w ych  i tchnących  n ie je d ­
n o k ro tn ie  m yszką  w n ę trz , n ie  
m o g li sp rostać w  te j w a lce.

J . M O S Z C Z F N S K I 
(In te rp re ss)

BIZ TWARZY

F. E. WESS

R O Z D Z IA Ł  P IE R W S Z Y

D Z IE W C Z Y N A , K T Ó R A  Z A M E L D O W A Ł A  S IĘ  w  m o te lu  
w  S uga r R iv e r  ja k o  p a n i Jam esow a M o rg an  z W ind so ru , by­
ła  bardzo  in te lig e n tn a .

Zawsze b y ła  bys tra . W szystko  ro z u m ia ła  o w ie le  szyb c ie j 
n iż  in n i Z  czasem n auczy ła  się n ie  o kazyw ać im  tego. K aż ­
d y  je j  b łąd, w szys tk ie  k ło p o ty , w  ja k ie  k ie d y k o lw ie k  w p a ­
d ła , w y n ik a ły  ty lk o  z tego, że na m om ent za po m in a ła  m ó­
w ić  czy postępow ać ja k  o tacza jący ją  lu dz ie . Raz czy d w a  
s tra c iła  p an ow an ie  n ad  sobą, zd en e rw o w a ła  się i  to  b y ło  
niebezpieczne. Co p ra w d a , tru d n o  n ie  d en erw ow ać się, m a ­
ją c  do czyn ien ia  z  c iężko  m y ś lą c y m i tum an a m i. A le  teraz  
n auczy ła  się ju ż , że n ig d y  n ie  w o ln o  je j  w paść w  pasję  i  że 
niQdy, n ig d y  n ie  może dopuścić, a by  k to k o lw ie k  d o m y ś lił 
się, ja k a  je s t m ądra.

T y lk o  d z ię k i w ła s n e j in te lig e n c ji m og ła  siedzieć te raz  w  
p o k o ju  m o te lo w y m  i  czekać, k ie d y  w óz p o lic y jn y  p rzy je d z ie  
od s tro n y  T o ro n to , śm ign ie  ko ło  m o te lu  i  s k rę c i w  górę do  
dom u F itzg e ra ld ó w . P o lic ja  m u s ia ła  nad jechać i  to  w k ró tc e ; 
w ła ś c iw ie  n ie  trze ba  b y ło  tu  czekać. W szystko  zosta ło  z ro ­
b ione ; u w z g lę d n iła  n a jd ro b n ie jsze  szczegóły. R ów n ie  dobrze  
m og ła  z n a jd o w a ć  się o tys ią c  m i l stąd. A le  n ie ch c ia ła  być 
o tys iąc  m il,  ch c ia ła  s iedzieć tu ta j i  patrzeć, d e le k tu ją c  się 
każdą  c h w ilą , w  o cze k iw a n iu  na to, co się stanie.

Dziś  je s t pon ie dz ia łe k . P o lic ja  m og ła  tu  być ju ż  w  sobotę, 
ale ła tw o  b y ło  p rze w id z ieć , że n ie  będą dz ia łać  pochopnie , 
k ie d y  chodzi o ta k  znakom itego , uczc iw ego i  szacownego  
o byw a te la . Jasne, że m uszą zachow ać ostrożność. P an  K im -

b a ll F itz g e ra ld  je s t z n a k o m ity m , u c z c iw y m  i  szacow nym  
o b yw a te le m . Jest w y k ła d o w c ą  na  u n iw e rs y te c ie  w  To ron to . 
M a  posiad łość z iem ską, p ien iądze  i cieszy  się bardzo, a le  to  
bardzo  d ob rą  re p u ta c ją . Co p ra w d a , p o lic ja  n ie  o dw a ży  się 
też za d ług o  zw lekać . N a tu ra ln a  a m b ic ja , żeby pop isać się 
w la s n fi p rz e n ik liw o ś c ią  s k ło n i ic h  do  a k c ji.  S ądziła  naw et, 
że p rz y ja d ą  ju ż  w  n ied z ie lę  i  sam a w c z o ra j w y n a ję ła  tu  
p okó j. A le  w  n iedz ie lę  n ie  p o ja w il i  się.

W iadom ość o m o rd e rs tw ie  podana zosta ła  przez w szys tk ie  
stacje  ra d io w e , a dz iś  ra n o  n aw e t w  d z ie n n ik u  te le w iz y j­
nym . N ie , a n i s łow a  o m o rd e rc y  —  jeszcze n ie. T y lk o  in ­
fo rm a c ja  o  z n a le z ie n h i w  z a m k n ię ty m  p o k o ju  podrzędnego  
h o te lik u  —  starego h o te lu  „M e r id ia n ”  w  p ó łn o cnym  T o ro n to  
—  z w ło k  m ężczyzny z p ięc iom a  ra n a m i za d a n ym i nożem  w  
plecy. Z b ro d n ia  z n am ię tn ośc i —  n a p is a ł jeden  z  re p o rte ­
ró w ;  bo n ie  trzeba  aż p ięć  ra zy  ugodzić  cz ło w ie ka  nożem, 
żeby go zabić. W ściekłość, n ien a w iść , nam iętność. Ś w ie tn ie . 
A lv in  H ood, sp rzedaw ca p ia n in , trzyd z ie śc i p ięć la t, b ru n e t 
w  ty p ie  h iszp a ń sk im  —  jego  fo to g ra fie  b y ły  w  sobo tn ich  ga­
ze tach  —  p rz y s to jn y , żona ty , czw oro  dz iec i, n ie  za p lą ta n y  w  
żadne a fe ry . C z ło w ie k  zu pe łn ie  n ie  nad a jący  się na  o fia rę  
z b ro d n i z n am ię tnośc i, na  zadźganie  nożem  w  p o k o ju  hote ­
lo w y m . A lv in  H ood b y ł p ra k ty k u ją c y m  ch rze śc ija n in e m , na­
leża ł do dw óch  stow arzyszeń, z a jm o w a ł się ska u tin g iem . K to  
c h c ia łb y  zab ić  A lv in a  Hooda? N ik t .  N a ty m  w ła śn ie  po lega ł 
u ro k  s y tu a c ji. N ik t.

N a stole s ta ł dzbanek z  kaw ą. W y p iła  w szystko  i  u m y ła  
s ta ran n ie  f iliż a n k ę . N ie  m ia ła  z a m ia ru  opuszczać swego  
p u n k tu  obserw acyjnego , żeby po jechać do m ias ta  na śn iada­
n ie . Z  m o te lu  w id a ć  b y ło  m ost i  d a le j drogę w io d ącą  w zd łu ż

rz e k i, a p o tem  na górę do  w i l l i  F itzg e ra ld a . R uch  w  k ie ru n ­
k u  p ó łnocy  b y l n ie w ie lk i,  zw łaszcza w  p on ie dz ia łe k  rano. 
N a ładow ane  sam ochody je c h a ły  w  o d w ro tn ą  stronę , w ioząc  
dziec i, psy, n a m io ty  i  k a ja k i z p o w ro te m  do rozprażonego  
dusznego m ias ta  po d w óch  tygo d n ia ch  w a ka c ji.

Z a jrz a ła  jeszcze do szu flad  kom ody, żeby u p e w n ić  się, czy 
n ic  tam  n ie  zosta ło ; n ik t  tu  co p ra w d a  n ie  będzie szuka ł, ale  
trzeba  b rać pod  uw agę i  bzdu rne  p rz y p a d k i. Zdarza  się, że 
lu dz ie  w ś c ib ia ją  nos w  sp ra w y , k tó re  n ic  ic h  n ie  p o w in n y  
obchodzić. 1 taką  m o ż liw ość  trzeba  w y k lu czyć . J e j w a liz k a  
zapakow ana  leża ła  na łóżku . D z iew czyna  b y ła  go tow a  do 
w y jś c ia ; n os iła  le k k ą  b ia łą  sukn ię , p ros tą  i  e legancką, k tó ra  
kosz tow a ła  sześćdziesiąt d o la ró w , doskona le  pasu jącą  do ele­
ganck iego  b ia łego, ogrom nego sam ochodu, budzącego wszę­
dzie  sensację. C zte roca low e obcasy z ie lo nych  p a n to f li z koź­
lę ce j skó ry  n a b ija n e  b y ły  św ie cą cym i ka m ie n ia m i, k tó re  m o­
g ły  u chodz ić  za p ra w d z iw e  b ry la n ty . To rebka , rę k a w ic z k i i  
d łu g i p rzezroczys ty  szal —  w szys tko  b y ło  w  ty m  sam ym  od­
c ien iu . B u jn e  z lo to ru d e  w iją c e  się w ło sy  u p ię ła  w ysoko  nad  
czo łem  W łosy  b y ły  nap ra w d ę  p ię k n e ; w szyscy n a jp ie rw  pa­
t r z y l i  na n ie , a potem  d op ie ro  dos trze g a li w y tw o rn ą  su kn ię . 
zg rabną  sy lw e tk ę  i, k ie d y  z d e jm o w a ła  rę k a w ic z k i,  w ie lk i  
szm aragd na serdecznym  p a lcu . K ażd y  m u s ia ł ją  zapam iętać.

Na zega rku  b y ło  p iąć  po d z ie w ią te j.
Zaczyna ła  się n ie c ie rp liw ić ;  a je ś li p o lic ja  w ca le  się n ie  

z ja w i?  Co w te dy?  M u s ie li p rzy je cha ć . A le  ja k  się zachować, 
jeś li... S ta ła  w  o tw a r ty c h  d rz w ia c h  p a trzą c  na m ost i  ro z ­
m y ś la ją c  in te n s y w n ie . W te dy  n a le ża ło by  z ro b ić  now e p o ­
sunięcie . D rastyczne. No cóż. p o t ra f i w ym yś le ć  d rastyczne  
p osunięc ie , je ś li będzie trzeba. N ie  vo  ra z  p ie rw szy  w  ży ­
ciu .

(C iąg  da lszy  n as tą p i)
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Triumf Japończyków
na gimnastycznych MŚ

W C Z O R A J  za k o ń c z y ły  się w  L u - p a d ł 14 -le tm e j A m e ry k a n c e  R ig b y. 
b la n ie  g im n a s ty c zn e  m is trzo s tw a  D ru g i z ło ty  m e d a l p ew n ie  w y w a l-  
świa-ta na ro k  1970. O s ta tn i dz ie ń  c zy ła  Z u c h g ld , a b rą zo w y  zn o w u  
t u r n ie ju  p rzy n ió s ł f in a ły  10 ko n - o trz y m a ły  d w ie  z a w o d n ic z k i:  P e tr ik  
k u re n c j i. P ie rw s z y  ty tu ł m is tr z y n i (Z S R R ) o raz  S c h m itt (N R D ). W  ćw l 
ś w ia ta  d la  e k ip y  N R D  w y w a lc z y -  czerniach w o ln y c h  re p re z e n ta n tk i  
ła  23 -le tn ia  g im n a s ty c zk a  Z u ch o ld . Z S R R  z a ję ły  w s zy s tk ie  m ie js ca  na  
sre b rn y  m e d a l p rz y p a d ł je j  ro d ac z- p o d iu m : l) T u r js zc ze w a , 2) K a ra s ie  
ce Ja n z , a b rą zo w y  e x -a e q u o  T u - w a  i  3) W orom ina.
r is zc ze w e j i B u rd z ie  (Z S R R ). N a  W  K O N K U R E N C J A C H  m ę sk ich  
po ręc zac h  t r iu m fo w a ła  Ja n z  p rze d  m is trze m  ś w ia ta  w  ć w icze n ia ch  n a  
T u ris z c z e w ą  i W o ro n in ą  (Z S R R ), k o n iu  z łę k a m i zosta ł po ra z  t rz e -  
D o  n ie s p o d z ia n k i doszło  na ró w - c i J u g o s ło w ia n in  C e ra r  p rze d  K e n -  
n o w a ż n i, gdzie  s re b rn y  m e da l p rzy  m otsu  (J a p o n ia ) i K lim e n k o  (Z S R R ). 
------------------------------------------------------------- ------ —«• J e d y n y  re p re z e n ta n t P o ls k i J‘‘

Szwecji! wycofała się 
z pucharu ILTF

S Z W E C J A  jest k o le jn y m  k ra je m ,  
k tó ry  w y c o fa ł sw ą d ru ż y n ę  z  ro z ­
g ry w e k  o p u ch a r m ię d zy n a ro d o ­
w e j fe d e ra c ji te n is o w e j, k tó re  m a ­
ją  odbyć się w  g ru d n io  b r . w  
P e rth  ( A u s tra l ia ) .

P o w odom  w y c o fa n ia  re p re ze n ta ­
c j i  S zw e c ji je s t fa k t,  że w  tu rn ie ­
ju  s ta rto w a ć  b ę d z ie  d ru ż y n a  ra s i­
s to w s k ie j R e p u b lik i P o łu d n io w e j 
A fr y k i.

N a z d ję c iu : m e d a lis tk i w  
k la s y f ik a c j i łą czn e j w  k o n ­
k u re n c ja ch  kob iecych . O d  
le w e j:  E rica  Z u ch o ld  (N R F , 
m eda l s re b rny ), L u d m iła  
T uriszczew ą  (ZSRR , m edal 
z ło ty ) i  Z in a jd a  W o ro n in a  
(ZSRR, m e d a l b rązow y).

(C A F — U n ifa x )

Gimnastyczki MKS
wygrały w MED

Z  N R D  P O W R Ó C IŁ A  e k ip a  
g im n as tyczn a  M K S  Szczecin, 
k tó ra  u czes tn iczy ła  w  zaw o­
dach  w  D e m in ie  (o k rę g  rosto-c- 
k i) .  P rz e c iw n ik a m i szczecin ia- 
n e k  b y ły  dz iew częta  je d n e j ze 
szkó ł o z w ię kszo n ym  p ro g ra m ie  
w f .  M ecz w y g ra ły  nasze zawód 
n ic z k i w  g ru p ie  s tarsze j 
148,15:133,15 i  m łod sze j 143,65: 
140,35.

 ̂ W  g ru p ie  s ta rsze j t r iu m fo w a  
la  Ja n k o w s k a  p rzed  R u d n icką  
i  K o tfa s  (w szys tk ie  L O  2), m ło1  
sze j —  K u lig o w s k a  (SP 33) 
p rze d  G łiw iń s k ą . (SP 33) i  M o ­
le n d ą  (SP 5).

O p ie k u n k ą  e k ip y  szczeciń­
s k ie j b y ła  m g r Z. D u dz iak .

Turniej Najlepszych — impreza prawdziwie masowa (1)

Zmienić system punktowania, 
rozszerzyć program R O Z S Z E R Z Y Ć  P R O G R A M

Szczecińskich szczypiornistów siać na więcej

Niewesoła sytuacja
piłkarzy Wiarusa

M IS T R Z O W S K IE  BO JE W  I I  L ID Z E  P IŁ K I  R Ę C ZN E J  M Ę Ż  
C Z Y Z N  dobiegły półm etka. M istrzem  jesieni została drużyna  
gdyńskiej F lo ty , k tó ra  w  I  rundzie straciła  ty lko  2 pkt. N a  
pozycji w ice lidera  uplasował się by ły  I-lig o w ie c  —  Concordia  
P io trków , k tó ra  ustępuje zespołowi z G dyn i ty lko  jednym  
punktem .

Z  D W Ó C H  s z c z e c iń s k ic h  d r  U -  lo  ró żn łe - R a z  d o zn a w a li n iespodzie  
, . , , ,  , w a n y c h  p o ra że k , in n y m  ra ze m  sta -

z y n ,  w y s t ę p u ją c y c h  W  I I  l i d z e ,  w ali na wysokości za d a n ia . Pogoń  
le p s z ą  o ik a z a ła  s ię  P o g o ń , k t ó r a  m a  n p . n a  sw o im  k o n c ie  zw y c ię -  
iT 7 v e lra ła  11 rd r t  •y n itn u in r*  n a  stw o  z  w ic e lid e re m , a  W ia ru s  u legł u z y s k a ła  11 p k t ,  z a jm u ją c  n a  ty lk o  ie d n ą  te a m k ą  re w e ia c y jn e j
p ó łm e tk u  6 m ie jsce . Zn aczn ie  „siódemce”  z Gdyni. Świadczy to 
g o rze j w v p a d li ■natomiast szczy- dobitnie o tym , że szczecińskie dru 
p io r n iś c i '  W ia ru s a  k tó r y  u p la -  ‘ r w  potratia grać dobrze i stać Je ^  . *. , , . . nawet na to, by nawiązać rowno-
SO W af Się na p rz e d o s ta tn ie j p o - rzędną walkę z najlepszymi. Jeste- 
izyc ii, ze s k ro m n ą  ilo ś c ią  7 p k t.  śmy zdania, że możliwości piłkarzy 

W  g ru p ie  p ó łn o cn e j I I  l ig i,  « g *  ' ^ Y S l Ł r “ 1'  
g dz ie  g ra ją  szczecin ian ie , w y ­
s tęp u ją  d ru ż y n y  znaczn ie  s iln ie j D R U Ż Y N A  P O G O N I po je -  
sze, n iż  w  g ru p ie  p o łu d n io w e j, s ie nn e j ru n d z ie  u s tę p u je  trz e - 
W iększość z  n ic h  re p re z e n tu je  c ie j w  ta b e li S pa rc ie  O b o rn ik i 
w y ró w n a n y  poz iom . P o  je s ie ń - ty lk o  je d n y m  p u n k te m . M a 
n y c h  ro z g ry w k a c h , zd ecyd ow a- w i^c d ob rą  p ozyc ję  w y jś c io w ą  
n ie  ponad  sw o ich  r y w a li ,  w y -  Przed w io s e n n y m i sp o tka n ia m i, 
n io s ły  się je d y n ie  „s ió d e m k i”  z  w  n i« n a jlep sze j s y tu a c ji je s t 
G d y n i i P io trk o w a  W ia ru s , k tó r y  będzie  m u s ia ł so

W y ró w n a n y  p oz iom  I I - l ig o w -  H dn le  P opracow ać, b y  w yd osta ć  
có w  s p ra w ia ! ¿T sp o tka n ia  m i-  j ^ mze s tre fy  zasrozonei 
s trz o w s k ie  są b ardzo  tru d n e , Kiem# 
często o ic h  re z u lta ta c h  decy­
d u ją  o s ta tn ie  m in u ty  g ry . D o ­
b o ro w a  s ta w k a  r y w a li  n ie  p o ­
zw a la  na  u lg o w e  tra k to w a n ie  
żadnego z p o je d y n k ó w . W p ro s t 
p rz e c iw n ie , w y m a g a  od szczy­
p io rn is tó w  in te n s y w n e j p ra cy , 
u trz y m y w a n ia  d o b re j fo rm y  
przez c a ły  czas t rw a n ia  lig o ­
w y c h  b o jó w .

W  I  R U N D Z IE  m is trzo s tw  z  fo rm ą  12.
Szczecińskich s z c zy p io rn is tó w  b y w a -

W  V I  T N  ro zg ryw a no  zaw o­
dy w  9 d y s c y p lin a c h : le k k ie j 
a tle tyce , p ły w a n iu , k a ja k a r -  

^  s tw ie , szachach, w ę d k a rs tw ie ,

I
 V I  T U R N IE J  N A J L E P S Z Y C H  P R ZE S ZE D Ł J U Ż  D O  H I -  zgadyw ance  te re n o w e j, w ie lo bo  

S T O R II.  O im prezie te j jed lak  ciągle m ów i się, jest ona* j u s z ta fe tow ym , ko m e tce  i s trze  
lem atem  w ie lu  bardzo gorących dyskusji. Był to bowiem  le c tw ie . W  tra k c ie  tu rn ie ju  p ro  
najw iększy z dotychczas organizowanych T urn ie jów  i c is - p onow ano  aby rozszerzyć p ro g - 
szący się ogrom nym  zainteresowaniem działaczy sporto- ra m  n ie k tó ry c h  dyscypLin . M ó - 
wych z zakładów  pracy naszego miasta. w io n o  w ię c  o w p ro w a d z e n iu  do

V I  T U R N IE J  N A J L E P S Z Y C H  c i sukcesów  e k ip  z a k ła d o w ych . “ k " ^ H e j Wat te ty -
b y ł ta kże  d osko na lą  lekc ją  p o - T a m  n a to m ia s t gdz ie  w s p ó ip ra  1b ie s u  na 60 m  P onadto  zg ła  
g ląd o w ą  szczególn ie  d la  ty c h . cy te j « i .  b y to  -  ponoszono ŝ ^ t akTe now e dysc “p l S  
k tó rz y  m e d o c e n ia li sp o rtu  m a  p o ra ż k i. ,. ,  , i a tk ó w k e  b rvdża
sowego, w ą tp i l i  w  ro z w ó j k ó t i  Zazw ycza j m ó w il iś m y  o b la -  aB01S0w e„ 0ą 'W y d a je  'aam  sie że 
o gn isk  z a k ła d o w ych . D o w ió d ł skach te j im p re zy . Niestety są \ esp0 lów J  a s ^ e g ó in te  
także, że n ieza leżne od sieb ie  la kze  cienie. T u rn ie j N a jle p -  ?iay,k ń w £ ,  , ¡',k  ż "  L w in
o rg a n iza c je  d z ia ła ją ce  na te re -  szych, m a jący  ju z  p ię c io le tn ią  [ źć się w  p ro g ra m ie  T u r
n ie  z a k ła d u  p ra cy , m ogą i  p o -  tra d y c ję  z d o b y ł sobie m ian o  £ f . znalezz R y p i  n y  Z
w in n y  n aw iąza ć  ścis łą  współ-, im p re zy  s z tan d a row e j szczecin- 3 • , w ś r& i załóg
pracę w  zakres ie  k rz e w ie n ia  skiego sportu  m asowego, bardzo  p o p u la rn e  w s rod  załóg
sp o rtu  i tu r y s ty k i .  W sp ó łd z ia ła - 

• rpry-Tj-ip t  r \ \ r  ' /M c i  P T T K  W A R T O  p rzy p o m n ie ć , ze n ie  u K K r , L O K ,  ZiJVlo, “ ł  ł b  N a jle p s zy c h  z ro d z ił się w
—  d a ło  Ś w ie tne  owoce W  p os ta - 20-lec ia „ K u r ie r a ”  i  p o m y ś la n y  b y ! - ' • a

ja k o  im p re za  je d n o ra zo w a . Z a b a w a  U g l S ia tk O W K i 1 p ifK l UOZnej 
w  sp o rt w s zy s tk im  sp o d o b ała  s ię , sk ła da ją ce  Się Z  zespołów 
to te ż  T u rn ie j z ro b ił w  c iąg u  p ię - T K K F . Naszym  zdan iem  w  t ra k  
ciu  la t  za w ro tn ą  k a r ie rę . O c zy w i-  .
ście ro kroc zn ie  u zu p e łn ia n o  p ro - c *e  T u rn ie ju  N a jle pszych  p o w i-  
g ra m , nad a w an o  im p re z ie  w ię k s ze - n ien  b yć  ro ze g ra n y  ty lk o  f in a ł,  
go rozgłosu. A b y  T u r n ie j s p e łn ił n a *-o m ia s t s p o tka n ia  e lim in a c y j
w y zn ac zon e m u  obecnie za d a n ie  . . ,  . ____  . _____
m u szą  być d o ko n an e  dalsze z m ia - n e  w  S ia t k ó w c e  i  p i ł c e  nożnej 
n y  w  re g u la m in ie  im p re z y . m ożna  p r z e p r o w a d z ić  w c z e s -

JA K  P U N K T O W A Ć ?  meJ' T  R E K

szczecińskich  za k ła d ó w  pracy . 
T u r n ie j ro z g ry w a  się w ię c  d z ie s ią tk i a 
d n iHCłi  naw e t  se tk i spotkań. B a, is tn ie

A  O T O  ta b e la  I I  l ig i  po je ­
s ie n n e j ru n dz ie .

1. F lo ta  G d y n ia  20
2. C o n co rd ia  P io trk ó w  19
3. S p a rta  O b o rn ik i 12
4. A Z S  W a rs za w a  12
5. E n e rg e ty k  P o zn a ń  12
6. P o goń  Szczec in  11
7. O lim p ia  E lb lą g  10
8. A Z S  B ia ły s to k  10
9. W a rs z a w ia n k a  W -w a  8 

10. S k ra  W a rs za w a  7
W ia ru s  Szczec in  7 
W łó k n ia rz  P a b ia n ic e  4

220—220
236—193
248— 256
224— 199
184—168
194—204
234— 216
210—227
180—185
196—221
210—240
176—224
(ja-gr)

N A J W IĘ C E J  k o n tro w e rs ji w y  
w o łu je  p u n k ta c ja . Ja k  w ia d o ­
m o zespo łow ym  zwycięzcą  T u r ­
n ie ju  i  zdobyw cą  p u c h a ru  K u ­
r ie ra  Szczecińskiego, zosta je  ten  
za k ład  p ra cy , k tó r y  u zyska  n a j 
w ię c e j p u n k tó w  w  poszczegól­
n ych  d yscyp lina ch , z  tym , 
każda  d yscyp lin a  p u n k to w a n a  
je s t osobno. I  tu , naszym  zd a ­
n iem . dzie je  s ię  w ie lk a  n iespra  
w ie d liw o ść . T a k  np. za p ie rw ­
sze m iejsce w  le k k ie j a tle tyce , 
(w  e k ip ie  l.a. s ta r tu je  zazw ycza j 
ponad 30 osób), p rzyzn a je  się 
ty le  p u n k tó w  co w  szachach, 
w ę d k a rs tw ie , s trze le c tw ie , gdzie  
s ta r tu ją  po 3 osoby.

N ie  ulega w ą tp liw o ś c i, że sy­
stem  p u n k ta c ji n a le ży  zm ien ić . 
Już  dziś dzia łacze  w y s u w a ją  
w ie le  now ych  rozw iązań . M .in . 
p ro po nu je  się su m o w an ie  tzw . 
m a łych  p u n k tó w  ze w s zys tk ich  
d y s c y p lin  s p o rto w ych . Ta  d ru ­
żyna, k tó ra  uzyska  n a jw ię c e j 
ty c h  w ła śn ie  p u n k tó w  zdobyw a  
p ierw sze m ie jsce  w  k la s y f ik a - ' 
c j i  zespołowej.

0 sprawach sportu
na Pogodnie

D Z IŚ  p rzed  p o łu d n iem  ro z ­
poczęła się  ko-le jna sesja D R N  
Pogodno, k tó re j te m a te m  je s t  
d ys kus ja  n ad  sp ra w o zd an iem  
D K K F iT  za okre s  od 16 p a ź ­
d z ie rn ik a  1967 r .  do  cze rw c a  b r . 
W  c h w ili, g d y  „ K u r ie r "  do trze  
do  r ą k  c z y te ln ik a , d ys k u s ja  
nad s p ra w o zd a n ie m  jeszcze  
trw a . (a)

Finaliści
szkolnego turnieju

Z A K O Ń C Z Y Ł Y  S IĘ  ro z g ry w k i e l i­
m in a c y jn e  w  g ru p a c h , k tó re  w y ło ­
n iły  n a jlep s ze  szk o ln e  zespo ły  p iłk i  
rę czn e j. D o  ścisłego f in a łu  o  ty tu ł 
n a jlep s ze j d ru ż y n y  szczec ińskie j 
ru n d y  je s ie n n e j z a k w a lif ik o w a ły  się  
re p re ze n ta c je  d z ie w c zą t ze szk ó ł 
p o d staw o w yc h  n r  n x 60, 18, 23 i  64.

W  f in a le  szko lnego  s zc zy p io rn ia -  
k a  c h łop c ó w  z a g ra ją  re p re ze n ta c je  
S P ,.n r  n r  3, 71, 36 i  23,

R o zg ry w k o m  p a tro n u je . W y d z ia ł  
O ś w ia ty  P re z . M R N  w s p ó ln ie  z  k ie ­
ro w n ic tw e m  S O S iT . (a)

n a ła c h  W ilh e lm  K u b ic a  z a ją ł do­
p ie ro  szóste, o s ta tn ie  m ie jsce .

W  ć w ic ze n ia c h  w o ln y c h  p o tró jn y  
t r iu m f  ś w ię c ili J a p o ń c zy c y : 1) N a -  
k a y a m a , 2) K e n m o tś u  i 3) K a to .

R ó w n ież  f in a ły  cz te rec h  pozosta­
ły ch  k o n k u re n c ji m ę żczy zn  b y ły  
p ra w d z iw y m  fe s tiw a le m  n a d zw y c za j 
n ych  u m ie ję tn o ś c i ja p o ń s k ie j szóst­
k i. N a  k ó łk a c h  d ru g i z ło ty  m e d a l 
w y w a lc z y ł Ń a k a y a m a , przed  s w y m  
ro d a k ie m  T s u k u h a rą  i  W oron im cm  
(Z S R R ). W  sk o ka ch  „z ło to ”  t ra f i ło  
do rą k  n ie m a l b e zb łę d n ie  skaczą­
cego J a p o ń c zy k a  T s u k a h ry . S re b r­
n y  m e d a l o trz y m a ł K lim e n k o  
(Z S R R ), a b rą z o w y  K a to  (Ja po n ia ).

N a  p o ręc zac h  z ło ty  m e da l zd o b y ł 
Ń a k a y a m a  a w ic e m is trz a m i z o s ta li 
e x -a e q u o  W o ro n in  i  K lim e n k o  — 
o baj ZS R R , p rzed  K a to  (Ja po n ia ).

W  O S T A T N IE J  — n a je fe k to w ­
n ie js ze j k o n k u re n c ji je szc ze ra z  ka ­
p ita ln ą  fo rm ę  p o tw ie rd z ił n a jle p s zy  
a k tu a ln ie  g im n a s ty k  ś w ia ta  Ja p o ń ­
c zy k  K e n m o tś u . O trz y m a ł n o tę  9.8 
za  u k ła d  o n a jw y ż s z y m  s to p n iu  
tru d n o ś c i, w y k o n a n y  w  s topn iu  
z b liż o n y m  do id e a łu . Ć w ic ze n ia  na  
d rą żk u  s ta ły  n a n a jw y ż s z y m  po­
z io m ie  ze w s zys tk ic h  k o n k u re n c ji 
w  L u b la n ie . S re b rn y  m e d a lis ta  na  
d rą ż k u  Ń a k a y a m a  o ra z  d w a j b rą ­
zo w i K oeste  (N R D ) i H a y a ta  ró w ­
n ie ż  w y k o n a l i s w o je  ć w ic ze n ia  i in a  
ło w e  n a  9,7 p k t.

Skład Eiok$erdw 
na mstz z Anglią

B O K S E R S K A  re p re z e n ta c ja  P o ls k i 
ro zeg ra  w  d n ia c h  3 i  5 g ru d n ia  b r. 
w  L o n d y n ie  i B r is to lu  m ię d zy p a ń ­
s tw o w e  s p o tk a n ia  z A n g lią . K a p i­
ta n  z w ią z k o w y  P Z B  — O ls zew sk i 
u s ta l ił k a d rę  k a n d y d a tó w  n a te  m e  
cze s k ła d a ją c ą  -się z n a s tę p u ją c y c h  
24 z a w o d n ik ó w : w a g a  m u s za :
S k rz y p c z a k , W iitek , J a g ie ls k i; k o g u ­
c ia :  Ko.kosizika, G o-tfrys, p ió rk o w a :  
Pro-eh-oń, T o m c z y k , CL-chowlas: le k ­
k a :  Os-ztab. H e k to r;  le k k o p ó łś re d -  
n ia :  K u le j, Dutaisz. K u la , pó lś red -  
n ia :  Z a k rz e w s k i, K rz y w o  s z ; le k k o  - 
śre d n ia :  R u d k o w s k i, S ta c h u rs k i;
ś re d n ia :  Skoczew stal, S ta n ie k : p ó ł­
c ię ż k a : D ra g a n , G o rta t , K o tla rs k i;  
c ię żk a : T re la , Dandtarys.

T© bjfła  
dobra propaganda
„białego sportu”
W ŚWIETLICY SKS SPARTA odbyła 

się m ila uroczystość, kończąca impre­
zę tenisową d la nie zrzeszonej młodzie­
ży pn. „Jesienny masowy turniej mło­
dych -  szukamy tenisowych talentów” .

Nagrody i pamiątkowe dyplomy wrę­
czyli zwycięzcom w poszczególnych kate­
goriach wiekowych sekretarz DKKFiT — 
Śródmieście, Jerzy Urbański i wicepre­
zes SKS Sparta. Zdzisław Borkowski.

W  grupie dziewcząt (11-15 lent) triom 
fowała Mirel-a Kornkricówna., która w de­
cydujących pojedynkach pokonała wszy­
stkie swoje rywalki: Beatę Urman, Jad­
wigę Woźniak i Dorotę Jarzynkę.

Wśród najmłodszych chłopców szcze­
rozłotym talentem zda-ie się być 9-let- 
n-i Piotruś Piwoński, który wygrał wy­
soko z braćmi Robertem i Olafem  Reck* 
mannami oraz M arianem Trębińskim.

V / grupie 13-!atków zwycięzcą został 
Piotr Kopras, wyprał on finałowe po­
jedynki z bratem Mirosławem i Andrze­
jem Pieniężnym.

W  grupie 15-latków najlepszym teni­
sista okazał się M arek Kopeć, który wy 
grał finałowy mecz z Mirosławem Łu- 
kaisiewiczem. nałomiaist w grupie chłop­
ców powyżej la t 15 najlepiej wypadł 
M arek Malewski, wyprzedzając w osta­
tecznej punktacji Romualda Lewandow­
skiego, Henryka Mosiężnego i W łodzi­
mierza Szołdrę. Turniej przeprowadzo­
ny został organ'racyinie wzorowo, o co  
zadbała trener SKS Sparta, Hanna An- 
d-rótowa. (a)

Znewu posypały się kary
aa niesfornych piłkarzy

N A  K O L E J N Y M  Z E B R A N IU  W G iD  s k i  — D ą b  D ęb n o , S ta n is ła w  H r y n -  
szczecińskiego O Z P N  ro z p a try w a n o  k ie w ic z  —  In a  G o le n ió w  o ra z  S ta -  
p ro ło k o ły  sę d z ió w , donoszące o n ie Ł n is ła w  S k o ru p a  —  M e c h a n ik  S tar«  
s p o rto w y m  zac h o w an iu  się  zaw ó d- g ard . 
n ik ó w  n a  zaw o da ch  m is trzo w s k ic h ,
k la s  n iżs zyc h , o g rze  b ru ta ln e j a lb o  Z a  n ie d o p a trze n ia  re g u la m in ó w «  
w rę c z  n ie b e zp ie czn e j n ie k tó ry c h  p ił-  (b ra k  a p te c z k i w zg l. a k tu a ln y c h  b a -  
k a rz y , a  ta k ż e  o o b raz ie  s ło w n e j d ą ń  d e k a rs k ic h  z a w o d n ik ó w ) ka ria - 
a r b itró w  p ro w a d zą c y c h  ro z g ry w k i. m i  i,g rzy w n y  u k a ra n o  se kc je  p i łk a r ­

s k ie  L Z S  T a n o y ia  —  T a n o w o  i LZ S  
K a r a m i d y s k w a li f ik a c ji u k a rą n l „ T u r ”  z  S io d ła  G ó rn e go , '

zo s ta li p iłk a rz e :  R o m an  A w siu .k ie - . ;
w ie ź  —  Ś w it  S k o lw in , Jó ze f S ie - D ru ż y n a  p iłk a rs k a  L Z S . S m e rd n i-  
d z ia k  — K lu c zo v ia , Z b ig n ie w  W o ź - ca , s ta rtu ją c a  w  k la s ie  C g ru p y  
n ie s iń s k i —  C za rn i Szczecin . R o m a n  G ry fin o , zosta ła  s k re ś lo n a  z  d a l-  
N o w a c z y k  —  P o goń  B a r lin e k . W ła -  szy ch  ro z g ry w e k , ja k o  że  bez u -  
d y s ła w  K o w a le w ic z  — G r y f  K a -  s p ra w ie d liw ie n ia  n ie  sta nę ła  do  w y ­
m ie ń  P o m ., H e n ry k  K a b a c iń s k i —  zn ac zo n yc h  te rm in a rz e m  sp o tka ń . 
Pogoń Szczec in , S ta n is ła w  W ę g łó w - (a)
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I ŚRO DA
28 P A Ź D Z IE R N IK A

D Z IŚ : Tadeusza  

J U TR O : Euzebii

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  duże, 

deszcz. Tem p. do 10 st. W ia  
t r y  u m ia rk o w a n e , p o łu d n io  
w o-zachodnie .

R A D A  D N I A

A  D n i F ilm u  Radzieckie- 
w  go —  rozpoczęte; na 
ekrany szczecińskich k in  
weszło szereg czołowych 
dzieł k inem atografii ZSRR. 
Zachęcam y do obejrzenia!

TEATRY

s k ic h  g. 9—15; W A Ł Y  C H R O B R E - P R O G R A M  B E R L IŃ S K I
G O  3 — P olska nad. B a łty k ie m
p rze d  1000 la t ;  P rz y ro d a  m o rs k a ; 14.55 G im n a s ty k a . 15.05 „ C z a rn y  k a -  
G o s po d a rka  m o rs k a  n a  P o m o rzu  n a ł” . 15.30 „ T y lk o  p ró b a ” . 15.55 „ N o  
Z a c h o d n im  1945—1070; D a w n a  k u l -  w o ś c i n a u k i i  te c h n ik i” . 16.20 F ilm  
tu ra  P o m o rza  Z a c h o dn ieg o ; 800-le- ra d ź . „L o s k o b ie ty ” . 17.55 W iadom o  
c ie  p ie n ią d za  zac h o d n io po m o rs k ie - 6c i. 18 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 18.35 
go; K u ltu r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j;  Z  T e le -re k la m a . 18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  
d z ie jó w  m o n e ty , k o w a ls tw a  i  r z e -  d z ie c ię ce j. 19 S p o tk a n ie  w  B e rlin ie , 
m io s ł p o k re w n y c h  n a P o m o rzu  Z a -  19-30 K ro n ik a . 20 „R o zm aito śc i z W. 
c h o d n im ; W ę g ie rs k a  s z tu k a  w s p ó ł-  S c h w a b e ” . 21.30 S p o rt. 22.45 K ro -  
czesna g. 9—15 n ik a .

C Z W A R T E K
9.20 G im n a s ty k a . 9.30 K ro n ik a . 10.05 
„R o zm aito śc i z  W . S c h w ab e” . 11.05 
S p o rt. 12.20 W iad o m o śc i. 15.35 G im ­
n a s ty k a . 15.45 L e k c ja  j .  ang . 16.10 
W id o w is k o  d la  d z ie c i. 16.40 i  17.25 
P o lite c h n ik a  T V .  17.55 W iadom ości. 

S Z P IT A L E  18 L e k c ja  j .  ang. 18.30 T e le -re k la -
C H IR . D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7; m a . 18.40 „ K u c h m is trz  T V  po leca” . 
W E W N . —  P o m o rz a n y ; C H IR . — i i  18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  dz ie c ię ce j. 19 
P o m o rz a n y ; P O Ł O Ż N IC T W O  — G o - T e le -re k la m a . 19.30 K ro n ik a  20 F ilm  
lę c in o ; P O R A D N IE :  D Z IE C IĘ C A  — ang . „ D e te k ty w i” . 20.45 P ro b le m y , 
Je d n . N a ro d o w e j 12 — g. 19—7; p ro je k ty , postacie . 21.20 P ro g ra m  
S T O M A T O L O G IC Z N A  —  a l. P ia s tó w  ro z ry w k o w y . 22.50 K ro n ik a .
1 — g. 20—8; O G O L N A  — Je d n . N a ­
ro d o w e j 12 — c a łą  d o bę; N R  2 —
N a d  Oda-ą 18 —  g. 15—8; N R  13 —
Z d ro je  — g. 9—17; S K O R N O -W E -  
N E R O L O G IC Z N E :  H . P obożnego  14 
— g. 8—17; M . B u c zk a  40,42 — g.
8—17 i  od  g . 19—7 ;  W in ce n te g o  P o - P R O G R A M  
la  6 —  g. 8— 16; N a d  O d rą  w  — g. 15-05 S łuc h o w is ko  „ P o z y ty w k a ” . 
8—18; K a p ita ń s k a  3 — g. 8—15; 15-34 „ N a  c a ły m  św iec ie  g ra ją  Cho-
W o j. P o l. 101 —  g. 8—17; B a t. C h ło p - P i« a ” . 15.45 D la  d z ie c i „ W a k a c je  z 
sk ic h  86 —  g. 14—16. E m ile m ” . 16.05 „ A lfa  i  O m ega” .
A P T E K I 18.05 R y tm y  M ło d y c h . 19.15 D o b ry
N R  33 (d o d a tk o w o  o d tru tk i 1 t le n ) w ie c zó r z a c zy n a m y . 19.30 K o ncert 
Pl. G ru n w a ld z k i 42 —  te ł. 345-51; c h o p in o w s k i —  g ra  G a r r ic k  Ohlsson. 
N R  34 —  D u b o is  1 — te ł. 82-41; 20-25 „ P a n ie  p roszą do ta ń c a ” . 21 
N R  6 — a l. W o j. P o l. 134 — te ł. Z e  w s i i o w s i. 21.20 R o zm o w y  o 
749-00. w y c h o w a n iu , 21.30 K a le jd o s k o p  k u l­

tu ra ln y . 22 T e a tr  P R  „ M a n d e la , czy -
IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-23 i  l i  sn y  zap o m n ia n eg o  d z ie c iń s tw a ’

P O L S K I —  „W ese le” g. 17 (zam ­
k n ię te )  ; M U Z Y C Z N Y  — „ D z w o n y  
K o rn ew iLs k ie”  g. 19.

460-24 ; P o c iąg i p rzy je żd ża ją c e  
916; P o s iąg i o d jeżd ża ją ce  — 917.

© E L F IN  (te l. 468-78) „ L e n in  —  k a r ­
t y  ż y c io ry s u ”  g . 9, 12.30 — ra d ź . o d  P R O G R A M  P O L S K I  
Jat 14; „Ł a g o d n a ”  g . 10.30, 14, 16,
14.15, 20.30 — tfr. od  la t  18 (środa  
ii c z w a r te k ) ; K O S M O S  (te l. 355-02) 
t ,N a d  je z io re m ” g. 8.30, 12, 15.30, 19
—  ra d ź . od la t  14 — p a n o ra m , cz. I  
1 I I  (śro d a i c z w a r t e k ) ; C O L O S -  
S E U M  ( te l 458-18) „ B ia łe  s łońce pu ­
s ty n i”  g. 13.30, 16, 1.8.30, 21 — ra dź .
® d la t  14; c z w a r te k :  „ K ró l a re n y ”
8 .  9, 11.15, 13.30 — ra d ź . od la t  7;
*,K re m lo w s k ie  k u r a n ty ” g. 16, 18.30,
21 — ra d ź . od  la t  14 — p a n o ra m .;
B A Ł T Y K  (te l. 733-35) „ K re m lo w s k ie  
k u r a n ty ” g. 13.30, 16, 18.30, 21 — 
ra d ź . od  la t  14; c z w a rte k : „ Z b ro d ­
n ia  i k a r a ” g. 10, 14.15, 18.30 — ra d ź . 
o d  la t  16 — p a n o ra m .;  P O L O N IA  
( te i. 218-14) „ M ó zg ” g. 16, 18.15,
20.30 — f r .  od la t 14 — p a n o ra m .
(środa i  c z w a r te k ) ; P IO N IE R  (te l.
475-02) „W eso łe  h is to r ie ” g. 15; „ o -  
c z a m i p rz y ja c ió ł”  g. 16.45 —  ra d ź . 
o d  la t  l i ;  „ T rz p io tk a ”  g. 18, 20, 22
—  ra d ź . od la t  16; c z w a r te k :  „ K ró ­
lo w a  śn iegu” g. 10; „Z d ra d z ie c k i  
B trza ł” g. u ,  u ,  15; „O c z a m i p rz y ­
ja c ió ł”  g. 16.45; „ S io s try ”  g. 18, 20,
22 — ra d ź . od la t  16; M A R S  — „ J a k  
ro zp ę ta łe m  l i  w o jn ę  ś w ia to w ą ”  g . lite ch m ik a  T V .
17, 19.30 — po i. p a n o ra m , od la t  14
—  cz. i ;  P R O M IE Ń  — „ Z a b ó jc y ”
6- 1«, 18, 20 — U S A  — od la t  18;
F A L A  — „W in n ę to u  w ś ró d  sę pów ”  
g. 17; „ D a m s k i g ang”  g 19.20 —  
a n g .;  E C H O  (K rze k o w o ) „.Jak ro z ­
p ę ta łe m  I I  w o jn ę  ś w ia to w ą ”  g. 13,
20 — poł. o d  la t  14 — c z . I  —  p a ­
n o ra m .;  S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )
» .D w o je  n a d ro d ze” g . 17.30, 19.45

U S A  — od la t  16 — p a n o ra m .;
M E W A  (Zelecho-wo) „ T w a rz e  n a  
sp rze d a ż” g. 18 — U S A  — od la t  18;
P R Z Y J A Z N  (D ą b ie ) „K o c h a łe m  c ię” 
g. 17, 19 — ra d ź . od la t  14 — pan o ­
r a m .;  H U T N IK  (S to łczy n ) „P o ra d ­
n ik  żonatego  m ę ż c z y z n y ” g. 17, 19
—  U S A  — od la t  16 —  p a n o ra m .;
B A J K A  (P o lic e ) „ T r z y  d n i W ik to ra  
C ze rn y s ze w a ”  g. 17, 19 — ra d ź . od 
la t  14 — p a n o ra m .;  S Y R E N K A  (Ja ­
s ien ic a ) „ C z te ry  d a m y  i  as” g. 18,
20 — f r .  od la t 18 — p a n o ra m .;  O - 
G R O D O W E  — „ P a ry ż  — W ars zaw a  
b e z  w iz y ”  g. 18 — po-ł. p a n o ra m , 
o d  la t  l i ;  D E R B Y  — „ G rin g o ”  g.
18 —  w ł. od la t  16; l  M A J  (Ż y d ó w ­
ce) „R ó żo w a p a n te ra ”  g. 17, 19.15
—  ang . od  la t  16 —  p a n o ra m .;  D A R  
(S ta rg a rd ) „ D a le k o  n a  zac h o d z ie”  
g. 1«, 18, 20 — ra d ź , od la t  14 — 
p a n o ra m .;  P A N O R A M A  (S targ a rd )
„ P o  k ru c h y m  lo d z ie”  ra dź. od la t  
76 — p a n o ra m .;  W IS Ł A  (G o len iów )  
s,Z b ro d n ia  i  k a r a ”  — ra d ź . od la t  
16 — p a n o ra m .;  R O B O T N IK  (P y r z y ­
ce ) „ P u s te ln ia  P a rm e ńs ka” f r .  od  
ła t  14; W E N U S  (G o len iów ) „S e k re tv  
■wiernych żon”  g. 17, 19.30 — w ł. od 
l a t  18; G R Y F  (G ry f in o )  ..W iry n e ja ”  
g. 17, 19 — ra d ź . od la t  14 
F O T O P L A S T Y K O N  — W o j. P o l 36
—  „ C a p r i”  g. 11—20.

13 M U Z  — p l. Ż o łn ie rza  2 — Po­
k a z  f ilm u  „O c zam i p rz y ja c ió ł”  g. 18; 
T P P R  -  W o j. P o l. 66 — f ilm  „ A n ­
n a  K a re n in a ” g. 18; N O T  — W oj. 
P o ł. 67 — o dczy t „ Z n a c ze n ie  in ­
fo rm a c ji tec hn iczn ej i  ek o n o m iczn e j 
w  p ostęp ie  te c h n ic z n y m ” g 18: 
S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  —  W o j. P o l. ’ 20 — 
Im p re z a  m ło d z ie żo w a Ż M S  g. 18.

23.10 K o res p on d e n c ja  z  zag ra n ic y . 
P R O G R A M  I I
W IA D O M O Ś C I:  16, 19, 22, 23.50; SER­
W IS  R Y B A C K I:  18.15, 24.
14.45 „ B łę k itn a  6 z ta fe ta ’\  15 U tw o ­
r y  ro m a n ty k ó w  i  n e o ro m a n ty k ó w . 
15.40 „ P ie ś n i i  ta ń c e  ś w ia ta ” . 16.05 
R a d io re k la m a . 16.15 S p o rto w e  ro z­
m a ito ś c i. 16.30 K o n c e r t  życzeń . 16.45 
„ G d y  chcesz poznać poetę” . 17 
P A W . 17.25 S zc zec iń sk ie  popołud ­
n ie . 18.20 „S o n d a ” . 19.15 L e k c ja  j.  

15.20 i  15.55 P o lite c h n ik a  T V .  16.30 f ra n c . 19.31 K o n c e r t s y m fo n iczn y . 
D z ie n n ik  T V .  16.40 „ A u la ” . 17.10 M a -  20.15 „ C h a ra k te r y ” , 20.34 D . c. k o n -  
g azy n  IT P .  17.20 „ Z a  k ie ro w n ic ą ” , c e rtu . 21.19 W ars zaw s cy  la u re a c i pio- 
17.50 P K F . 18 „C zęstochow sk ie  p rz ą - s e n k i ra d z ie c k ie j. 21.49 M u z y k a  roz- 
ś n ic zk i” . 18.25 „ S y lw e tk i X  M u z y ”  ry w k o w a . 22.30 M u z y k a  taneczna.

Jan u sz  K ło s iń s k i. 19 T W P  — w ie -  23.15 U n iw e rs y te t  ra d io w y , 0.05—3 
d za  i  up o w sze ch n ie n ie . 19.20 D o b ra - P ro g ra m  n o cn y  ( I  p r .) . 
noc. 19.30 D z ie n n ik  T V .  20.05 F ilm  P R O G R A M  I I I
z  s e r ii „S aga ro d u  F o rs y te ’ó w ” . 15 „ W iz y ta  po ja p o ń s k u ” . 15.10 Fo- 
20.55 Ś w ia to w id . 21.25 „S łu c h a m y  i  n o a rc h iw u m . 15.30 E k sp re se m  przez  
p a t rz y m y ” . 22.25 D z ie n n ik  T V .  22.45 ś w ia t. 15.35 „Z a c zę ło  się  w  słonecz- 
P o lite c h n ik a  T V .  n ik a c h ” . 15.50 P rze b o je  la t  50. 16.15
C Z W A R T E K  K w a d ra n s  w  s ty lu  seat. 17 E k sp re -
8.15 M a te m a ty k a  w  szk o le . 9.55 J ę - sem  p rze z  ś w ia t. 17.05 „ Q u o d lib e t” , 
z y k  poi. d la  k l .  I V  lic e a ln y c h . 10.55 17.30 „ W o re k  Ju d a szó w ” , 17.40 P rze -  
H is to r ia  d la  k l .  I .  11.55 J ę z y k  p o i. b ó j za p rze b o je m . 18.10 H e rb a tk a  
d la  k l .  v i l  i  V I I I .  12.45 J ę z y k  p o i. p rz y  sa m o w a rze , 18.30 E kspresem  
d la  k l .  I I I  lic e a ln y c h . 15.20 i 15.55 p rze z  ś w ia t. 18.35 „ M ię d z y  Bobino  
P o lite c h n ik a  T V .  16.30 D z ie n n ik  T V .  a O lim p ią ” , 19 „ W ie js k i S h e rlo c k  H ol 
16.40 „ E k ra n  z  b ra tk ie m ” . 17.45 K o m  m e s ” , 19.30 M e lo d ie  z k r a ju  w ia tra -  
b in a t p ra c u je . 18.15 P ro g ra m  e s tra -  k ó w  i tu lip a n ó w . 19 45 P o li ty k a  dla 
do  w y  „Je s ien ią” . 18.55 M in i- re c ita l w s zy s tk ic h . 20 R e m in is e n c je  m u - 
z  w y w ia d e m . 19.20 D o b ran o c . 19.30 zyc zn e. 20.45 S łuc h o w is ko  „W a c h -  
D z ie n n ik  T V .  20.05 F ilm  T V  ang . la rz ” . 21.15 R y tm  i  p io se n ka . 21.30 
„ P ię ć  do  je d ne g o ” . 21.05 „D o b rz y , M a g a z y n  m o to ry z a c y jn y . 21.50 Ope- 
lepsi, n a jle p s i" . 22.05 F ilm  d o k o m , r a  ty g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.15 

22.25 ^ D z ie n n ik  T V .  22.45 P o - Jazz. 23 C h w ila  p o ez ji. 23.05 M u z y ­
k a  nocą.

warta więcej 
niż kosztuje

Duży wybór lodówek 
za gotówkę i na raty

polecają sklepy branżowe  
na teren ie w ojew ództw a.

Jeszcze ty lko  w  tym  tygodniu możesz złożyć kupony, które  
w ezm ą udział w  jubileuszow ym  ciągnieniu 700 gry.

„ G R Y F A “
N a niedzielną grę na „6“  —  specjalny fundusz prem iow y  

w ynosi: 316 000 zł.

d y w a n y  sp rze d am . M a ­
ło p o ls ka  46a/3, w e jśc ie  
z  p o d w ó rka . 11667-G 
„ W A R T B U R G A ”  1000 
s p rze d am . M ic k ie w ic z a  
78/8 godz. 16-18.

11639-G
E L E K T R Y C Z N Ą  m a szy­
nę d o  szy cia  p ro d . r a ­
d z ie c k ie j sp rze d am , u l. 
Z a g ło b y  13a/2. 11570-G
P IL N IE  sp rze d am  s a x -  
a l t  m - k i  „ W e ltk la n g ” , 
n ik lo w a n y , z ustn iik iem  
m e ta lo w y m  m - k i  „So­
n a r” . T e l. 246-87.

11674-G 
R A D IO L Ę  „C aru s o ”  z  
m a gn e to fo n em  o ra z  ra -  
d io lę  „V io-la”  s p rze d am . 
Szczecin , Sam  » s ie rry  9a, 
w  godz. 14-18. 11576-G
T E L E W IZ O R  „ A m e ty s t”  

b a rd zo  d o b ry m  sta n ie  
sp rze d am . Szczecin , u l. 
S zy m an o w s k ieg o  5/2.

11579-G
G A R A Ż  b la sza ny  2,5x1.9 
m  sp rze d am . T e l. 277-21 
od god.z. 16. 11681-G
P IL N IE  sp rzedam  ta p ­
czan . P a irkow a 65/7.

11582-G
W IE L K Ą  E n c y k lo p e d ię

WYSTAWY
(M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 —
S ztu k a  P o m o rza  Z ac h odn iego  X I I I  
— X V I I  w .;  25 la t  p la s ty k i szcze­
c iń s k ie j ; W ła d z tw o  K s ią żą t P o m o r-

W Y D A W C A *  Szczec ińsk ie  W y  
) a w ń ic tw o  P rasow e'- R S W ‘‘v;P rd  L 
sa” , R E D A K C J A  I  A D M IN I ­
S T R A C J A  ; S zcżeciri - p l . '  "Hołdu  
P ru s k ie g o  8. — T e le fo n  cen ­
t r a l i  430-21. — S e k re ta r ia t  re d . 
naczelnego  457-41. — D z ia ł łącz  
ńości z C z y te ln ik a m i:  450-21.

D ru k  Szcz. Z a k ł. G ra f. N  6

M A G IS T E R  in ż y n ie r  u -  d z in n y , k o m fo r to w y , 2 spo d a rs tw a  dom ow ego  sp rze d am  T e l '?24-: 
d z ie li k o re p e ty c ji:  m a -  gara że , o g ród , w y łą c z o - p rz y  u l. J a g ie llo ń s k ie j is . ’ ‘ 11591-G
te m a ty k a , f iz y k a . T e l .  n y  spod k w a te ru n k u , l  w  Szczec in ie  za zw ro t „ M O S K W IC Z A ”  460 ta -  
432-81 do  15.30. ce n tru m  K ra k o w a . O f  e r  pozo staw io ny ch  7 500 z ł n io  sp rze d am . J a g ie llo ń -
rw F iw ra  — i l 3 -  P ra s a - K r a -  se rd ec zn ie  d z ię k u je  Ja - sk a  34/2. 11598-G
C H E M IA  -  k o re p e ty c ji k o w , W is ln a  2. 3675-K n in a  K rz y w a n ia . N O W E  ra d io  sam ochodo
ttd z i« .a  s tu d e n t T e l .  B U D Y N E K  p raę m y s lo - 11572-G w e  „ S te rn  R a lly e ” su rze

. 1,lK 7 : G  w y - 80 »  * » -  w « “ ». P U S Z Y S T E , le k k ie . św ie  d a m . T e l.. 250-82.
U C Z C IW Ą  o p ie k u n k ę  s iła , u rzą d ze n ia  s a n ita r -  że  będą p o d us zk i, p ie -  11609-G
do  d z ie c k a  p rz y jm ę , n e  w  Szczec in ie , p o sła - r z y n y  po w yczy szc zę - P IL N IE  sp rzedam  „ S y -  
O d z ie zo w a  13/22. d a m . O c ze k u ję  p ro p o z y - n iu  n a  p o c ze ka n iu  w  re n ę ” 103 b ard zo  d o b ry
P O T B 7 P B V A  cj l - . ° J e r t y : , B iu ro  O g lo -  Z a k ła d z ie  C zyszczenia s ta n . T e l . '  280-56 w  godz.
P O T R Z E B N A  d o ch o d zą- szen S zczecin  pod 11603. P ie rz a , Szczecin . K r .  Ja 15-19. 11615-G
c a  o p ie k u n k a  (starsza W Y T N IJ  -  z a c h o w a j!  d w ig i 33. te l. 459-21. „ O P L A  R e k o rd a ”  1700 ~
osoba) d o  l-ro c zn e g o  B iu ro  M a try m o n ia ln e  11628-G sp rze d am . M a z u rs k a  3.
d z ie c k a . O fe r ty :  B iu ro  „ N e p tu n ” , k o ja r z y  m a l-  M A S Z Y N Ę  • w a liz k o w ą  11617-G
O głoszeń S zczecin  pod żeń s tw a od  1920 ro k u . d o  p is an ia  k u p ię . W ia -  M O D N Y  k o żu c h  d a m s k i

Z ^ A O P IE K U JĘ  « *  d U OT- G ,lań S k ' * £  SPr“ ‘‘ ” T’ ' " S , . 0  Î 5 S » .  ï ? ^ .
k ie m  «  w ła s n y m  do - S Z C Z Ę Ś L IW IE , d y s k r e t -^ o d z .  18. 11595-G M A S Z Y N Ę  d z ie w ia rs k ą  d a m . Św ino- ”  '

. r 2 Sodno’ ü ie  k o ja r z y  m a łże ń s tw a  G A R A Ż  m o to c y k lo w y , 2 -p ły to w ą  „ A n k e r -T r ie o -  G ru n w a ld z k a
, H a92-G  P ry w a tn e  B iu ro  M a t r y -  b la s za n y , p rzenośny, w  r e x ”  s p rze d am . M . B u cz  30-24. 

p r z y j m ę  s ta rszą  p a n ią  m o n ia ln e  „ J u trz e n k a ” , S ta rg a rd z ie  lu b  Szcze- k a  29/7a, ta ł. 433-30 S A M (
z u m ie ję tn o ś c ią  go to w a R a d o m , M o n iu s z k i 16. d n ie  k u p ię . W iad o m o ść  11622-G n ie  s p r a ł a m 'z  p o w o d i « S Ł -

S ta rg a rd , u l.  K ra k o w - K R E D E N S , s tó ł, 2 fo te le , b u d o w y  do m u . ~  —

Szczecińskie Okręgowe Zakłady  
G azow nictw a w  Szczecinie

z a w ia d a m ia ją  o d b io rc ó w  g a z u ,  że 
zgodnie  z rozporządzen iem  m in is tra  
B u d o w n ic tw a  M ia s t i  O s ie d li, Bu­
d o w n ic tw a  P rzem ysłow ego o raz  G o­
s p o d a rk i K o m u n a ln e j z d n ia  12 m a ja  
1956 ro ku  o in s ta la c ja ch  gazow ych  
(D z ie n n ik  U s ta w  P R L  n r  25 z d n ia  

30.VI.56 r. poz. 116, § 9) 
P R ZE R Ó B K A

lub uzupełnienie instalacji gazowej
m ogą być w yko na n e  po uprzednim  
u zgo dn ie n iu  z  W ydziałem  Instalacji 
SOZG  przy u l. M ickiew icza  144 

w  Szczecinie.
W  ra z ie  s tw ie rd z e n ia  sam owolnie  
dokonanych  p rze rób e k  in s ta la c ji bez 
uzgodn ien ia , zgodnie  z cytowanym  
rozporządzen iem  § 10 p k t.  2 SOZG  
w s trz y m u ją  dostaw ę gazu. 3615-K

W  drugą rocznicę śm ierci

E D M U N D A  J A W O R S K IE G O
w  d n iu  29 p a źd z ie rn ika  b r. o godz. 
17.30 w  kośc ie le  N a jśw ię tszego  Serca 
Jezusowego — zostan ie  o dp ra w io na  
m sza ża łobna, o  czym  za w ia da m ia

R O D Z IN A

T e l .n ia  do  4 osób. ______ _____ _____

“  0 1  " ¡ « »  r  w i T n W I S S  Ł S  .  . .  H M H -a  ló ik o  sp rze d am . O Or. 30 MO 2!. W o lin , t« l. ¡2».1I600-G W I P L O S Z K IB W IC Z O M  M E B L E , łoze czk o  d z ie - S ta lin g ra d u  16/13 od 16.
a . 11639-G O K A Z Y J N IE

z a m ie n ię  n a  w ię k s ze  lu b  
u.1. ró w n o rzę d n e . O d zie żo w a  

7/1, te l. i3 c /l  od  17.
120-P 11590-0

S A M O C H Ó D  „N y s a ”  p il P O K Ó J o d n a jm ę  2 k u l -

S P R Z E D A M  dom 2 -ro - w ła ś c ic ie lo m  s k le p u  g o - cięce, p ra łk o -w iró w k ę  i

p an o m . __ _
C ena W o j. P o ls k ieg o  176/3;
• 124. 17594-G
119-P P O Z N A Ń  — c e n tru m  1/2

sp rze d am  w i l l i  za m ie n ię  n a  d o -

-
W ojew ódzkie Przedsiębiorstwo  
Tekstylno-Odzieżowe Szczecin

z a  p r a s z a  na

Pokazy
odzieży

jesienno -  zimowej
do „D O M U  O D Z IE ŻO W E G O ”  

przy al. Niepodległości 19

w  d n iach  28, 29, 30 p aźd z ie rn ika  b r. 
godz. 16, 17, 18.

 ̂ Przyjdź, zobacz
f l i c e j j y  u ła tw ić  Ci w ybó r!

3777-K

„S k o d ę ” , stan  b a rd zo  m e k  w  Szczec in ie . O fe r  
d o b ry . B a r lin e k , 1 M a ja  ty  B iu ro  O głoszeń Szcze 

117-P ci.n pod 11865.
.700. 4 - P O K Ó J  słoneczny z  w n ę  

k ą  ku c h e n n ą , 16 m  k w .j

14. te l. 529.
„ O P E L  R e k o rd 1
d rz w io w y . 1966 . __t __________n  ________
b ie g  47 000 k m  sp rze d am  p iece, p a rte r , z a m ie n ię  
T e l. 284-13. 11626-G n a d w a  lu b  je d e n  PO­
N IE M IE C K I w ó ze k  d z ie  k ó j z k u c h n ią  w  śród -  
c ięc y . k rze s e łk a  i  ła w ę  m ie śe iu . M a r ia c k a  4/3a.
sprzedam . 
14/3a.
.W A R S Z A W Ę ’

C eg ie lsk iego  11596-G
11630-G M IE S Z K A N IE  3 -po ko­

po k a p i jo w e  z a m ie n ię  n a  dw a
ta ln y m  re m o n c ie  sp rze - 2 -p o k o jo w e . T e ł.  
d am . W ars zew o , S zcze- po 16. 17647-G

11642-G
k u c h n ią . Z G U B IO N O

w s p ó ln y  k o ry ta rz  żarn ie  kf? s to czn iow ą w y d a n ą  
n ię  na p o k ó l z o sobnym  na n a zw is k o  G-ustaw  
w e jśc ie m . O fe r ty  B iu ro  M a tc z a k . 11750-G
O głoszeń S zczecin  pod Z G U B IO N O  k s ią żec zkę
11571. ”**-------- —  ----------
D O M E K  1-ro d z in n y  z a -

o o k o jo w e . Szczec in , u l .  p rze p u s tk i s toczn io- 
Z ab u ża ńs ka  14 godz. 8 -  w_ei na n azw isk o  Z b ig -

255-87. 11575-G n io w a '
P O K Ó J o d n a im ę  u czn io  Z G U B IO N O  k w it  n r  607 
w i lu b  stu d en to w i. R o - w y d a n y  p rzez  W y p ra w ę  
se nbereów  91. 11584-G S k ó r F u te rk o w y c h , u l.
M IE S Z K A N IE  so ó łd z ie l- J a g ie łły  8 na n a zw is k o  
cze M -3  za m ie n ię  n a T e o d o r  W alenx:zyk.
d w ie  k a w a le r k i, u l .  C y­
ry la  i M eto d eg o  22/14. 24.X.1970 
te l. 288-17 po  godz. 17.

11741-G
au to b u s ie  

zn a leziono  p ie
11587-G n ią dze . D o  o d eb ra n ia  w  

P O K Ó J, k u c h n ia , c .o .. W ie lg o w ie , u l.  J a rz ą b -  
w s z e lk ie  w y s o d v  żarn ie  k ó w  6/1. 11636-G
n ie  na m ie s zk a n ie  2 -o o - 23.X.1970 r .  zaginą? p ie -  
ko io w e . duże, w zg lę d n ie  se k  k u n d e le k , ś redn ie j 
3-n o k o lo w e  n m le ls ze  w ie lk o ś c i, c z a rn y , beż  
ró w n o rzę d n e . P I . L o tn i-  - —
k ó w  1/12 od godz. 17.
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K ioski „Ruchu” na cenzurow anym

Każdy sobie...
O S T A T N IO  DOŚĆ C ZĘ S TO  słyszy się skargi C zyteln ików  

na obsługę kiosków „Ruchu” nie przestrzegającą godzin 
handlu. P unkty  sprzedaży są często Z A M Y K A N E  Z A  W C ZE  
Ś N IE , szczególnie w  soboty. Skandalicznie w ygląda rów ­
nież sprawa N IE P R Z E S T R Z  G A N IA  D Y Ż U R Ó W . W  myśl 
zasady p rzy ję te j przez P U P iK  „Ruch” w  każdą niedzielę 
w szystkie k ioski pow inny być czynne do godziny 14, a do 
wieczora —  ty lko  dyżurne, według ustalonego harm onogra­
mu. Odnosi się to przede wszystkim  do punktów  usytuowa  
nych na peryferiach.

N A S Z  R E P O R TE R  w y b ra ł się 
na sobofcn io -n iedz ie lny r a jd  po 
m ieśc ie  (24 i  25 bm .), k tó reg o  
w y n ik i p o tw ie rd z iły  s taw ian e  
przez C z y te ln ik ó w  za rzu ty .

S O B O T A . M ięd zy  god z in am i 
18 i  19.50 z a m k n ię to  k io s k i a r  
n r :  30 na ro g u  F ir l ik a  i  E. P la ­
te r , 2'06 w  P od ju cha ch , 128 p rz y  
u l. E n e rg e ty k ó w , 41 na H u tn i­
czej; 62 na Z a k o p ia ń s k ie j, 97 a  
zb iegu u lic  H o że j i B o g u m iń - 
s k ie j, 45 na ro g u  A rk o ń s k ie j i 
W szys tk ich  Ś w ię tych . P rzed  cza 
sem za m kn ię to  p u n k ty  sprzeda 
ży „R u c h ”  czynne  n o rm a ln ie  
do godz. 21: n r  n r  134, 154, 333, 
174, 74, 8, 143, 68 i 10.

Od 1 listopada
-  nowy rozkład lotów

Z D N IEM  1 ’ listopada br. obowiązy­
wać będaie nowy rozkład lotów, w któ­
rym utrzymano dwa bezpośrednie połącze­
nia Szcz-eolrvo z W arszawą. Zawieszono na­
tomiast pozostałe połączenia z Gdań­
skiem. Katowicami, Poznaniem, Krako­
wem. Autobusy PKS dowożące pasaże­
rów na lotnisko w Goleniowie będą od­
jeżdżać 90 min. przed pionowym od­
lotem samolotu. Natomiast odjazd au­
tobusu z lotniska nastąpi w 20 minut 
po każdym przylocie; I tok:

♦  Samoloty do Warszawy odlatują o 
godz. 8.25 i 19.05. Odjazd outobusów o 
gadz. 6.55 ¡1 7 .3 5 .

♦  Godziny przylotu z Warszawy — 7.50 
i  18.30. Posożerów zabiorą autobusy o 
godz. 8.10 I 18.50.

„Awsrs” zaprasza
W  SOBOTĘ, 31 bm. o godz. 18.30 

I  20.15, w sal1 kino „Promień" odbę­
dzie się impreza muzyczna pn. „ M IN I­
M A X ", w której wystąpi jedna z naj­
lepszych wrocławskich grup instrumen- 
talno-wokalnych „Awers", zaproszona 
do naszego miasta przez Towarzystwo 
Przyjaciół Szczecina. W  drugiej części 
progromu udział wezmą szczecińskie

Przedsprzedaż biletów prowadzi „O r­
b is" , Wojewódzki Ośrodek Informacji 
Turystycznej przy pl. Żołnierza oraz 
klub „Starówka" przy ul. M ariackiej 26.

Kolejne spotkanie
okrętowców

DZIŚ, 28 bm. o godz. 18 w Domu 
Technika NOT odbędzie się kolejne 
•potkanie „Środa Okrętowców” . Podczos 
spotkania przewidziany jest odczyt mgr 
Inż. Kazimierza Sokołowskiego z Bran­
żowego Ośrodka Informacji Techniczno- 
Ekonomicznej Przemysłu Okrętowego w 
Gdańsku pt. „Znaczenie informacji tech­
nicznej i ekonomicznej w postępie tech­
nicznym” . Ze względu na aktualność te­
matu w obecnych poczynaniach inten­
syfikacji produkcji obecność pracowni­
ków kadry kierowniczej zakładów prze­
mysłu okrętowego jest pożądana. (wlt)

Z podwórka Temidy

Kres nocnych 
rozbojów

1 N IE B A W E M  m ia ł się rozpocząć  
Tok a k a d e m ic k i. M ło d z ie ż  za m ie s z ­
k u ją c a  p o za g ra n ic a m i naszego  
m ia s ta  z je ż d ż a ła  ju ż  do S zczecina. 
P rz y je c h a ł ró w n ie ż  B o g us ła w  W. 
G d y  z n a la z ł się na u lic y  B ro n ie w ­
s k ie g o , p rz y  k tó re j m ie śc i się a k a ­
d e m ik  W S R , b y ła  n i& m al że g o d z i­
n a  23. M ija ł  w ła ś n ie  o g ró d k i d z ia ł­
k o w e  g d y  z ja w iło  się p rze d  n im  
trz e c h  m ło d y c h  m ę żczy zn . Je d en  z 
n ic h  p o zo s ta w ił ko leg ó w  i  podszedł 
d o  B o g us ła w a W .

— P rze p ra s za m , czy  n ie  u>ie pan  
g d z ie  m ie ś c i się d o m  a k a d e m ic k i  
W y żs ze j S z k o ły  R o ln icze j?  —  spy­
t a ł  B o gus ław  W.

Z a m ia s t o d p o w ie d z i o trz y m a ł k il 
k a  ciosów  w  tw a rz . W  k ilk a n a ś c ie  
s e k u n d  p ó źn ie j pod b ieg ł do  n iego  
d ru g i z n a p o tk a n y c h  m ę żczy zn , 
s k rz y ż o w a ł m u  ręce  z ty lu  t  t r z y ­
m a ł,  zaś p ie rw s z y  n a d a l o k ła d a ł 
go  k u ła k a m i po g ło w ie . B ogus ław  
W . u p a d ł. B y ło  to  na rę k ę  op rys z-  
k o m . 18 -le tn ie m u  Z e n o n o w i G Ł O ­
G O W S K IE M U  i 19 -le tn iem u  A le k ­
s a n d ro w i T R Y F O N O W l. Leżą cy  n ie  
m ó g ł się w y rw a ć , b ro n ić , ła tw ie j 
w ię c  im  b y ło  go m a ltre to w a ć . Ko­
p a l i  go po c a ły m  c ie le  He  sil, a  
n a jc zę ś c ie j — po  g ło w ie .

W  p e w n y m  m o m e n c ie  B o gus ław  
W . p o d e rw a ł się z z ie m i, zac zą ł u - 
c iek ać . N ie  u b ie g ł je d n a k  d a lek o , 
g d y ż  d rogę z a g ro d z ił m u  u k r y ły  do 
te j  p o ry  w  k rz a k a c h  t rz e c i o p ry c h  
—  19-le tn i Z b ig n ie w  P O B O R S K I, 
p rz e w ró c ił u c ie k a ją c e g o  1 t rz y m a ł.  
Z n ó w  n a d b ie g li G ło g o w s k i i  T r y -  
fo n . Z n ó w  zac zę li go k a p ać . S tra ­
c i ł  p rz i/ło m n oś ć .

O g ra b ili B o g us ła w a  W . z zam szo ­
w e j  k u r tk i,  z e g a rk a , u k tó w ld , w  
k tó re j zn a jd o w a ła  się m . in . n y­
lo n o w a  koszu la  i  e las ty czn y  go lf.

O b e cn ie  t r z e j sp ra w c y  n ap a d u  na 
U l. B ro n ie w s k ie g o  n ie  k rą ż ą  ju ż  
n o c a m i p o  m ie śc ie . A le k s a n d e r T ry  
fo n  p rze s ie d z i w  ce li w ię z ie n n e j 6 
la ł ,  Z en o n  G ło g o w s k i ty le  sam o, 
a  Z b ig n ie w  P o b o rs k i, ja k o  że  n ie  
d o k o n a ł n a p a d u  p o  ra z  p ie rw s z y  — 
f  la t . (zd a ń )

je j  o  n ie w ła ś c iw e j p ra c y  k io s k a rzy  
przez  fu n k c jo n a riu s z y  M O  i O R M O  
o ra z  społeczeństw o, za o p a trzy ła  
s w o je  p u n k ty  sp rzedaży w  trw a łe  
ta b lic z k i z n u m ere m . N ie  wszędzie  
um ieszczono  je  w  w id o c zn ym  m ie j­
scu. W  w ie lu  p rzyp a d ka ch  ta b lic zk i 
p rz y b ito  w  m ie jscu  n ie  ośw ie tlo n ym  
— u g ó ry  pod das zk iem . P rz y k ła d a ­
m i m o g ą  b y ć  p u n k ty : n r  22, n,r 23, 
n r  30 i 34. n r  128. n r  153, n r  157, 
n r  139, n r  209 o raz n r  309.

W y d a je  się nam , że do d z ia ­
ła ln o ś c i k o n tro ln e j d y re k c ji Od 
d z ia łu  R ejonow ego P U P iK  
„R u c h ”  p ow inn o  p rzy łą czyć  się 
ca łe  społeczeństwo Szczecina. 
T y lk o  zdecydow ana postawa 
rpoże p o p ra w ić  p racę n iesum ien  
nych  k io s k a rz y . Jedna godzina 
z a m k n ię c ia  k io sku  —  to  se tk i 
osób, n ie  m ogących zaopatrzyć 
się w  b i le ty  tra m w a jo w e , prasę, 
p ap ie rosy  itp . a r ty k u ły  p ie rw ­
szej p o trze b y , (jas)

Hel -  umacnianie ludowej obronności

Krótkofalarstwo
— hobby pożyteczne

O T W A R T Y  ostatnio M ię d z y ­
z a k ła d o w y  K lu b  Łączności 
„K o n ta k ty ”  p rz y  D O P iT  w  
Szczecinie, a p ra c u ją c y  pod p a ­
tro n a te m  L O K , je s t je dn ą  z 
w ie lu  tego ty p u  p lacó w e k  d z ia ­
ła ją c y c h  w  w o je w ó d z tw ie  szcze 
c iń s k im . 15 k lu b ó w  m ie js k ic h  i 
dw a  w ie js k ie , do k tó ry c h  dodać 
na leży ró w n ie ż  now o  z o rg a n i­
zo w an y p rz y  N a do d rza ńsk im  
P rze d s ię b io rs tw ie  B u d o w n ic tw a  
P rzem ys łow ego  w  Jas ien icy, 
p row adzą  dz ia ła ln o ść  szko len io  
w ą  i  sp o rto w ą  w  zakres ie  łą cz­
ności.

C z ło n k o w ie  k lu b ó w  m a ją  d u ­
że m o ż liw ośc i ro z w ija n ia  swo­
ich h o b b y  w  ró żn ych  dz ied z i­
nach, m .in . te c h n ik i ra d io te le w i 
z y jn e j,  ra d iom ech a n iczn e j, ra -

W  N IE D Z IE L Ę  po g o d z in ie  14 n ie ­
c zy n n e  b y ły  n as tę p u jąc e  k io s k i, m i­
m o , że 7, po lecen ia  d y re k c ji  p e łn i­
ły  tego d n ia  d y ż u r :  n r  n r  202 na  
T a m ie  P o m o rza ń s k ie j, k tó rego  ob­
s ługa b ije  w s z e lk ie  re k o rd y  le kc e ­
w a że n ia  'o b o w ią zk ó w  słu żbo w yc h , 
155 n a u l. C h m ie lew s k ieg o , 303 n a  
K o lu m b a , 70 w  P o lica ch , 62 n a Z a ­
k o p ia ń s k ie j, 16 n a rogu P ia s tó w  i  
Ś c iegiennego. 300 n a  N iepod leg łośc i. 
46 n a  L u d o w e j, 47 n a O k ó ln e j 198 
u zb iegu  u lic  N a d  O d rą  i  D ą b ró w ­
k i, 41 n a H u tn ic z e j i  37 w  M śc ię -  
c in ie

N IE  J E S T E Ś M Y  w  s ta n ie  w y m ie ­
n ić  w s zys tk ic h  k io s k ó w , k tó ry c h  o b ­
s łu ga  le k c e w a ż y  za ró w n o  k lie n tó w  
ja k  i g o d z in y  o tw a rc ia . N ie  w s zy ­
scy zresztą  k io s k a rze  ta k  po stęp u ­
ją .  G ros z n ic h  to  lu d z ie , k tó ry m  
n a p ra w d ę  le ż y  n a  se rc u  d o b ra  i  rze  
te in a  obsługa k u p u ją c y c h .

IS T O T N A  je s t  ta k ż e  s p ra w a  w y ­
w ie s ze k  in fo rm u ją c y c h  o godzinach  
o tw a rc ia  k io s k ó w . W  w ię ks zo śc i w y  
p a d k ó w  są n ie c zy te ln e  lu b  n ie  m a ­
ją  w y p is a n y c h  godzin  o tw a rc ia . 
P rz y k ła d a m i m ogą b y ć  k io s k i n r  
n r :  20. 21. 30, 40. 46. 87, 70. 309. 217. 
Z a u w a ż y liś m y  też  p u n k ty  sprzedaży , 
sd z ie  k io s k a rz e  w  ogóle n ie  w y w ie ­
s ili ta b lic z k i n p . n r  n r :  17, 33, 43. 
47. 137. 157, 299 i  81.

D y re k c ja  ..R u c h u ”  chcąc u ła tw ić  
k o n tro lę  k io s k ó w  i  in fo rm o w a n ie

Komunikat MO
K O M E N D A  W o je w ó d z k a  M O  w  

S zczec in ie  og łasza n a b ó r k a n d y d a ­
tó w  do p ra c y  w  M il ic j i  O b y w a te l­
s k ie j na n a s tę p u jąc yc h  w a ru n k a c h :  
o b y w a te ls tw o  p o lsk ie , b ard zo  d o b ry  
stan  z d ro w ia , n ie s k a z ite ln a  p rze ­
szłość, w z ro s t p rz y n a jm n ie j 170 cm . 
w y k s z ta łc e n ie  m in im u m  9 k la s  lu b  
Z as ad n ic za  S zk o ła  Z a w o d o w a , do­
b ra  o b in ia  w  m ie js c u  zam ies zka n ia  
i za k ła d z ie  p ra c y  o ra z  u re g u lo w a n y  
stosunek do s łu żb y  w o js k o w e j. U -  
posażen ie  p o c zą tk o w o  d la  szerego­
w y ch  2 300 z ł m ie s ięc zn ie , b ezn ła tne  
u m u n d u ro w a n ie , zn iż k a  n a  P K P  i  
P K S  50 p roc., je d e n  ra z  w  ro k u  
b e z p ła tn y  D rze iazd  z ro d z in ą  n a  u r -  
I o d  i  b e zp ła tn e  leczen ie .

W  o k re s ie  p rze s zk o le n ia  M O  za ­
p e w n ia  p e łn e  u p o sa żen ie  o ra z  b ez­
p ła tn e  za k w a te ro w a n ie  i  w y ż y w ie ­
nie.

P o d a n ie  o p rz y ję c ie  z a in te re s o w a n i 
w in n i sk ła d ać  w  je d n o s tk a c h  te re ­
n o w yc h  M O  lu b  b ezo o ś red n io  w  
W y d z ia le  K a d r  K W  M O  w  Szczeci­
n ie . u l.  M a ło p o ls k a  15.

Przerwa w ogrzewania na Pomorzanach

Drugi odcinek ciepłociągu
ju ż  d z ia ła

O D  17 B M ., przez ty d z ie ń  cza 
su, m ieszkańcy  b u d y n k ó w  w  re  
jo n ;e u lic :  B udz iszyń sk ie j. W ło  
śc ia ńsk ie j, P ow stańców  W ie l­
k o p o ls k ic h  i osied la  W zgórze 
H e tm a ń s k ie  narażeni b y l i  na za 
k łó ce n ia  w  o grzew an iu  b u d y n ­
k ó w  i  w  dostaw ie  c ie p łe j w o ­
dy. Z a k łó cen ia  te spowodow ane 
zos ta ły  u ru ch a m ia n ie m  nowego 
o d c in k a  ru ro c ią g u  c.o., k tó r y  
d op ro w a dz i ciep ło  do o dd aw a ­
n ych  w  przysz łośc i n ow ych  b lo  
k ó w  m ieszka ln ych  o ra z  do ju ż  
zagospodarow yw anych  baz TO S 
i P K S .

P R Z Y P O M N IJ M Y , że ru ro c ią g  ów  
b u d o w a n y  p rzez  S zczecińskie P rze d ­
s ięb io rs tw o  R obót In ż y n ie ry jn y c h  i  
P rze d s ięb io rs tw o  In s ta la c ji P rze m y­
s ło w yc h  „ In s ta l” , m ia ł b y ć  g o to w y  
jeszcze w e  w rze śn iu  u b . ro k u . M ie j ­
s k ie  P rzedsięb io rs tw o  G o s po d a rk i 
C ie p ln e j ponag la ło  w y k o n a w c ó w , b y  
z a k o ń c zy li pracę p rz y n a jm n ie j przed  
rozpoczęciem  obecnego sezonu o -  
grzew czego. N a  n ic  się z d a ły  ow e  
p o n ag le n ia , S P R I i „ In s ta l”  d o p ro ­
w a d z iły  do tego, że obecnie n a o - 
kres w ie lu  d n i trze b a  b y ło  pozba­
w ia ć  c ie p ła  w ie le  b u d y n k ó w  m ie sz­
k a ln y c h .

d io te le g ra fic z n e j, o b s łu g i s iln ia  
k ó w  e le k try c z n y c h  i  c e n tra l te ­
le fon iczn ych . G dyb y  ta k  jesz­
cze znaleźć d la  w s z y s tk ic h  k lu ­
b ów  o dp ow ie dn ie  pom ieszczenia  
i  zm ien ić  p rze s ta rza ły , zużyty, 
sprzęt? ! Z  ty m i i  in n y m i t r u d ­
n ośc ia m i b o ry k a  się L O K  śc i­
ś le  w s p ó łp ra c u ją c y  w  zakres ie  
łącznośc i z P o ls k im  Z w ią z k ie m  
K ró tk o fa la rs k im , D O P iT , d y re k  
c ją  Z U R iT  o raz ze S ta c ja m i Ra 
d io w y m i i  T e le w iz y jn y m i.

R e zu lta tem  d o b re j w s p ó łp ra ­
cy Za rzą du  W o je w ó dzk ie g o  
L O K  i  Za rządu  O krę gu  P o ls k ie  
go Z w ią z k u  K ró tk o fa la rs k ie g o  
b y ło  p ow ie rzen ie  im  o rgan iza ­
c j i  O g ó ln op o lsk ich  Z a w o d ó w  
K ró tk o fa la rs k ic h  z o k a z ji obcho  
d ów  „D n i M o rz a ” . P rz y k ła d ó w  
fo rm  doskona len ia  w ia d om ośc i 
z zakresu  o bs ług i a p a ra tu ry  
k ró tk o fa la rs k ie j je s t w ie le . Za ­
liczyć  tu  n a le ży  różnego rodza­
ju  za w od y k ró tk o fa la rs k ie  arna 
to rs k ic h  i k lu b o w y c h  s ta c ji n a ­
d aw czych  i  n ad s łuchow ych , ob­
ro n ne  w ie lo b o je  łączności i  a - 
m a to rs k ie j ra d io p e le n g a c ji. D o ­
d a jm y , że ca ła  ta  d z ia ła ln o ść  
m a w ie lk ie  znaczenie w  u m a c­
n ia n iu  lu d o w e j o bronności, ( tu r )

T E N  R O K  u ro d z a jn y  jes t 
w  ogrom ne w sze lk iego  ro ­
d z a ju  z iem iop łody . M ie liś ­
m y  w ię c  g igantyczne oka­
zy p o m id o ró w  i  g rzybów , 
te raz  zaś p re zen tu je m y  ka­
larepę , k tó ra  w a ży  p rze ­
szło 2,5 kg  i  posiada 15 od- 
ro s tów . O lb rzym ia  ka la repa  
w yh od o w a na  została w  og­
ró d k u  p rzyd om o w ym  m 
S ta rg a rd z ie  u  pp. U ż a ro w -  
sk ich .

Fo to : S t. C ieś lak

J A K  N A S  p o in fo rm o w a ł z -c a  d y ­
re k to ra  M P G C  in ż . F r .  K o źm ia n , 
u b ieg łe j n ie d z ie li zak o ń czo n e zosta­
ło  n a p e łn ia n ie  w o d ą  now ego  odcin ­
k a  ru ro c iąg u  l  ty m  s a m y m  od po­
n ie d z ia łk u  o g rze w a n ie  w s zys tk ic h  
b u d y n k ó w  m ie s zk a ln y c h  po w in n o  
po w ró c ić  d o  n o rm y .

W  p o n ie d z ia łe k  ra n o  o d w ie d z ili­
ś m y tras ę , k tó rą  b ie gn ie  n o w y  r u ­
ro c iąg . W id o k , ja k i  u k a z a ł się n a ­
szy m  oczom  , n ie  b y ł im p o n u ją c y :  
s e tk i m e tró w  o d k ry te g o  w y k o p u , na  
d n ie  k tó re g o  sp o c zy w a ją  r u r y  po­
k r y te  w a rs tw ą  m a te r ia łu  izo la c y j­
nego i  ...n ie d b a le  p rz y k ry te  papą. 
W  w ie lu  m ie js ca ch  w ia t r  ze rw a ł to  
p ry m ity w n e  zabezp ieczen ie . W ą tp i­
m y , c zy  w  . ty c h  w a ru n k a c h , w obec  
pad a jąc eg o  deszczu, n ie  u c ie rp i m a ­
te r ia ł  izo la c y jn y , czy  n ie  d o jd z ie  do 
k o ro z j i  ru ro c ią g u . N ie w ą tp liw e  s tra ­
t y  c ie p ła  ponies ie n a to m ia s t M P G C . 
P o n a d to  n a p rz y k ła d  w  m ie js cu  
przec ię c ia  s ię  ru ro c ią g u  z u l. M i l -  
cza ń sk ą w y k o n a w c a  (S P R I)  sp a rta ­
czy ! ro b o tę  „za p o m in a ją c ”  o p o w le ­
cze n iu  ru ro c ią g u  w a rs tw ą  a n ty k o ­
ro z y jn ą . T rz e b a  b y ło  o d k ry ć  ru ro ­
c iąg  i  n a p ra w ić  z a n ie d b a n ia . Z a te m  
zn ó w  — s tra ta  czasu i  m a te r ia łu .

M IE J M Y  N A D Z IE J Ę , że p rzeds ię­
b io rs tw a  w y k o n a w c z e  m o ż liw ie  n a j­
szy b c ie j p r z y k r y ją  obecn ie  z ie m ią  
ru ro c ią g , c h ro n ią c  go p rze d  d a ls zy ­
m i s tra ta m i c iep ła . D y re k c je  T O S  
i  P K S  lic zą  z  ko>lei n a  szy b k ie  | 
d o ko ń cze n ie  p ra c  n a  ic h  te re n ie .

(taw o)

K r o n i k a
u j i j i f p a e /k ó u j

A L A R M U J Ą C O  ro śn ie  o s ta tn im i 
cza s y  ilo ś ć  wyipadików  d ro g o w yc h  
-  w  s a m y m  t y lk o  p a ź d z ie rn ik u , d*o 
26 b m ., za n o to w a n o  w  n as zym  w o  
je w ó d z itw ie  aż 12 ś m ie rte ln y c h  o f ia r  
k r a k s  u lic zn y c h  — du żo  w ię c e j, n iż  
w  a n a lo g ic zn y m  o kre s ie  ub ieg łego  
ro k u . N a jc zęs tsze  p rz y c z y n y : n ie ­
p rzes trzeg a n ie  p rzep isó w  ru c h u  z a ­
ró w n o  p rzez  k ie ro w c ó w  ja k  i  p ie ­
szych , „ k a w a le rs k a ”  ja z d a  po  ś li­
s k ie j i p o k ry te j m o k ry m i liś ć m i 
(o g ro m n ie  n ie be zp ie czn e!) je z d n i, 
o ra z , co  na.jbardz.lej k a ry g o d n e  — 
n ie trz e ź w y  stan  k ie ro w c ó w  i  p rze ­
ch o d n ió w . S poro  w y p a d k ó w  zd arza  
się w  n o c y , k ie d y  o ś lep ie n i ś w ia t­
ła m i ja d ąc eg o  z n a p rz e c iw k a  .^pi­
ra ta  je z d n i”  k e r o w c y  p a k u ją  się  
n a  d rze w o  c z y  do  ro w u . P rze s trze ­
g an ie  zasad w ła ś c iw e g o  u ż y w a n ia  
ś w ia te ł s ta ło  się w ię c  s p ra w ą  p ie rw  
s zo p la n o w ą ; „ d ro g ó w k a ”  z w ra c a  na  
to  u w a gę  w s zy s tk im  u ż y tk o w n ik o m  
c zte rec h  k ó łe k !

R ó w n ie ż  w c z o ra j o d n oto w a n o  w  
S zc zec in ie  a.ż 11 w y p ad /k ó w , w  tym  
k u k a  p o w ażn y ch . N a  u l. E n e rg e ty ­
k a  w y p a d ła  pod ..W a rs za w ę ”  p rze­
chod zą ca  n ie o s tro żn ie  p rze z  je z d ­
n ię  J a n in a  Z ., n a  u l. K o lu m b a . 
w s k u te k  zd e rze n ia  fu rg o n e tk i 
„ Ż u k ”  ze ..S ko d ą”  zo s ta li ra n n i 
k ie ro w c a  „ Ż u k a ”  M a.rian  L . l  jego  
p asażer, E u g e n iu sz  W ., n a  a l. P ia ­
stó w  zma.lażł się  pod k o ła m i c iąg ­
n ik a  p ijany, p rzec h o d z ień . Ig n a c y  
B . W s zys tk ic h  ra n n y c h  p rze w ie z io ­
n o  do  szp ita la .

D Z lS  ra n o . n a  u l. L u d o w e j zn a ­
le z io n o  z w ło k i 49-detn.iego T adeusza  
Siz. P rz y c z y n ę  zgonu d.a się usta­
lić  n a p o d staw ie  s e k c ji są d o w o -le -

O  Q O D Z . 22.20 w y b u c h ł p o ża r w  
su s zarn i p la n d e k  S to czn i Szczec iń ­
s k ie j p rz y  ud. H u tn ic z e i. O g ień  uga 
sola s to czn iow a  s tra ż  p o żarn a , (aip)

KURIEREM 
PO MIEŚCIE

D Z IA N IN A  W  „ R O K S A N IE ”

♦  W C Z O R A J  do  sk lepu  „R o k  
s a n a ”  p rz y  p i. Ż o łn ie rz a  n a ­
d e s z ły  n a jm o d n ie js ze *  obecn ie  
—  w y ro b y  z  d z ia n in y :  p łasz­
c z y k i, k a s a k i, k a m iz e lk i i  su­
k ie n k i.  W y b ó r  je s t  b a rd zo  du ­
ży . W y ro b y  te w y k o n a n e  są z  
w e łn y  o ra z  a n i la n y  w  ró żn yc h  
k o lo ra c h .

S P R Z Ą T A N IE  L IŚ C I

♦  N A  p i. G ru n w a ld z k im  
s p o tk a liś m y  w c zo ra j p ra c o w n i­
k ó w  Z a rzą d u  Z ie le n i M ie js k ie j 
z g ra b ia ją c y c h  i  ła d u ją c y c h  n a  
sa m o ch o d y  stosy o p ad ły ch  l i ­
ści. P la c  z y s k a  d z ię k i te m u  n a  
w y g lą d z ie , a i  liśc ie  m o żn a  b ę­
d z ie  za p e w n e  z  p o ż y tk ie m  w y ­
ko rzy s ta ć .

Z E G A R  N A ' PL. Ż O Ł N IE R Z A

4- N A  Ś C IA N IE  n o w eg o  w y ­
sokośc iow ca p rz y  p l. Ż o łn ie ­
rz a  z a in s ta lo w a n y  zosta ł zeg a r  
u lic zn y . Jest to  ob ec n ie  je d e n  
z n ie lic zn y c h  z e g a ró w  n a u li­
cach  naszego m ia s ta . M a m y  
n a d z ie ję , że  w  ślad  za  n im  po­
ja w ią  się ze g a ry  ró w n ie ż  w  
in n y c h  p u n k ta c h  m ia s ta .

P S Y  Z A K Ł Ó C A J Ą  S P O K O J

4 M IE S Z K A Ń C Y  b u d y n k u  
p r z y  u l.  M a ło p o ls k ie j 54 s k a r ­
żą się n a zak łó c an ie  im  spo­
k o ju  d o  pó źn yc h  g odzin  w ie ­
c zo rn y c h  p rze z  s fo rę  psów . 
P ie s k i w y p us zcza n e  są b e z  o - 
p ie k i n a  d łu żs zy  czas p rze z  ich  
w ła ś c ic ie li zam ie s zk u ją c y c h  ten  
sam  b u d y n e k . (ta w o )

Notatnik szczeciński
♦  W  Z W IĄ Z K U  z  t rw a ją c y m i  

D n ia m i F ilm u  R ad z ie ck ie go , dz iś  w  
środę o godz. 18, w  k lu b ie  „13 M u z ’* 
odbędzie s ię  p o k a z  p o lsk o -rad z ie c ­
k ie g o  f i lm u  „O c zam i p rz y ja c ió ł” ,  
re ż y s e rii L . M a c h n a c za  i  L . P e r­
skiego. Są to  im p re s je  o d w u  m ia ­
stach : W ars zaw ie , w id z ia n e j o cza m i 
R o s ja n in a  i  M o s k w ie  —  w  oczach  
P o la k a . W stęp  w o ln y .

4  K L U B  J ę zy k ó w  O b c yc h  „ P o li­
g lo ta ” zaprasza n a  p re le k c ję  w  ję ­
z y k u  an g ie ls k im  p t. „S zk o ln ic tw o  
w y ższe  tec hn iczn e  w  A n g lii” . P re ­
le k c ję  w y g ło s i A n g lik , d y p l. in ż . 
R y c h a rd  R isb y  z  L o n d y n u  w  s a li 
W o j. i  M ie js k ie j B ib lio te k i P u b lic z ­
n e j a l. Jedności N a ro d o w e j 50, j u ­
tro  29 b m . o godz. 19.
4 S P E K T A K L  te a tru  „ K ry p ta ”  -4. 

m o n o d ra m  p t . „O b ro n a  S o k ra te s a *  
w g  P la to n a  w  w y k o n a n iu  Jerzego  
E rn za , odbędzie  się dziś . 28 b m . o  
godz. 20 w  K lu b ie  „P o d  6 - tk ą ”  w  
Z d u n o w ie . W stęp  w o ln y .
4 O D C Z Y T  p t. „ In w e n ta ry z a c ja ,  

w  p rzed s ię b io rs tw ie  w  św ie tle  a k ­
tu a ln y c h  p rzep isó w ”  w y g ło s i czło ­
n e k  P re zyd ium  Z a rzą d u  S tó w . K s ię ­
go w yc h  w  P olsce Z y g m u n t G ru n tk o  
ju t ro , 29 b m  o godz. 13 w  s a li Z a ­
k ład o w e g o  O ś ro d ka  In fo rm a c ji  T e c h  
n ic zn o -E k o n o m ic zn e j p rz y  Szczeciń­
s k im  z je d n o c z e n iu  B u d o w n ic tw a  
p rz y  u l.  O g iń s k ie g o  16.


